LT. bibljotTze-Fagiellońska | A Á 
raków Dziś 16 stron — „Dom i Szkoła” - 

Należytość pocztowa opłacona ryczałiem. .:11 + WYDANIE im. n 
Kraków, niedziela 20 lipca 1930 Kir. 189 


4 
a 
4 
` Mdzes redakcji ! administracji: Kraków. nl. Orzeszkowej 7. W sześcio komunikaty należy nadsyłać wprost do administraci 
Byógdhow Nr. 102-79. — Telefon redaktora naczelnego Nr. 136-89. Kon:unikaty, przesłane :edakcji, nie będą uwzgiędnone. 
Konto czekowe PKO w Krakowie 400.050. Rekopzów redakcją nie zwraca. Za inseraty redakcja nic odpowźada, | 


| Redaistor naczeliuy przyjmuje od godz. 12 do 1 w południe. eg Cena ugłloszeń : prenumeraty umuesZCZOWA jesi ua osialaici stroni, 


T AN RE E E T 
E —"— > 000 


=m "Niesłuszne i niecelowe 


powiedzeć: Nie mogę więcej z Waszą lorgow 
ską Mością pracować. Skoro niema siły dać dy 


Kraków, 19. lipca niechęci ze strony urzędników angielskich, od 
Mówię, oczywista, o skoncentrowanych ata- ajniższycn do najwyższych, tak samo w Lon- 


kach, iakie ostatnio na nowo przypuszczają do unie, jak w Palestynie Fo jest niewątpliwie misię Passiieidow:, to musiał ją Gać Sobie. j 

'prezydęnta organizacji sjomistycznej prof. prawda. Ale z drugiej strony jeden rząd po Więc tak: Nie gwoli odpokutowania za niepo 
eizmanna. On to ma być tym kozłem ofiar- drugim głośno i uroczyście oświadczał, że stoi | pełn one grzechy miał Weizmann pójść, tylka 

Rym, którego się rzuci zbołałym i zrozpączo” niczachwianie na fundamencie deklaracii Balfou i = silnej demonstracji. Toby było niewątpliwić, 


olziałaio iakby silne i gniewne zatrząśnięcie 


Rym masom po niebywałem  ruzczarowaniu, ra i ciągle powtarzął pierwotne przyrzeczenię. 
draóę za którom wszystko się trzęsie. 


doznanem ze strony obęcnego rządu angielskie Przecięż nikt z nas, nawet nie taki, który ma 
go Weizmann musi iśćl Weizmann musi ustat w butonierce kokardkę z napisem „radykał*”, o Ot tak -—— take żądanie było wtedy i słuszzę Ì 
pić! On nas zaprowadził na mąnowce, jego kie jie tylko nia oprócz tego także trochę oleju w | celowe. Są dowody na to, że Weizmann sam åě 
Tunek okazał się zgubnym, on się okazai nie: głowie, nie mógł dojść do konkluzji, że rządy | podzielał to zdanie i był gotów do takiego pe 
zdolnym, nieprzewidującym, nie dosyć stanow- angielskie grają jakąś komedję wobec Świata, stępowania Nie jakoby się załamął, — to z me 
| 
i 
| 


Czym, zamało przedsiębiorczym — niechże że mają na myśli swoje własne interesa i dla” | wnością jest nieprawda. On był bardzo giluy i 
czemprędzej ustąpi. tego nas ludza i oszukują. Kto z nas tak my- | bardzo zdecydowany. i rzeczywiście pokązał, | 

Ot tak to brzmi. Właściwie nie zupełnie tak. “lał? A skoro nikt tak nie myślał, to Śmiało | że dorósł do tej ciężkiej sytuacji. Wypadki ną 
tylko sto razy gorzej, ostrzej, ochrypłej, obra% można stwierdzić, że właściwie pełnych sto | lestyńskie go zraniły, bolały, ale nie złamaije 
"śliwiej, no i — ze znacznie większą pewnością procent organizacji dzieliło z Weizmannem 


A najmniej go złamały różne sprawki po. Pasa 
$iebie ze strony wolających. żądających. krzv  crientację angielską. „Na ucho“ sobie nieraz į felda i Shieisa. On szedł dumny | wyprostowa l 
Czących. Ja już starałem się nieco złagodzić opowiadano, że są poważne obawy i zastrzeże” | ny do swcici dalszej roboty. Skoro nm ją podł 
osłodzić, ustylizować. W „oryginałe'* i zarzuw nia, ale nikt nie wystąpił z mocja. ażeby zmie” | wiązał, chciał im stanowczym caywegn, któryby) 
ty i wyciągnięte z nich żądania rewolucyjne mic kurs. Nie wiem. jak to tam było ze senty- | był zrobił oibrzymie wrażenie na całym Świą 
rzmią wprost okropnie: „Es brauset der See mentami. Może faktycznie Weizmann jest wię | cie, pokazać, co o nich myśli. Chc:ał, ale mu wia 
ind wal sein Opier haben"... cej „zanglizowany”, niż niejeden z nas. To jest | pozwolono. Teraz ta chwila już minęła. Nie 

Czy ro jest zdrowy odruch duszy i woli sia sprawa osobista i nie podlega krytyce publi: | no odgrzewi ć gniewnych wybuchów. Te jesą 
fustycznej na to wszystko, czego doznaliśmy cznej. W polityce obiektywnej był Weizmann | zasada nietylko polityki, ale także — egieżykh | 
Ww ostatnich czasach? Czy w tym kierunku po” niewątpliwie wykładnikiem ogólnej opinii całel | Weizmann tedy już teraz ręrygnować nie ma 
winien się zwracać gniew, naturalny, instyn' organizacji. Dlaczegóż ma się żądać jego gło- | że i nie powinien. Nie dla demonstra, © jese 
ktowny, gniew organizacji sjonistycznej? W w y dlatego, że obecny rząd, z tej czy innej GE mniej dia uzyskania od radykałów — ro 


Szczególności: czy w tym kierunku ma szukać przyczyny nam, mówiac popularnie. skrewie. | Szen. 
drogi i możności ratowania i naprawy głęboko . Nikt nie powie, że takie żądanie jest słuszne Wobec tego idą zo utrącić. Wyrażają mesi € 
„żywiołowo odczuta potrzeba wybrnięcia z nie í etycznie uzasadnione. Jeżeli ma nastąpić zmia | ność i chcą go obalić, P 
ezpiecznej matni, w którą zostaliśmy wtrące- | »3 orjentacji, to ona będzie dokonana razem z Dobrze — nie mają sił i skończy się na zwy 
ni? A nareszcie: czy to jest istotnie etycznie Weizmannem. Razem będziemy dźwigać odpo kłem nadywaniu się. Ałe przypuśćmy, żę mef 
Hopuszczalnem, obarczać Weizmanna wobec  więdzialność, a nie — kłaść ją na barki jedne- | by tę siłę i nioglby przeprowadzić swoje uchwa 
historji całym ciężarem odpowiedzialności Za go człowieka dlatego, że on stoi na czele. R zrhy nie przydzodjick kach ! 
'&rzechy, które inni popełniali? Zapewne — była chwila, kiedy Weizmann po | sjonizmowi? 


Sumienie narodu żydowskiego i organizacj! 
jSionistycznej ani na jedno z rych pytań nie od- 
[powie twierdząco. Naturalnie — nic łatwiejsze- 
£o, iak przypiąć sobie kokardkę, z napisem: 
jmradykał" i na tej podstawie twierdzić zuchwa- 
le: Moje sumienie sjonistyczne jest wrażliwsze, 
Szulsze aniżeli twoje. Dlatego moje zdanie ma 
miarodajne. Takie sztuczne nadymanie się 
est rzeczą niezmiernie łatwą i tanią, ale od. 
€tyki organizacyjnej, qd wyżyny pełnej odpo 
Wiedzialności za losy ruchu, w którym się pra- 
„Cuje, jest ono bardzo oddalone. 
czem leży wina Weizmanna? Czy w tem, 
„Że ufał Anglji? Dziwna rzecz — ci wszyscy, 
Órzy dzisiaj napadają bez litości i bez respe- 
na Weizmanna za jego angielską orjenta' 
| ;de, wołają podniesionym głosem: Wróćmy do 


winien był zrezygnować z przewodnictwa. Mo Nie mówimy o tem, że — to jest pubłxana g 
że czytelnicy sobie przypomną, że przed wielu | jemnica, — nie mamy w zanadrzu prZygokO Wa 
miesiącanii postawiiem taki postulat: Jeżeli rząd | nych następców. Powiedzmy, jak się tp mówiła p 
angielski nas zawiedzie, to na to odpowiemy | o żołnerzach napoleońskich, że każdy sjonista | 
najsilniejszą demonstracją, na jaką nas stać. — | nosi laskę marszałkowską w tornis'tze. Znałdzie | 
Wtedy We zmann odejdzie i powie rządowi an | się więc następca. Ale ten następca musłałby da 
giełsk:emu: Jczyłem moją organizację wierzyć | piero, że ak powiem, nanizać na nowo, jakoś i 
rządom angielskim. widzę. żem się tragicznie | szukać połączenia w Londyme, w Jerozolimie, 
pomylił, Nie mogę dalej prowadzić. Wstydzę się | w Genewie, nawet w Waszyngton e. A to jest 
za Was. Takby świat był rozmnał rezygnację | w danych warunkach niezmiernie trudno, nie 
Weizmanna zaraz po ogłoszeniu haniebnego | zmiernie skomplikowany proces. A w między 
sprawozdania Shawa, w którem ani jednego | czasie mogą się stać rzeczy, których później 
zdania niena uczciwie przemyślanego i rzeczo | dziesięć głów ne zdoła zmienić. Właśnie w tym 
wo uzasadnior.ego. Dziś iuż to cały Świat mówi | ciężkim czasie. w tych bardzo ciężkich warun 
przedewszysikiem zaświadczyła Komisja Man | kach musi być nieprzerwana ciągłość działania, 
datowa owyin 3 parom, którzy ten raport kry j czuwania. broniena i chronienia. Teraz żadne 
Ferzla! A toć to właśnie Herzl nas zawsze | ja Swc,em osobami, że poszli świadomie prać | eksperymenty nie są dopuszczalne. Co było mo 
ierowywał ku Anglji. Tak dalece propagował | murzyna i w tym celu łudzili i wprowadzk w | żliwe prze] miesiącami, przed Białą Księgą, 
TS angielski, że nawet Uganda mogła go na bład opinię publiczna w Anglii i na całym świe | przed róż-emi dwuznacznemi oświadczeniam: 
| chwilę męcić przeważnie właśnie dlatego, że , cie. Skoro Lord Passfiełd popełnił tę — powiedz | Passfielda i Shielsa, po wstrzymaniu imigracji, 
eżąła do angielskiej domeny. A jakże my | my — nieostrożność ` przywłaszczył sobie wszy | po powieszeniu nad nami mecza Damoklesowe 
Mogliśmy mieć inną orjentację, jak angielską. | stkie mieprawdy, nielogiczności i — nieuczciwo | go w postaci „eksperta“ imigracyinego i agrar f 
ro Anglja, a żadne inne mocarstwo ku nam żci owego sprawozdania. to Weizmann miał mu | nego sir Sznpsona i t. di t. d, — te właśnie po 
"faga wyciągnęła rękę i zadeklarowała nam i GWEN | [EM Mag ec nie jest możl' we. Teraz musi 
olą pomoc w odbudowaniu siedziby narodo- s H RAP Weizmann dalej dźwigać cały ciężar ' musł 
nr Zapewne — po drodze napotykaliśmy na Korzystaj Z wakacyj abonująt SiĘ czuć. że organizacja za nim twarda Stoi. 
i 3 „Aki 
zawody, a przedewszystkiem na | W BIELIOTEGE LITERACKIE) Tak E teraz jest atak m Wc: Janna, — te | 


stopnie obojętności ze strony kierowni raz szczególwie — i niesłuszny ecelowy. 
la polityki angielskiej, a na różu nasicus W KRAKÓW, UL. STRADOM 19 gy — 
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Szłagierowa premjera! Dziś w kinoteatrze dźwiękowym 


l! Wielki monsirć program! — Fascyuuiący film dźwiękowy! Jedyna 
sensacja dnia! — Pierwszy sensacyjny film dżwiękowy wytw, Mietro-Goldwyn 
LON CHANEY, Imogena Robertson, Lionel Barrymore 
w porywającym dramacie ludzi uginatących się pod ciężarem nieokiełzanych namiętności 


W programie szampańska komedja 
pełna płomiennego humoru p. t. 


NA ZACHOD OD ZANZIBARU 
PAPIEROWY KOCHANEK 


w gł. relach MARION DAWIES, NILS ASTHER 
Początek sean. o g. 5, 7, 90, w niedzielę o g. 3. — Najchłodniejsza sala Krakowa 


Reichstag rozwiązany! 


Bertir 13. 7. PAT. Na dzisiejszem posiedze 
niu Reichstagu wniosek socjalistów o umieważ 
uleme dekretu podatkowego, wydanego na pod 
stawie art. 13 konstytuch Rzeszy, przyjęty zo 
stai 236 głosami przeciw 221. Za wnioskiem gło 
sowali social—demokraci, komuniści, bitlerow 


cy oraz większość frakcii memiecko—narodo 
wej. 

Po ogłoszeniu wyników głosowania kanclerz 
Bruening odczytał dekret rozwiązujący Reichs 


tag. 


Dlaczego objął gen. Konarzewski 
kierownictwo min. spraw wojskowych? 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 18. 7. (Sin) W związku z po 
wierzeniem generałowi Konarzewskiemu kiero” 
wnictwa ministerstwa spraw wojskowych na 
czas letniego urlopu wypoczynkowego marsz. 
Pilsudskiego część prasy podaje fantastyczne 
pogłoski, traktujące ten fakt jako coś niesły” 
ciranego. Natomiast w sferach  miarodainych 
twierdzą kategorycznie, że owe fantastyczne 
pogłoski są najzupełniej bezpodstawne i że ten 
fakt jest całkowicie pozbawiony wszelkiego | 
zmaczema politycznego. Pazatem ej 


Airrownictwa ministerstwa na czas nieobecno” 
ści urzędującego ministra wiceministrowi nie 
jest rzeczą nową i zgodne jest z praktyką od 
łat nstałoną. To samo miało miejsce, gdy marsz 
Pisedski w r. 1928 wyjechał na urlop do Rur | 
mmf, zaś w r. 1923 podczas urlapu ówczesne- 
go ministra skarbu Grabskiego kierownictwo 
„mumisterstwa zostało powierzone wiceministro” 
wi Kłarnerowi, na czas zaś nieobecności Ówcze 


snego ministra sprawiedliwości Wyganowskier 
go kierownictwo min. sprawiedliwości objął 
wiceminister Tak brzmi urzędowy komunikat 
w idt sprawie. 

W kałach politycznych krążą jednak pogło” 
ski, że marsz. Piłsudski wraca do Warszawy 
7. sierpnia i stąd udąje się na dłuższy urlop do 
Hiszpanii. Potwierdzenia tej wiadomości do- 


| tychezas brak, w każdym razie liczyć się na 


leży z chwilowem usunięciem się marsz. Pił- 
sudskiego od polityki aktualnej. Nie jest nato 
miast prawdziwą wiadomość, iż Prezydent Rze 
czypospolitei powierzy gen. Konarzewskiemu 
stanowisko kierownika ministerstwa, w tym 


| wypadku bowiem byłby jeden i ten sam resort 


obsadzony przez dwóch ludzi. Jedynie marsz. 
Piłsudski powierzył gen. Konarzewskiemu kie- 
rawnictwo, co zostanie ogłoszone w dzienniku 
rozporządzeń min. spraw wojskowych. 


Konferencia okrągłego stołu 


Czy Gandhi weżmie udział? 


Kondyn 18. 7. PAT. Rząd angielski posta- 
mowił traktować sprawę konferencii okrągłego | 
stołu z przedstawicielami Indyj w płaszczyźnie 
ponadpartyjnej, wobec czego w skład delega- 
eli brytyjskiej wejdą delegaci wszystkich | 
trzech stronnictw. Prawdopodobny skład dele” | 
gacji jest następujący: z ramienia partji Pracy ! 
MacDonald oraz minister do spraw Indyj Bena, | 
z ramienia konserwatystów Baldwin i Cham i 


frtszcy ayeu ów w tunel 


12 robotników zabitych 


Campnitchel! 18. 7. (Kalifornja) PAT. W 
aedległości 40 klm. ra południe od Livermore, 
przy robotach kanalizacyjnych w głębi znajdują 
cego się ced ziemią tunelu, miała miejsce eksplo 
zja gazów, które zgromadziły się tam z powo 
dów doty.hczas newyjaśnionych. Znajdujący 
się w tunelu robotnicy w liczbie 12 ponieśli 
śmierć, 


o 


Wiedeń 18. 7. PAT Według wiadomości na 
deszłych z insbrucku. zamiarza maior Pabst o 
puścć wkrótce Włociw i osiąść na stałe w Mo 
máchjum. i 

. m d 
— Prof Tadeusz Zieliński mianowany został 


doktorem honoris causa uniwersytetu pary | 
skiego. 


terlain, jako przedstawiciel liberałów — Rem 
ding, b. wicekról Indyj. Termin zwołania kon- 
ferencii może być odroczony z października 
do stycznia. o ileby prowadzone obecnie zakit” 
lisowe rokowania z Gandhim w sprawie jego 
udziału w konferencji wymagały więcej czasu 
dla odwołania akcji cywilnego  nieposłuszeń- 
Stwa oraz przeprowadzenia amnestji politycz” 
nej. 


Raid awionetek 

Beri n 18. 7. PAT. Wczoraj dnia 17. b. m. 
ilość samo'o*ów, przybyłych na lotnisko w Staa 
ken, celem wzięcią udziału w tegorocznym kon 
kursie mięczynarodowym, wynosiła 52. O godz. 
19—tej przybyła pierwsza szwajcarska maszy 
na z pilotem Pierroz. zaraz za nim przybył Po 
lak Rutkowski. na samolocie P. 6. s. 52. O godz. 
20'330 wylądowała plotka angielska Spoorar, 
która z dobremi wynikami brała udział również 
w konkurs'€ zeszłorocznym. Ostatni wylądował 
Staaken Francuz Fimat Komisia techniczna, skła 
dająca się głównie z członków Instytutu badań 
technicznych w Adlerhofie. prowadz bez prze 
rwy wstę”ne badania awionetek, mimo to udało 
się dotychczas zbadać zaledwie 22 aparaty. Do 
popołudnia dnia 18 b. m. to znaczy do zamknię 
cia zapisów pozostaje eszcze do zbadania prze 
szło 40 maszyn. 


Berlin 18.7. PAT. Jak donosi sekretariat 
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, rezultatów w dziedzinie wojskowego przygotł 
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10. września Zgromadzenie 
Ligi Narodów | 


Warszawa 18. 7. PAT. Jak donosi presa, 
Ministerstwo Spraw Zagranicznych otrzymało 
urzędowe zawiadomienie od sekretarjatu gene 
ralnego Ligi Narodów, iż tegoroczne 1l—te a 
rzędu zgromadzenie Lgi Narodów rozpocznie 
się w Genewie w dniu 10 września. Urzędowy) 
porządek dzienny nie został jeszcze Iotąd człog 
kom Ligi rczesłany. Prasa przewiduje jednaka 
iż tegoroczne zgromadzen'e będzie szczególmie 
doniosłe, ze względu na spodziewana dwvskutski 
na temat unji europejskiej, 


Ga 


Kroki sądowe przeciwko pismom 
lewicowym 


Warszawa 18. 7. PAT. Komisarjat rząda 
wystąpił do prokuratury przy sądzie okręge 
wym w Warszawie z wnioskiem o pociągnięcie 
do odpowiedzialności redaktora odpowiedział 
nego czasopisma „Wolnomyśliciel polski* za 
znieważenie w numerze 14 tegoż czasopisrm 
pamięci zmarłego biskupa Lisieckiego orm 
redaktera czasopsma „Robotnik“ za podania 
Świadomie kłamliwych, podburzających wiada 
niości o przebiegu zajść w Żyrardowia. 

——— ił — 


„Anfywojenny” dzień 1. sierpnia — 
propagandą milifaryzacji snwiefów 


Moskwa 18. 7. PAT. „Antywójenny dzief 
1 sierpnia“ ma być wykorzystany przez organ, 
zacię komunistyczną dla lustracii przygotowa 
wczej w dziedzinie militaryzacji Ssowieckiegt 
społeczeństwa. W klubach . w parkach i ośroć 
kach kulturalnych — głosi instrukcja — nałeży 
crganizować wieczory, poświęcone dniu ł sier 
pia, urządzać specialne pokazy i demonstracit 


wania członków  Ossoaviochimu. olimpiady 
sportowe itd. Należy również koniecznie spraw 
dzać działałność wojennych ośrodków i zorga 
nizować łącznie z Ossoaviochinem lustracje ké 
lek wojskowych — dodaje ta instrukcja. 


a 


Protest sowiecki w Hels'nefors'e 


Moskwa 18. 8. PAT. Tass, Rząd ZSRR 
wystosował do rządu finlandzkiego notę prote 
stacyjną z powodu ostatnich wypadków wyda 
lania z Finlandii na terytorium ZSRR komuni 
stów  finlandzkich. Nota wyraża przeświadcze 
nie, iż rząd finlandzki podejmie środki w celu 
położenia kresu podobnemu naruszaniu granit 
cy. oraz że zarządzi przeprowadzenie Śledztwa 
w wypadkach, które miały miejsce i pociągnie 
winnych funkcionariuszy finlandzkich do od” 
powiedzialności, 

— | 


Komunistyczna „L'Humanite* 
w kłopotach finansowych 


Paryż 195. 7. PAT. Oficjalny organ partj. ko 
mun sycz.iei „L Humanite* zawiadamia dzisi 
swoich czytelników, że ze względów budżeto 
wych zmuszony jest w ciągu dwóch miesięcy 
ukazywać się tylko trzy razy na tydzień na czte 
rech stronach. zamiast pięć razy na sześciu str? 
nach, jak dotychczas 


generalny Acroklubu w Berlinie, dziś o godz. ê 
12—tej zostały zamknięte zgłoszenia awionete 
na raid mędzynarodowy, W raidzie weźmie * 
dział 12 polskich aw onetek na ogólną liczbę 
zgłoszonych. Przeważają aparaty niemieckie, 


LL 


Warszawa 18. 7. PAT. W związku z propo 
zycją rządu polskiego do państw rolniczych Eu 
, w sprawie zwołania wspólnej konferencji 
Ministrów rcolnictwa tych państw, — dziennik 
stwierdza q. że inicjatywa polska nastąpiła w 
wwzględnioniu nastrojów, jakie wytworzyły się 
wśród państw rolniczych Europy środkowej, a 


molitego frontu państw rolniczych Europy, w © 
przed przewagą państw przemysło 
wych. Dzienniki zaznaczają dalej, że tendencje 


Berlin 18. 7. PAT. Według komunikatu Biu 
ra Wolfia, — termin wyborów do przyszłego 
Reichstagu będzie naznaczony na dzień 11 wrze 
śma 1930 roku. Ponieważ nowo wybrany Reichs 
tag musi się zebrać w 30 dni po wyborach, — 
małeży przypuszczać, że pierwsze postedzenie 
iReichst:xgu odbędzie się w połowie październi 
ka b. r. 

—o —— 
Soztallści nadzeńscy nie wezmą udziału 
w uraczysfaściach oswobońdzeria 


'Berlin 18. 7. PAT. Z powodu listu Finden- 
durga, zarząd okręgowy partji socjal-demokra- 

cznej Nadrenii wydał odezwę, w której mó 
wi, że sensacyjny krok prezydenta Rzeszy sta 
||| EE ||) 


KKONIKA TELEGRAFICZNA. 


~- Wczoraj w nocy podcazs burzy, jaka sza- 
lała nad województwem wileńskiem, w drodze 
do Niemienczyna 19-letnia Walerja Rutkowska 
chcąc przeczekać ulewę, schroniła się pod drze 
wo. W tym momencie piorun uderzył w drzewo 
t Rutkowska poniosał śmierć na miejscu 


Poznaniu Okołowicz, uległ onegdaj 


ALBERI AEREMANT 


Poilstęp Dra Poufin 


Doktór Poutin mieszkał od lat kilku w małej wio. 
Sce seweńsknej, rozsieciiej na pochyłości Mont — 
Algonai, szczytu, górującego nad większą częścią 

racji, 

Człowiek inteligentny, miły i uczynny mógł zrobić 
arjerę gdzieirdziej, podczas gdy zainstalowawszy 
Się tutaj na prośby żony, rodem z tych stron z wiej 
Xim trudem zarabiali na życie. 

Wieśniay bowiem seweńscy niezasobni w gro. 

o, pracując ciężko na skromny kawałek cheba 
Zwyłdi pozwalać sobie na wizytę doktora wówczas 
dopiero, kiedy Kostucha czał się u ich progu. 

Doktór Poutin wobec tego nie wadragał się ni. 
Wy przyjnować honorarjów w naturze w postaci ja 
Tzyn, nabiału czy drobiu. Maiąc serce pełne Ktościł 
dla ludzi ubugich trzymał się zasady, że jedni dru- 
gim powin z.wsze przychodzić z pomocą. 

Mimo tak humanitarny stosunek do ludnoćci wko 
Cznej z przykrem źdztwiemem zauważył, że od pe. 

go czasu w nagłych, groźnych i mecierpiących 
włos wypadkach nawet nie uciekano się do niegc 
O poradę. Zaniepokojony, zabrawszy się energicz. 
die do zbadania przyczyny tego zjawiska, dowie- 
la! się niebawem, że Jakiś obcy — dość tajem 
Mezo zachowawący się mężczyzna. — kupiwszy przed 
Daru miesiącami lichy domek drewmiany, zdala od 
na górze, osiedlił się w mim na Stałe. Nikt nie 
aj go biżej Miał lat około trzydziestu pięciu, 
dużą kędzierzewą brodę sięgającą mu aż do pasa 

Ćhodzi! stale w starym aksamitnym zarniturze, o. 

Ach auy mesięźnymi guzikami. z błyszczącą na 
tich głową 'elenia. Trzymał idąc gruby kij w ręku. 
którego rękożeść wyciosał sam nożem. 

Kiedy doktór Poutin spotkawszy się 7 nim przy 

iem, na drodze wioskowet, pozdrow:! ga pierw 
lzy na przyw'tanie z podstępnym zawierem wcią 
KRęcja w rozmowę, nieznajomy skręci bez słowa 
Odpowiedzi w daleką Ścieżkę, wiodącą do jego sa 
a by, jakgdyby unikając zawarcia znajomości. 
olica przezwała go ..pustełnikiem" nie usiłuiac 
wiedzieć ~ie bliższych szczegółów ego osch « 
~ Wwiadam; jednak, że wielu z pośród wieśniaków 


Wietka międzynar. konferencjagospodarcza 
| pod egidą Polski 


I 
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współpracy państw rolniczych występują już 
od czasu ko.wferencii ekonomicznej w Genewie i 
w roku 1927, przeiawiaiąc się w sposób coraz | 
to silniejszy. Polska była od początku czynną 
przedstaw celką idei zbliżenia gosopodarczego 
państw „alnczych : dlatego wystąpiła obecnie 
ze swoją iniciatywą. Propozycja Polski skiero 


Wtórych stotą jest dążenie do stworzenia jed | waną została do państw bałtyckich, t. į. Estonii, 


Łotwy i F'nandji, oraz południowo—wscłod 
nej Europy, +- i. Czechosłowacji, Rumunji, We 
gier, Jugosławii i Bułgarii. 


Wybory do Reichstagu — we wrześniu 


wia robotników nadreńskich wobec zupełnie 
nieoczekiwanej sytuacji. Partja socjal-demokra 
tyczna była dotychczas gotowa wziąć udział 
w uroczystości oswobodzenia Nadrenji, już cho 
ciażby dłatego, że ona sama oraz stojące z nią 
wielkie masy robotnicze brały udział w oswo | 
bodzeniu Nadrenji i zwalczaniu separatystów. 
List Hindenburga zmusza partję do zajęcia in- 
nego stanowiska. O ile prezydentowi Rzeszy | 
uda się uzyskać cofnięcie zakazu organizowa- į 
nia Stahlhelmu na terenie Nadrenii, partja so- 
cjal-demokratyczna wycofa się od wzięcia 
udziału w powyższych uroczystościach. 

Jak wiadomo, prezydentowi  Hindenburgowi 
udało się uzyskać cofnięcie zakazu. 


wi samochodowemu w drodze z Gniezna do Po , 
znania. Stan zdrowia prezesa Okołowicza jest 
poważny wskutek powstałych komplikacyj. 


— Wczoraj wieczór przybyła do Poznania 
z Gdańska, na miesięczny pobyt w Polsce, wy- 
cieczka Stowarzyszenia studentów polskich w 
Ameryce. Wycieczka zabawi w Poznaniu 3 dni. | 


,— Prezes Okręgowego Urzędu Ziemskiego w | Gośćmi opiekuje się poznański komitet akade- 
wypadko- | micki. 


mi ENNZNN 


udawało się z nastaniem nocy po poradę lekarską 
do jego rułery i że niekiedy on sam wezwany do 
tego lub owego odwiedzał z wielkim sekretem. 

Powstała stąd pogłoska, iż „pustelnik“, medyk bez 
dyplomu, posiadał jakieś cudowne Środki lecznicze 
przeciwko wszelkicgo rodzaju chorobom i w niespeł- 
ma trzy miesiace slawa o nim rozeszła się na dzie_ 
sięć kilometrów wokoło. 

Podczas, gdy doktór Portin pobierał po dziesięć 
franków za.edwie za wizytę, niektórzy kmiotkowie 
placil: pięćdziesięciońrankowym banknotem „„pustel- 
nikowi*, byleby tylko raczył ich oglądnąć. Cytowa_ 
no przytem arcyciekawe wypadki zasłabnmięć, szczę- 
Śliwie przeceń wyleczonych. 

Zarówno doktór Powtin, jak i inni okoliczni leka. 
rze, nie mogą. obojętnie patrzeć na tak wielkie po. 
mmrejszenie swego autorytetu oraz cyfry swych ro- 
cznych dochodów, zbścrali się kilkakrotnie na nara- 
dy ze swymi kolegami ze „Związku zawodowego 
lekarzy“ przy podprefekturze, przychodząc za każ 
dym razem do wmiosku, że należy przedsiąwziąć 
odpow:ednie środki, jasne wszak było jak na dłoni, 
że „pusteln:k“ zajnował się praktyką lekarską „nie 
legalnie” był przeto w miezgódzie z prawem. Ale jak 
tego dowieść? 

Postanowsoro tedy zastawić nań sidła i jeden z 
przyjaciół anktora Poutin, zgodziwszy się należeć 
do spisku udzł że jest ciężko chory. Żona jego, wy- 
lękniona pobiegła do „pustelnika'* błagając go ze 
łzami w oczach o niezwłoczne odwiedzenie męża. | 
Rzekomy znachor pospieszył do chorego, nie domy. | 
ślając się oczywiście ukrytych za przepierzeniem 
świadków * pe auskultacii orzokł kategcrycznie: 

— Ależ zdrów pan iesteś iak ryba. Chorniesz ra | 
unaganącję! Wracai pn do swych zajęć i kwita! | 
Na tei pals.awie „syndykat lekarzy" złożył na 
zajutrz skarge na szmeswarńca dcktera de rąk pro 
kuratora sądcwego i doktór Poutin wróc! do ws: z 
tryumfuiącą mina zwycięzcy. Nie mogac pohamo- 
«ać wńełkej radośc! podzielił się nowina z sąsia, ! 
dami, którzy wie omieszka!! puścić iej w kurs. N'm | 
-"czór Nsdszedł, człe okolica wiedziała że „mt 
Ilnik* „pókizie pra: ""rrdonie do „emny” Wśród 
Inego eph chr go i bi 
ych pacjen o» rzehOWcyi ZuaCHhOla pospieszył duu ; 


.minałnego Aleksandra Drozdowicza. Qrasow. 
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Warszawa 18. 7. PAT. W dzisiejszym 
„Vionitorze Polskim“ ukazało się postangw ie 
nie p. Prezydenta Rzeczypospolitej o notuina 
cji posła nadzwyczajnego i ministra pelnornoc 
nego rierwszej klasy Rzeczypospolitei Polskiej 
Kaz. Olszowskiego na ambasadora Rzeczy 
pospolitej przy prez. Republiki tureckiei. 

Koaferencje premiera 

Warszawa 18. 7. PAT. Premier przyjął 
dziś: p ministra spraw wewnętrznych gan. Sta- 
woj-Składkowskiego, wojewodę _woły:'skiezo 


Józewskiego wreszcie marszałka Senatu Szy* 
maf skiego. 


Lotnicy włoscy i niemieccy 
nad Polską 


Wilno 18. 7. PAT. We czwartek dnia 17 
bm nad granicą polską, w rejonie Staipców. 
przelecieli na awionetce znani lotnicy włoscy 
kap. Francesco Carlo Lombardo, z mechani- 
kiem Gini Campaninim. Lotnicy odbywaja wiel 
ki raid da szlaku Turyn-Tokio. Obecnie udają 
ią się oni do Moskwy. Również wczoraj nad 
granicą polską, w rejonie Dzisny, przeleciały 
dwa samoloty niemieckie, które odbywają lot 
z Niemiec do Rosji sowieckiej. 


Katastrofa autobusowa na linii 
Wilno — Grodno 


Wilnc 18, 7. PAT, Wczoraj na szese Wil 
no Giocro wydarzyła się katastrofa sainochu* 
dowa Autobus przepełniony pasażera ni, zbliż:. 
jąc się do Radunia, wpadł do rowu i przewró- 
cil się do góry kołami. Z pod autobusu wydoby 
to 4 osoby ciężko ranne, a kilkas osĆu lżej. 
Po opatrzeniu rannych umieszczono w Szpita” 
lu w Raduniu. 


Łotwa wydała Polsce przestępcę 


Wilno 18. 7. PAT, Prasa donosi, że na od- 
cinku Dukszty, władze łotewskie wydały wła- 
dzom KOP*-u zbiegłego z Polski przestępcę kr 


cn dłuższy czas na terenie województwa wilsń — 


skiego a gdy go chciano aresztować, zbiegł 
ds Łotwy. 


z ostrzeżediem. 

— Ucieka; pan czemprędzej, bo areszt ci grow. 

— Ani myślę! — odparł zainteresowany, wzrusza. 
jąc ramionam. obojętnie. — Nie boję się nikogo! Je 
stem ponad sądami. l 

Zdumienia ugarnęło wieśniaków na wieść o tem. 
Jakiej władzy podlcgał ten człowiek? Capice rou- 
kazów słuchał? 

Na wezwanie prokuratora „pusterik* stawół się 
niezwłoczn:e w gmachu sądowym podpreścktury,. 
przyjechawszy wozem jednego ze swych pacjem- 
tów w towarzystwie jego oraz dwudziestu imzych, 
E w sierpy, kosy i motyki na wmiaclki wyj 

ek. 

Odbiemy pana szturmem — twierdzili, — jeżeki 
ośmielą ię pana wsadzić do „ceypy”. 

Rzekamy zrachór przyłąwszy laskawie do wiado. 
mości stanowisko jakie zwolennicy tego zzmócrzałł 
zająć w. jego sprawie, z uśmiechem na twarzy wszedł 
do biura pana prokuratora, by po długich dwóch go- 
dzinach, któe czekającym przed gmachem sądkiwyww, 
wydały sẹ wiekiem, z tym samym spokojnym u. 
śmiechem staiąć znów przed nimi. s 

— Prołurator przekonał się osobiście — oznajmił 
im, że nio wolno aresztować mnie. Sędziowie są 
bezsilni wohe: mocy nadprzyrodzonych i tajemmych. 
Dość było kiku słów magicznych, wymówionych 
przezemnie, by oskarżyciel publiczny umorzył moją 
sprawę. Wraczimy do domu przyjaciele. Pozostanę 
rada! wśród was. 

Powrót do cwsi był trłemiałny. 


Okelica nie dowiedziała się nigdy istotnej treści 
rozmowy rzekomego znachora z prokuratorem. z 
której wynikło że skarga „syndykatu zawodowych 
lekarzy“ "ie miała podstaw. „pustelnik* bowiem 
złożył w sweim czasie zgodnie z obowiązującem 
rozporządzememn swói dyplom doktorski w kance: 
larji podpre ck.ury, wolał iednakże uchodzić za zna- 
zhora, znaiąc nicchęć seweńskich wieśniaków do 
dypło:nowatny<ch iekarzy. 

— Przez ':teść pamie sędzio! — błagał prokurato. 
ra. żegnają: ce z nim — ne > » "komu, Że skofe 

Frem forpr mowy wersytecle pary. 


simn] — Suacubyu wszystkich swoich pacientówi 
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Kilka słów o Kowlu 


Możeby tych parę słów, które chcemy powie 
dzieć o niedawnych wypadkach w Kowlu 
bliższe szczegóły o nich podajemy na innem 
miejscu dzisiejszego numeru — było zbytecz” 
nych, gdyby prasa polska, i to nietylko kierun' 
ku antysemickiego, nie była zajęła wobec nich . 
stanowiska zupełnie nierzeczowego i nieodpo” 
wiedzialnego. Same te wypadki dla siebie mie 
były może niczem poważnem, chociaż z rela- 
cji miejscowego organu żydowskiego wynika, 
że lokalne władze bezpieczeństwa nie stanę 
ły na wysokości zadania w chwili, kiedy całą 
awanturę można było stłumić w zarodku i nie 
dopuścić przedewszystkiem do paniki w mie” 
Ście. Skoro jednak do pożałowania godnych 
wybryków już doszło, powinna była uczciwa 
część prasy polskiej odgrodzić się od wszel- 
kich elementów chułiganerji, zamiast zwracać 
się przeciw prasie żydowskiej, czyniąc jej w 
torie mocno obelżywym gorzkie wyrzuty z po” 
wodu rzekomej przesady w sprawozdaniach ze 
zajść kowełskich. Nawet półoficjalna „Gazeta 
„Polska* załatwiła się z Kowlem w ten sposób, 
że zamieściła brzydko napastłrwą notatkę, w 
której była mowa o „narodzie wybranym“, o 
„przeczułemiu żydowskiem*, o „krzywdach ży” 
dowskich*, które mają być słyszane zagranicą 
Í tym podobne sympatyczne zwroty, znane do- 
skonałe z prasy żydożerczej. 
| Gtyby otóż nawet w relacjach prasy żydow- 
wkiej była przesada — z dokładnego opisu 


— 


zt w „Kowlier Sztime* wynika, że przesady 


Rtu było, — to jednak mie wolno tego rodzaju 
wypadków traktować ze stanowiska krytyki 
„„Miotod dziennikarskich. Każdy  rutynowany 

i każdy praktyczny polityk wie, że 
bardzo częsko przesada jest bardzo przykrym, 
ple maśmowałzym atrybutem pracy sprawozdaw 
czej w  dzięmikarstwie, zwłaszcza w tych 
wszystkich wypadkach, gdzie relacjonowane 
mdnrzenin odbyły się w atmosferze paniki. Tyl- 
Eo nałwność lub zła woła może przypuszcza, 
Ès przesadne wierxz waidomości o wybrykach, 
Kkscesacii i pogromach antyżydowskich mają 
swoje Źródło w chęci szkodzenia państwu lub 
alarmowania zagranicy. Przekleństwem pracy 
Ktziennikarskiej jest pośpiech, konieczność na” 
łyciniastowego rełacjomowania o zaszłych wy 
Garzeniach. Przy redagowaniu tygodnika mož- 
Ba skrupulatnie kontrolować otrzymane wiado” | 
mosi. W pracy dziennikarskiej musi się poda- 
wać ta. co się z często tylko nawpół dobrze zna” 
nego sobie śródła otrzymuje, bez możności kon- 
troti i sprawdzenia. Otrzymywane zaś relacje, 
pochodzące z miejscowości, w której właśnie 
panuje nastrój paniki i najwyższego zaniepoko” 
Jema, są mieraz, można niemal powiedzieć: z 
natury rzeczy, przesadne. Tam, gdzie się biie, 
gdzie są zbiegowiska, gdzie ludzie uciekają, — 
strach ma oczywiście wielkie oczy. Rozumie 
się samo przez się, że najnieprzyjemniej odczu 
wa ten stan rzeczy wlaśnie prasa żydowska, 
której rozmaici ludzie naiwni lub antysemici 
przypisują świadomą  tendencyjność. Wszak 
taka mimowolna przesada szkodzi przede” 
wszystkiem interesom żydowskim, a nie żad- 
nym innym. Wystarczy przypomnieć tylko tra 
£iczne wypadki lwowskie z roku 1918. Zostało 
wówczas zabitych około 70-ciu Żydów, z któ- 
rej to liczby w szalonei panice ówczesnej zro- 
dziła się w niektórych pismach żydowskich 
ilość kilkuset Żydów. Kiedy potem tę ostatnią 
liczbę sprastowano, mogło się w oczach po” 
stronnych wydać, że właściwie nie stało się 
me strasznego. bo nie zabito kilkuset Żydów... 
Tak. iakby zabicie kilkudziesięciu ludzi było 
rzeczą nie straszną! 

Na szczęście ma to wszystko, co tutaj mó- 
wimy, charakter raczej teoretyczny. Ogółem 
należy z przyiemnością stwierdzić, że władze 
panstwowe w Polsce stoją obecnie na wysoko- 


ści swego zadania, kiedy idzie o utrzymanie ' 


snokalu i porządku. Wzorowe było pod tym 
wzgiedem — z wviątkiem pierwszych kilku 
godzin — zachowanie się władz w roku ubie- 
glyn we Lwowie. kiedyto nieodpowiedzialne 
'ednostki Biiowary z okazii procesii w dniu 
esi Cii srrowukowąć tłum przeciw lud- 
AE foi (b) 
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Za kulisami obozu sanacyjnego 
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W bundowskiej „Fołkscajtung* czytamy: 
„W abozie sanacyjnym panuje zupełny 
gard;asz. 
Na czele b'oku rządowego stoją pułkownicy 
| ze Siawkiem i Świtalskim na czele. Mają oni je 
dnak we własnym obozie bez liku przeciwni 
ków, a nawet wrogów. Deklaracja trzech po 
słów włośc: ńskich, którzy wystąpili z klubu 
rządowego «raz list otwarty posła Ciepiaka, od 
słoniły ni:co rąbka zasłony, zakrywającej kuii 
sy abozu rządowego. Konspiruje się za piezyn:a 
prezydium ..edynki*, nie chce się siedzieć ra 
zem z panam: it. d. 

Wyżej jeszcze sięgaja fale buntu ze strony t. 
zw. Zjdenoczenia pracy. Artykuły p. Szuriga w 
„Przełomiz* podkopały silnie autorytet obozu 
rządowego. Obecnie organizuje „Zjedno.zen.e' 
samodzie! '« grupy, które prowadzą nieraz O 
twartą wa!'kę przeciw of cialnym organizacjom 

! sanacyjnytn po wsiach i miastach. 

Równocześnie wyrastają tajne organizacje © 
sób wojskowych, dla których „pułkownicy* są 
tylko stanem przejściowym na drodze do praw 
dziwe silaego rzadu. 

A z drugiej strony zaczynają się nepokoić 
konserwatyści w obawie przed dalszym gnie 
wem wsi. Obszernicy zaczynają się obawiać © 
swoje majątki i dlatego nie chc eliby. ażeby wal 
ka bardziej rozgorzała. 

Jak reazuie na to rządząca grupa w obozie 


roz 


EM EŹ 


sanacyjnywn, pułkownicy? Są silni wobec sia 
bych, a słabi wobec silnych. Obawiają się za 
czep ć z panami i „enerałami, wyładowują prze 
to cały swói gniew na chłopach i buntownikach 
„demokratycznych“. Robi się przygotowania do 
zjazdu w Radomiu, gdzie się mą nadzieję na 
tehnąć nowym duchem i skonsolidować szereg: 
zwolennihów. Ma się jeszcze ciągle nadzieję, że 
przecie uda się nakłonić Piłsudskiego do zabra 
nia głosu odpowiedniego nagadania Centrole 
wowi zą Kraków. 

Tymczasem jednak usiłuje się sparafiżormać 
wewnętrzną opozycję w inny sposób. Tworzy. 
się organizacje konkurencyjne które mają zła 
mać Zjedroczenie pracy. Naprzykład — ażeby 
sparaliżować wpływ t. zw. „młodzieży demo 
kratyczne;* będącej ekspozyturą Ziednoczenia 
pracy, powołano do życa aż dwie sanacyjne or 
ganizacje młodzicży; jedna p. n. „Zakon młodej 
Polski“ pracnie między studentami. druga zaś 
wśród ogół. młodzieży. Obie organizacje zosta. 
ły założorie przez pułkowników. 

Pozatem usiłuje się usunąć każdego dzałacza 
sanacyjnegc, ma którego pada cień „nieprawo 
myślnośc:*. 

Jest rzecze jasną. że te „silne środki* mie ura 
tuia wewnętrznego pokoju w obozie sanacyj 
nym. Obóz sanacyjny rozpada się pod napo 
rem niezadowolenia i rozgoryczenia kraju, ` nie 
pomogą r1 żadne represje i żadne mowy“. 


Uroczystości Herzlowskie 


W Szczakowej odbyła się w dniu 16. bm. uro 
czysta akademja z okazji 26tej rocznicy Śmier- 
ci Herzla. Po odśpiewaniu przez chór Techza” 
kny przemawiali prezes K. L. p. Zweigenhaft 
oraz p. Lotar Schmeidler. P. Mania Diamand 
deklarnowała wiersz „Nad grobem Herzla“ 
Na zakończenie przyjęto wniosek ò wysłanie 


| maniu emigracji chalucowej. 

| W Milówce odbyło się w dniu rocznicy zgo- 

| nu naszego Wodza Teodora Herzla nabożeń* 

| stwo żałobne przy udziale licznych rzesz lu 
dności miejscowej oraz letników przebywają 


cych w Milówce na wywczasach. Po odśpie” | 


| waniu modlitwy żałobnei przez p. Seiftera, wy” 
głosił przemówienie p. Siisskind. 
— — — 

{ 
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Rewizioniści przeciw karze 
śmierci w Palestynie 


Tygodnik  rewizjonistyczny „Der Najer 
Weg*, wychodzący w Paryżu, ogłosił w nume 
rze z 29 czerwca br. następujący artykuł pt. 
„Teraz nadszedł czas“: 

„Trzej skazani na śmierć a nie ułaskawieni 
Arabowie zostali powieszeni w Akko. Wszyscy 
inni skazani na Śmierć Arabowie zostali ułaska 
wieni. Sprawa została więc na razie załatwio* 
na. — Teraz nadeszła jednak pora dla ener- 
gicznej i systematycznej kampanii na rzecz 
zniesienia kary Śmierci, tego legalnego mordu 
wykonywanego przez aparat państwowy. Chce 
my walczyć o te, aby Erec Izrael nie została 
więcej splamiona możliwością takiego wykona 
nego na zimno legalnego morderstwa. To jest 
nasz ogólny i zasadniczy postulat, który mu% 
teraz być wystawiony. Teraz — a nie dopiero 
wtedy, kiedy taka kampanja mogłaby niechy- 
bnie być uważana za ustępstwo i za prośbę o 
przebaczenie u morderców i bandytów. — Ka- 

Į ra Śmierci w Palestynie musi być zniesiona”. 

| 2 | 

STRASZNA TRAGEDJA W WIOSCE GRANICZ- 
NEJ. 


We wsi Rychnowy w powiecie człuchowskim 
po stronie niemieckiej tuż nad granicą polską po- 
wstał onegdaj olbrzymi pożar, który strawil do- 
szczętnie dom gminny, zamieszkały przez rodzinę 
Jshnów. W płomieniach poniosła śmierć Jahnowa 
i jej trzymiesięczne dziecko. 

Jahn, w którego oczach żona i dziecko poniosły 
straszną śmierć, wskutek przerażenia ogłuchł i 
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A p A , drobnych 
| protestu do rządu angielskiego przeciw wstrzy | 
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DZIEŃ POLITYCZNY 


Po zamknięciu nieotwartej 
sesji Senatu 


„Polonja“ pisze: 

„Jak to było do przewidzenia, sesja Senatu, 
która miała wiele ważnycħ spraw do załatwie- 
nia (np. niecierpiąca zwłoki ustawa o ochronie 
dzierżawców), została zamknięta 
przed jej faktycznem otwarciem. Hocki klocki 
trwają. 

Zamknięcie sesji senackiej przeszło w koiach 
parlamentarnych i politycznych niemal bez 
wrażenia. Nikt bowiem nie przypuszczał, aby 
losy nadzwyczajnej sesji senackiej były inne. 

Natomiast w kołach gospodarczych i zacho 
wawczych, wspólpracujących z Rządem, wiado 
mość o zamknięciu Sesji senackiej wywarła 
przygnębiające wrażenie. 

System walki z parlamentem trwa w dal 
szym ciągu i niema już najmniejszej nadziej! 
na rozpoczęcie w najbliższym czasie prac nad 
ustawowem uregulowaniem  zaniedbanej dzie 
dziny gospodarczej oraz wielu innych kwestyi 
o pierwszorzędnem znaczeniu”. 


GCZIELCTI0E 


ŻYDOWSKIE TOWARZYSTWO SPORTOWE W 
KRAKOWIE. Na odbytem onegdaj Nadzwyczajnem 
Walnem Zgromadzeniu został wybrany następujący 
zarząd: Przzes H. Lewkowicz, wiceprezes M. Gross. 
sekretarz 5. Wiener, skarbnik I. Ferber, członkowie 
Wydziału: H. Hirsch, Ch. Gotdwasser, M. Rubinfeld, 
Komisja rewizyjna: Bazes. Horowitz, I. Sperling. Sąd 
honorowy: S. Hirszh, J. Brandes, J. Kanner. Adres se 
kretarjatu a S. Wiener, Kraków, Miodowa 35. 

PATRIA --HAKOAH. Końcowa rozgrywka o me 
strzosrwo Pasy B. odbędzie się jutro w niedzielę na 
boisku K. S. „Ołsza” '> godz. 5'45 popołudniu. Ceny 
wstępu bardzo niskie 


) NADESŁANE | 


Wielce zasłużoiremu Prezesowi Panu Meilo- 
chowi Hirschbergowi, rodem ze Szczakowej: 
oraz Pani Esterze Hallman, rodem z Jaworznia, 
z okazj zaręczyn, Ślemy ią drogą najserdecz” 
niejsze życzena. oraz gratulujemy 
Stowarzyszenie „Hatikwa“ Szczakowa 


lda Engldnderówna Dawid Hochstein 
Kraków Cieszyn 
zaręczeni w lipcu 1980 r. 1048 
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„NOWY DZIENNIK" uićdziela 20. w wz 


NASZA NOWA POWIEŚĆ|: 


JSZALOM ASZ 


W swej świetnej, fascynującej powieści p. t. „Powrót Chaima Lederera“ wpro 
wadza nas Szalom Asz w osławione nory nowojorskich warsztatów pracy, gdzie 
tysiące imigrantów zą lichem wynagrodzeniem pędzi życie — życie wyniesione z 
nędzy i ucisku starego Świata do kraju, ku któremu zdala tęsknili jak do Ziemi 
obiecanej, Tylko niewielu z nick wydobywa się z owego Piekła maszyny na wierzch, 
w sferę bogactwa i „szczęścia'. Ale „szczęście“ jest problematyczne. „Shop“ trzy 
ma w kleszczach nawet i tych, którym udało się osiągnąć wyższy szczebel na dra- 
bime społecznej. Droga Chaima Lederera, namalowana wszystkiemi barwami gen 
jainej sztuki powieścłopisarskiej Asza — wykracza przeto ponad los jednostki, 
dotykając problemu społecznego i problemu szczęścia ludzkiego wogóle. 

„Powrót Chaima Lederera“ — w przekładzie Leona Templera — rozpoczniemy 
drukować w naszym odcinku DNIA 26 B. M. 
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Położenie gospodarsiwa świafowego 


W bolendersk m „Aligemeen Handelsblad“ z 10 bm. , 


znany ekonomista amerykański prof. Irving Fisker, 
Pubł:kuję po Cpowyższym nagłówkiem: szeroko za 
kreślony aciykił, którego zasadnicze wywody brzmią 
lak następuje: 

Cyfra bezrobotnych w Anglii według obliczeń wy 
nosi dziś równo 1,800.000 osób. W przemyśle sta- 
lowym i żałeznyun zaś ograniczenie prcdwkcii postę 
uje naprzól. Również i we Francji, gdzie do nieda 
Wha w gospiuarstwie zaznaczał się rożkwit, obecnie 
produkcja zrariejsza się. Niemcy próbuią swoją zdoł 
ność eksportową pcprawić przez równo zesną redu- 
kcię cen ipac. W Italji również zaznacza się zmniej 
Szona produkcja stali © żelaza. Położenie przemysłu 
zegarowego w Szwajcarii jest niepomyś!ne, zaś prze 
mys? drzewny w Szwecji sienpi z powodu zmnieiszo 
tego zapotrzebowania angielskiego. W Czechosłowa 
cH cyfra bezrobotn-ych wzrasta, a w przemyśle włó 
kienniczym parnude zastój, w Austrii wreszcie depre- 
Sja przemysł:wa ‘trwa nadal. Podobnie jak w Euro- 
Pie ma się rzecz także w Argentynie i Brazylji oraz 
W Indjach * Australji. 

Znaiduiery się zatem wobec ogólnej depresji go- 
Spodarczej, k órą znamionuią spadek cen towaro- 
wych oraz zramiejszona siła nabywcza mas. Nie sta 
nowi tu zaś wyiątku położenie gospodarcze Stanów 
Zjednoczonych, I tu bowiem ujawnia się zmniejszona 
Siła nabywcza ludności, któr tłumaczy właśnie spa 
dek obrotu ainervkańskich przedsiębiorstw produk 
cyjnych. Wyrósł zaś te nspadek według ostatnich 
obłiczeń w I.yen kwartale 1930 r. już przeszło, 20% 


W ubiegłych 7 latach gospodarstwo w Stamach Zie | 


t NASZYCH UZDROWISK 


Inowrocław 


Wrażenia kuracjusza 


Na stercarypowe pytanie moich znajomych, dokąd 
Wybieram się w tym roku na wakacje, odpow.edzia 
m: „Do Inowrocławia". 

Znajomi wybałuszyli na mnie oczy z wielkim zna 
iem zapy.ania. „Dłaczego akuratnie do Inowrocła. 
Wia? QGdz.e tc leży, co tam jest? Nie słyszeliśmy 
leSzcze o .ak'ej miejscowości kąpielowej!* 

— Wiaśnie dlatego tam pojadę — odpowiedziałem. 

= Czy Siieesz być drugim czy ikstyym Kolumbem? 
Odkrywcą mejsc kąpielowych? Powsedz przede- 
Wszystkieni, gdzie to leży? 

— W Polsce — między Warszawą a Poznaniem 
Albo odwro:n.e, załeży od tego, czy się jedzie z Kra 
towa czy ! wowa, 

— No, tobym już wolał jechać wszędzie indziej, 
Yiko nie do wych antysemekich Pozmańczyków! 

Taką toczyjem dyskusję ze znajomym: i przyznam 
SiĘ, ze skruc hą. że sam odczuwałem w duszy pewien 
! obawe przed rozczarowaniem, no . ekscesami 
À nieprzyjerinościami, jakie charakteryzują Poznań. 

pojestałem ł mie żałuę. 

A przyznam, że głównym bodźcem mego postanc 

Wienia była cłęć poznana kraju. Nie należę wpraw 
(dia do żadnego związku czy klubu krajazabwców 


—— MMM ZZ WO A MOBO ZZ ZZA aa e 


duioczeny.h zakwitło w sposób bezprzykładny. OJ- 
brzymie zakusy złcta umożliwiły bankcin federal 
uym szeroko zakreśloną politykę kredytowa, mają 
tą na colu siabiłizację cen i rozszerzenie przemysłu. 
W Eurcpie zaś sytuacia przedstawiała się wówczas 
zupełnie inaczej. Do roku 
liści pożyczał: Europie swoje pieniądze. To też do- 
póki Europa, Kanada i Ameryka południowa otrzy- 
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„POWRÓT CHAIMA LEDERERA"| w 
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świ lakfe « jako przyczynę tamtych objawów siały 
wasi baner celszych. Wawa © «la ochronie, a W 
sżczegółmości oszainia jej faze, naanowicie nowa 
amerykańska taryfa caa, wywoały osie. znie 
kryzys ma -yuke Światowym. 

Mimo to isamiejv nadzseja, że sylacja może S 
poprawić, Drgas Bowmogo rozk» «1 gospodarstwa 
Światowego moeie z toróch ściśle 4:eślomyCi1 pui 
stów wyjścia. Przedewszystkiem Pian Brianda, ma 
jacy m conu wworzomo Wył gospodarczej państw 
europejskaci z odpowiednieni uurowanu celuemi. Po 
dmygie: Bank wspłnt międzynarodowych, który już 
onecie w zaaczmej mierze przyczynia się do :0z- 
kwitu uwędzyzasodowego ruchu handlowego, i który, 
wobec możitwośŚci gospodarczego zużykowania Świa 
toowego zapasu złota mosełarnayo przyczyni się do 
rozwoju przemyski we wszystkich krajach. Trzecim 
zaś szczególnie ważnym czynnikiem który przyczy” 
ni się do rozkwitu konjunktury gospodarczej, to ra 
zw.jająca się coraz bandzie! Kooperacja Basków 
Biletowych, p 

T0 


lowy podział obszaru celnego 


w Polsee 


W związku ze zwinięciem Dyrekcji Ceł w Wil- 
ulie, minister skarbu zarządził okreslenie nowego 
podzialu obszaru celnego. Zakres działaria dy; 
rekeji ceł jest następujący: 

Dyrekcji Ceł w Warszawie podlegają: miasto 
Warszawa i województwa: wileńskie, Dow OgrÓdŁ- 
kie, białostockie, poleskie, lubelskie, warszawskie, 


+ łódzkie, z wyjatkiem powiatu wieluńskiego aras 


1928 amerykańscy kapita- i 


mywały od Stanów Zjednoczonych dostateczną :lość ` 


kapdtalu, wszystko pozornie było w porządku. Nie | 


zauważormo wcale, że bardzo szybki wzrost warto- 
ści dolara o przeszło jedną trzecią w porównaniu 
z okresem deilacyjnym w 1920—1021 r. odpowied- 
nio zwiększył europejski ciężar dłużniczy. Dop ero 
po stóżniocej rewizji usunięto tę niesprawiedliwość. 
redukując pierwotnie ustaloną wysokość długów a- 
lianckich. Olbrzymia ilość zaś pożyczek prywatnych 
i państwowych, która w ostatnich latach dosięgła 
sumy 25 muandów dolarów, znaiduje się całkowi- 
cie pod wrływermn ł3-procentowego wzrostu warto 
ści dolara w ciągu ostatnich 12 miesięcy. 

Ponadto rależy wziąć pod wwagę zesztywnienie 
międzynarodowych rynków kapitałowych w latach 
1928 ` 1929. Wszysiko to razem za Śsprawiło, lak 
słusznie stnierdził sir Josiah Stamp, że wartość 
pieinądza na newoo się zachwiała, światowie zapa- 
sy złota moie:apnego okazały się niewystarczalące 
T że n wszysikich rynkach towarowych zapanował 
kryzys. Wzrost siły nabywczei dolara wtrudnią za 
granicznym dłużnikom Stanów Zjednoczonych spła 
tę odsetek Do przytoczonych tu objawów na:eży 
zaś jeszcze dodać jako objaw równoległy, a po czę 


woj. kieleckie z wyjątkiem powiatu  częstochow- 
skiego, zawierciańskiego i będzińskiego. 

Dyrekcji Ceł w Poznaniu podlegają wojewădg- 
twa: pomorskie i poznańskie oraz powiat wśelnó: 
ski woj. łódzkiega. 

Dyrekcji Ceł w Mysłowicach podlega woi. digr 
skie oraz powiaty: częstochowski, zawiar 
i będziński woj. kieleckiego. 

Dyrekcji Cel we Lwowie podlegają wojewódg= 
twa: krakowskie, lwowskie, stanisławowskie, tara 
nopolskie i wołyńskie. 


Pawilon Polski na Targach Marzyłskieh 


Izba Przemyslowo- Handlowa w Warszawię ka 
munikuje, iż w związku z Targami Marsylskieni, 
które odbędą się w drugiej połowie września hr: 
Konsulat RP. w Marsylji zorganizował Komitet, 
składający się z tamtejszych firm handlowych zaj 
mujących się importem polskich towarów do Fran 
cji południowej, mające na celu wzięcie udziaku 
w specjalnym pawilonie polskim na wspomnia- 
nych targach. Targi te cieszą się dużą frekwen- 
cją i kilkanaście państw obcych zgłosiło już swój 
udział Byłoby więc wskazanem, aby polskie fir- 
my eksportowe zainteresowały się tą imprezą 
przez zasilenie pawilonu polskiego swemi ekspo 
natami. W sprawie transportu udziela dokładnych 
informacyj biuro transportowe „Gowirand Fres 
res" 89, Rue de la Republique, Marseille, po uprza 
dniem otrzymaniu danych odnośnie wagi i oharaść« 
teru towaru. Eksponaty korzystają z „admissioa 
temporaire“ t zn. przy wejściu nie opłacają cła 


ale pomim. czy może właśnei dlatego zapałałem 
żądzą oglądn.ęcia ziem i krajobrazów, do niedawna 
dla nas Małopclan szczelnie zamkniętych i poznania 
ludzi, o których dotycnczas mieliśmy wcale ujemny 
sąd. Ponadie powodowała nmą reklama w żydow- 
skich dzienu'kach głosząca, że Inowrocław posiada 
duskonaie kąp'ele solankowe i wogóle jedyny kom- 
pietny Zak?a* przyrodoleczniczy w Polsce. 

No i sedzę ubecnie w Inowrocławiu — odrazu po 
wiem — mim . sympatycziym, historycznie bar. 
dzo starym, bc już w r. 1185 znanym iako osada 
kujawska. Miasto to jest bardzo czyste, ruchliwe 
i żywe — 30 względem architektonicznyn: pekne 
i okazałe — ale o tem potem. 

Od około roku 1905 Niemcy przechrzciłi Inowro 
claw na „Holsensalza* — a to po dość długo trwa 
jącym oporze ze strony radnych polskich i długiej 
walce, w ktú:ej niestety niewdzięczną role odegrali 
Żydzi asymiilanci, rozumie się miemieccy. Po wypę 
dzeniu, w duslownem znaczeniu wojsk niemieckich 
z miasta —- w r. 1920 — zarząd miasta przywzócił 
miastu jego n.:toryczną i rdzennie polską nazwę Ino_ 
wrocław. 

Podróż odbyłem pociągiem pospiesznym z Prze. 
worske prz.z Warszawę ! Toruń. Krajobraz nudny, 
jednołity, p.schy płaskie, Niema tej malowniczośc: 
co mdróż bo Małopolsce, zwłaszcza na Podkarpa 
cm. Niema tych świeżych aromatów podgórskich 

górskich, an! słychać poszumu lasów i huku gá 
siah rzek, me bje więw gór. Dopiero od Toru, 


nia krajobru< nieco się zaniebia i ożywia. 

Inowrociiw leży w dolince o powolnym epadzie. 
Już w.dok iadnego dworca robi dobre wrażenie. Na 
dworou biuro miormacyjne za opłatą ! zł. zacpe 
truie C'ę w kilka adresów wolnych pokoji w pen 
sjonatach i wi"*ach. Wnet otacza cię kitku uskażnych 
chłopaków, niebandzo natrętnych, ofiarując ywa 
skromną pomoc przy wyszmkanu adresów, połace 
jąc pozatem : inne ewemtuaknie tańsze mieszkania, 
cdleglejsze cd centrum kąpielowego. Aie tramwa, 
jem elektrycznym z przesiadką ma autobue, dorożką 
konną lub taksówką możesz osiąpnąć swój ol 

Ogólny w.dok miasta jost uynujący. Przedowszy 
stkiem masz zrzed sobą wiolkie miasto zachodntę, 
kulturalne, dużo zieleni i kwiatów, prześliczne m- 
uumentalnz budynku, rnmóstwo sklepów wzdłuż vRS 
Dworcowej i Królowej Jadwigi do Rynku, wieże 
"0woczesre wystawy, kominy fabryczne, a co naj. 
'ardzicj zyskuie twoje względy, io czystość i lad. 

A potem skręcasz w nlicę Sołarkową. Ta zaczyna 
się nowe mi2sto ogrodowe, właściwe zdrogżowisko 
z ładnemi siaremi i nowemi wann, asłałtowaną 
jezdnią aż de panku zdnojowugo. z wrawuikamii, drze 
wami | Szerdkiema chodnikanń po bokach. W parko, 
będącym dzielem pracy kudzkiei —- ędyż czego 08. 
ura poskajila temm kapieliska, :'0 unysł ludzi w 
zupełańi — zaajdują się zakłady kan'ciowe. będące 
pod wzgłędem urządzenia technie-ucyo jedynem — 
zdauie mi stę - - w Poksce. Pask jes! oz: omey, unatrze 
ay mnóstwom iwimdan, svea, majani, RÓBNEGA. 
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rozliczenie celne odbywa się przy zakończeniu 
argów. Wszelkich informacyj i szczegółów udzie- 
a Konsulat RP. w Marsylji każdej zgłaszającej 
się firmie 
zebranie branży obuwniczej 
krakowskiego Sfow. Kupców 


Dnia 16 bm. odbyło się w lokalu Krakowskie- 
¡go Stowarzyszenia Kupców walne zebranie bran- 
ity obuwniczej, które przy nader licznym udziale 
szemków i po ożywionej dyskusji „drwaliło na- 
stępującą rezolucję: 

1) zważywszy, że związek fabrykantów wyro- 
wów gumowych w kraju powstał celem solidarne- 
go postępowania wobec swoich odbiorców, 

2) zważywszy, że dotychczaso ve kondycje i wa- 
immki sprzedaży mie licują z przyjętemi normami 
w handlu światowym, a 1awet godzą w żywotny 
lmteres szerokich sfer kupiectwa. 

3) i nauczeni dołychczasowem doświadczeniem, 


wzywamy naszych członków branżowych, aby się 


narazie wstrzymali z udzielaniem swoich zamó- 
wień wyrobów gumowych na sezon zimowy 

Brainie organizacje w kiaju wzywa się o przy- 
stąpienie do tej akcji. 


Budowa domów robotniczych 
w Zagłębiu Dąbrowskiem 


Zarząd Zakładu Ubezpieczeń Społecznych w 
Królewskiej Hucie przyznał sejmikowi będzińskie 
bm pożyczkę w kwocie 1300.000 zł na budowę 
lomów rabotniczych w Zagiębiu Dabrowskiem W 
GWiązku z tem powstanie na terenach Tow, Górni- 
tzego „Saturn“ i Warsz. Tow. Kopalń 45 domów 
lednopiętrowych o czterech dwuizbowych mje- 
tzkaniach. Budowa tych domów rozpocznie się w 
kajbliższym czasie. 


340. tys. zł. kary za przekrocze- 


Bie ustawy o ochronie lasu 


Starostwo przemyskie nałożyło na zarząd dóbr 
! lasów w Krasiczynie, który jest majątkiem ks 
iehów, karę administracyjaą w wysokości 340 
lysięcy złotych za przekroczenie ustawy o ochro- 
kie lasów. Funkcjonarjusze starostwa orzekh, że 
buwadzona jest niewłaściwa gospodarka przy 
wyrębach w wielu rewirach leśnych Zarząd dób: 
tapieżyńskich zaskarżył powyższe orzeczenie sta- 
rostwa do sądu okręgowego w Przemyślu, jako 
wo władzy odwoławczej, kwestjonując słuszność 
łecyzji o karze pieniężnej Sąd nakazał badania 
tomisyjne. które przepro vadzają rzeczoznawcy 
łeśnicy a w tej grupie jeden z profesorów polite- 
miki lwowskiej, 


D obniżenie kosztów transportu 
pomiędzy Sląskiem a Małopolską 
wschodnią 


Na państwową Radę Kolejową został zgłoszo- 
ty wniosek o przyspieszenie regulacji górnej Wi- 
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W łódzkim „Głosie Porannym" czytumy: 

„Na firmameneie polskiej rzeczywistości gospo- 
darczej zaświtała nadzieja znacznego dopływu ka 
pitałów belgijskich, które już w chwili obecnej 
uczestniczą W szeregu naszych wielkich przedsię- 
biorstw metalurgicznych, cementowych, papier- 
niczych, chemicznych, elektryfikacyjnych itp, a 
częściowo w łódzkim przemyśle włókienniczy O- 
raz w bankowości. Współpraca polsko- belgijska 
w dziedzinie gospodarczej datuje się już od daw- 
na i jak dotychczas, dała dobre wyniki. 

Współpraca ta jest jedną z najbardziej pożąda- 
nych fom angażowania się kapitałów zagranicz- 
nych w Polsce i może być bardzo brzemienną W 
skutki Ponadto należy przyjąć pod uwagę, że 
Belgja jako kraj wybitnie przemysłowy, przedsta- 
wia interesujący rynek zbytu dla naszych produk- 
tów rolniczych i hodowlanych. Belgja natomiast 
interesuje się m in. Polską jako rynkiem zbytu 
dla swych wyrobów przemysłowych. Nie tedy 
dziwnego, że obydwa kraje dążą do zaciśnienia 
węzłów wspórpracy na licznych odcinkach życia 
gospodarczego. 


„NOWY DZIENNIK” niedziela 20. Vít. K930 


Kapitały belgijskie dla Polski? 
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Pod tym oto kątem widzenia należy rozpatry*, 
wać wizytę ministra przemy.łu i handlu inż 
Kwiatkowskiego w Brukseli dokąd równocześnie 
przybyli prezes Banku Gospodarstwa Krajowege 
gen. Górecki, naczelny dyrektor „Lewjatana* p. 
Wierzbicki, b. minister Szydłowski i inni wybiłnł 
przedstawiciele naszego życia gospodarczego 

Jeden z uczestników tych narad zapewniał, że 
chwila znacznego dopływu nowych kapitałów bel- 
gijskich do kraju zdaje się być już niedaleką. Naj- 
większe trudności stanowią zagadnienia podatko- 
we i ustawodawstwo akcyjne, co było przedmio- 
tem specjalnego zainteresowania się belgijskich 
sfer gospodarczych. 

Belgowie bardzo interesowali się również sło 
sunkiem „rządu marsz, Piłsudzkiego" do życia go” 
spodarczego we wszystkich jego przejawach 

Kio wie czy w tych warunkach pewne sprawy; 
o załatwienie których bezskutecznie zabiegają na- 
szc słery gospodarcze już od dłuższego czasu, nią 
zostaną rozstrzygnięte pomyślnie jednen pociąg 
gnięciem pióra? Oby!“ 
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żliwienia przewozu towarów masowych skomubi- 
mowamą drogą kolejowo- wodną, przy stosowaniu 
łamanych taryf ze Wschodniej Małopolski na Za- 
chód, tj do Górnego Śląska i naodw.ót, Wniosek 
jest uzasadniony wysokiemi kosztarni przewozu 
kolejowego płodów rolniczych ze Wschodniej Ma- 
łopolski na Górny Śląsk oraz zbytniam  podroże- 
riem ceny węgla i sztucznych nawozów dla rol- 
mictwa Wschodniej Małopolski wskutek wiełkiej 
odległości 


Konferencia kole. owa 
pois: o-niemięcka 


W sprawie bezpośredniej komanikacji osobowej. 
bagażowej i ekspresowej 

W tych dniach zakończyła we obrady w Dre- 
żnie przy udziale ministerstwa komunikacji i de- 
legatów okręgowych dyrekcyj kolejowych polsko- 
niemiecka konferencja tarylowa w sprawie bez- 
pośredniej komunikacji usobowej, bayażcwej i 
ckspresowej między Polską i Niemcami Na kon- 
ierencji tej uzgodniono zasadnicze kwestje, przej- 
rzano i zatwierdzono projckty nowej taryfy na 
przewóz osób i bagażu, osobnej taryfy na prze- 
wóz przesylek ekspresowych, oraz odnośne prze- 
pisy ekspedycyjne. 

Nowa taryfa osobowa i bagażowa wejdzie w 
życie z dniem 1-go listopada br. taryfa zaś eks- 
presowa z dniem 1-go września br. 

Według nowej taryfy, komunisacja polsko- nie- 
miecka odbywać się będzie niciylko przez punkty 
graniczne polsko- niemieckie, lecz także tranzy- 
tem przez Czechosłowację i Austrię. 

Jako dalsze ułatwienie bezpośredniej odprawy 
osób, bagażu i przesyłek ekspresowych ustalono, 
że w zależności od kierunku przewozu opłuly za 
przewóz na całej drodze pobierane będą w jednej 


łymiędzy Krakowem i Nadhrzeziem, celem umo- | walucie, mianowicie z Polski — w złotych, a z 


k'emi zabudew aniami, klombami, fontannami. 

Nie iestem iekanzem ani analitykiem - chemikiem 
ł dlatego nie może być mojem zadaniem wydawać, 
że tak powiem, naukowych sądów o wartości ; zna 
czeniu zdroicwiska :nowroclawskiego co do kąpiel 
6olankowych * ługowysh, borowinowych i elektro. 
ferapiczny :1 tydropatycztiych : inhalacyjnych ani 
też o tem, przeciwko jakim one są skuteczne chorJ. 

. Powcza,ą o tem zresztą specjalna broszurka 
ł prospekt, wydane przez zarząd zdroju i dla każ 
dego dostęrre. Ale jako laik i kuracjusz mogę stwier 
dzić, że dzia'są zbawien' e. 

Kto wierzy w przyrodelecznictwo, może z zau 

faniem podduć się kurac} w Inowrocławiu. Ja w 
pią wierzę. 
* Mói ogó'ny sąd o zdrojow*sku inowrocławskiem 
streszzza sę w kilku słowach: Jest to wymarzone 
kirojowisko ©'a inteligencji. Jest cno kamieriowe i 
„Woriie, ale ne luksusowe i rozrziutna. Mieszkańcy 
fnowrocławia : zarząd droiowiska wychcdą z za. 
łożenia, że mrią nietylko zarabiać na kuracjuszach. 
«le także m szmżyć. że mają wprawdzie ciągnąć od 
sich zyski, zie ich nie wvzysk*wać. Panuje tu skrom 
ta elegancja. cle nie wybujałość. Życie towarzyskie 
jest dyskr-tn.e miłe i uprzejme, nie krzykliwe | roz 
głośne, nie nerzucające się nikomu. 

Kudiura zachodu pod każdym względem jest tu 
panująca, a wrodzona grzeczność mieszkańców tak 
polskiej jak i niemieckiej narodowości wywołuje w 
Bas raczej wrażenie liberalizmu aniżełi antysemity- 
mm. przynuinniej w odniesieniu do kuraciuszy na- 
pdowości żydcwskiei należących do zawodowej in 
hüg. lanyah zresztą ta nie ma, 


Niemiec — w markach niemieckich, 

Jako nowość uchwalono wprowadzić zniżki w 
cenach biletów dla grup podróżnych od 25 osół 
wzwyż w pociągach zwyczajnych i nadzwyczaj 
nych, z tem, że przewodnik grupy jedzie bezpłat 
nie. Nadto wprowadzono ulgi przejazdowe dla 
młodzieży studjującej w wyższych zasładach nau 
kowych (w komunikacji bezpośredniej przez przą 
Ścia graniczne polsko- niemieckie), oraz ulgi dła 
śrup robotników rolnych. 

Prace związane z wykonaniem powyższych u 
chwał, stanowiących daleko idące ułatwienia w 
komunika'ji kolejowej polsko- niemieckiej prze 
prowadza komisja urzędnicza polsko- niemiecka 
która rozpoczęła swe prace bezpośrednio po zam 
knięciu konferencji. 


Niepewna sytuacja na Wzllstreet 


Holenderski „De Telegraf“ z 10 bm donosi z No 
wego Jorku, iż na giełdzie tamtejszej panuje zno 
wu zastój. Obrót akcjami spadł o 70 proc. To też 
na Wallstreet sytuacia jest niepewna Największ: 
sensację zaś stanowi fakt, że konsorcjum, któn 
pod wodzą firmy Morgan st Go zajęło się emisji 
transzy amerykańskiej pożyczki Younga, rozwią 
zało się. Fakt ten spowodował przedewszystkiem 
dotkliwy spadek kursu tej pożyczki, bo z 90 proc 
do 88 i 1j4 proc. Utrzymuje się atoli pogłoska, ii 
rozwiązanie pomienionego konsorcjum  pozostajł 
w związku z przygotowaniami do wielkiej emis} 
austrjackiej, 


Międzynarodowy wskaźnik 
giełdowy 
„Nieuwe Rotterdamsche Courant* z 12 bm 


stwiedza, iż w ub. tygodniu pod wrażeniem niepe 
wnej sytuacji w Nowym Jorku za wyjatkiem gieł 


Liczba k'rauiuzy dochodzi do 6.000 rocznie. 

O innych c.ekawościach Inowrocławia napiszę w 
następnych Stach, w szczególności także o tutejszej 
gmin:e żydowskiej Dr Anzelm Kleinmav. 
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Teleicnem z Krynicy 


Krynica w lipcu 1930. 

Korzystając z tego, że w Krynicy Już od kil 
ku tygod» zakładają nowe przewody telefo 
niczne, pozwalam sobie telefonicznie zawiado- 
mić Szan. Czytelników o stosunkach w polskim 
Karlsbadzie — w Krynicy. 

Hallo! czy 13689? Redakcia N. Dziennika? 
Tak? a stiga p. Redaktora. Tutaj ja! Tak ja 
z Krynicy! — — --—Owszem, owszem, wcale 
nieźle. Tal. Co? gości? Obecnie ponad 10 ty- 
sięcy, a codziennie przybywają nowi wypija- 
cze Zuberka ze Słotwinką. — — —Co? Nie! 
Trzech wód równocześnie pić nie można. Tyl 
ko dwie. — — Jak? Kąpiele? Tych tego roku 
podosłatk em. Minęły już czasy ogonków ką 
pielowych. Dzisiaj raczej ogonki w tanich re- 
stąuracjach. — — — Tak, nowe, piękne łazienki 
zaspakajają wymogi nawet wybrednych kura 
cinszy, Tylko prześcieradła na otomankach to 
jeszcze jedno szwankuje. Ale p. Nowotarski i to 
w przyszłośc usunie. — — Borowina? No, ta 
robi wrażenie niezbyt dobre. ale to ponoć tak 
musi być Co pan mówi? w ITrenczynie pięk 
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nie? Tak Trenczyn ma czystsze! Przecież 
wszystkiego naraz zrobić nie można, to może 
się kiedyś zrabi. Proszę? nie słyszę! proszę wy 
raźniej! W. C.? Na wicach? Widzi Pan, w tem 
sęk. Ani na lekarstwo! To uważam za najwię 
kszy mankainent Krynicy. Pijesz bracie zuber 
ka i.. a tu leć aż na Michasiową. Nawet teati 
zawodzi i tam nic. Budowa podziemnych W. C 
byłaby bardzo wielkem posunięciem na za 
chód Krynicy. — — Jak „.w pensjonatach ce 
ny? Średnio! w Kryniczance np. 18 zł. dziennie 
(rytualna) w bardzo dobrej miłej Tosce 14 zł 
Ależ Panie Redaktorze! można tu żyć tanit 
i wygodnie Myśmy na punkcie Kryncy przy 
wykli do przesady i mówimy już na ślepo, Żt 
tam drogo. Aie w rzeczywistości tanio. A zaba 
wy? tych tu podostatkiem. Ale wie Pan, coraż 
więcej jest zwolenn ków spaceru. Dlatego też 
lokale roz'ywkowe nigdy nie przepełnione. Bż 
gateia, — Zacisze jeszcze jako tako maią. ak 
inne to mniei. A orkiestra? O, ta dobra, na so 
botę grają specialnie żydowskie melodje, cał 
kiem dobre. A wodzi Pan. Zupełnie o teat' 

zapomniałem. Mamy tu hwowską operę i ope: 

kę. Grają . Śpiewają dobrze. Posądzi mnie Pa 
może o to że za darmo chodzę do teatru, wię* 
dobrze się mnim wyrażam. Gdzietam! zale 
dwie korzystam jako „zawodowy inteligent" 
ze zniżki. Co? 3 minuty? Hatlo! Panie Redakto 
rze, jeszcze... Ash tę minuty Embe. 
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114% 
dy amsterdamskiej na wszystkich innych giełdach 
panował nasubj pesymistyczny. Wskaźnik akcyj 
na najważniejszych 12 giełdach wyniósł przecię- 
tale: SĄ8 proc, gdy w początku br.: 885 proc., a 
w końcu czerwca 81,1 proc Znajduje się on abec- 
nie o 13,8 punktów poniżej najwyższego stanu 
swego, osiagnięte w połowie kwietnia br. 
Sytuacja na giełdzie londyńskiej odzwierciedla 
Wiernie stosunki na Wallstreet, to też kursy akcyj 
przeważnie osłabły. Tak samo miała się rzecz w 
Berlinie, Paryżu, Brukseli, Zurychu i Wiedniu Je- 
dynie giełda amsterdamska zdołała zachować mo- 
œg. posycję, tak, że kursy poszły w górę 


jak wynagradzana jest praca 


kobiet 


Odkąd lat temu dwadzieścia dr. Alice Salamon 
opubiikowała swą pracę o różnicach w wynagro- 
dzeniu za pracę kobiety i mężczyzny, wiele się 
zmieniło, ale zawsze nie w tej mierze, w jakiejby 
tię spodziewać należało Zajmujący w iej sprawie 
jest komunikat, „Stałego wydziału dla. pracy ko- 
biot“, urzędującego przy „Międzynarodowym Zwią 
zku Kobiecym'. Komunikat ten zawiera odpowie- 
dwi zebrane w 16 rozmaitych państwach. Wynika 
Z nich, że istnieje jeszcze ogromna przepaść, mię- 
ügy poborami za pracę mężczyzny, a kobiety. 

W Polsce — podaje komunikat — praktyka stoi 
w przeciwieństwie do ustwy, ustalającej zasadę 
„za jednakową pracę, jednakowe wynagrodzenie". 
Różnica dochudzi do 30—50 proc. Wynikiem tej 
różnicy jest łatwiejsze uzyskiwanie zatrudnienia 
Rrzez kobiety, a tu znów niezamężmne mają więcej 
szans niż mężatki, gdyż pracodawcy wolą unikać 
wydatków na „ochronę matki“, 

W Anuglji, gdzie w niektórych przemysłach wy- 
znaczone są minimalne place, stawki między wy- 
nagrodzeniaen minimalnem mężczyzny i kobiety 
'wykazują różnicę. Natomiast w przemyśle włó- 
kienniczym wymagrodzenie od sztuki jest równe 
dla obu płci. 

W Niemczech w przemyśle meblarskim, chemi- 
czmyem | stolarskim za równą pracę i kwalifikację 
kobiety pobierają 60-72 proc. wynagrodzenia męż- 
czyzny. 

W Holandji nie ma jeszcze równouprawnienia 
ra polu zarobków, Ułożona dla drukarzy wspól- 
na taryfa ustala, że nieliczne kobiety, zecarki ma- 
szynkowe, nie pobierają mniej jak 8705 płacy 

jącej zecerom. W innych gałęziach prze- 
mysłu różnice są znacznie większe. a jako wytłu- 
maczenie podają pracodawcy z jednej strony 
mniejszą wydajność pracy kobiecej, z drugiej stro 
ny mniejsze potrzeby kobiet, w większej części nie 
pracujących na rodzinę, lecz wyłącznie dla siebie. 

Także w Kanadzie przewyższają zarobki męż- 
czyzn zarobki kobiece W przemyśle krawieckim 
i konfekcji różnice te wynoszą 20—50 proc Różmi- 
ce te są mniejsze tam, gdzie umowy zawierały 
związki zawodowe. Podobne stosunki parują w 
przemyśle włókienniczym. 

W Norwegji różnice w przemyśle są dość znacz- 
ne, podczas gdy w rzemiośle zarobki kobiece nie 
różnią się od zarobków męzczyzn 

Największe różnice panują w Austrii, gdzie ko- 
biety zarabiają prawie o połowę mniej niż męż- 


W Szwajearji wszystkie kantony wykazują ró- 
wynagrodzenia z wyjątkiem przemysłu kra- 
Wieckiego, konfekcyjnego i zegarmistrzowskiego, 
gdzie wynagrodzenia akordowe są bez różnicy. 
Natomiast we wszystkich innych zawodach kobie- 
ly wymagradzane są znacznie gorzej. 
I 
%*azd Federacji Polskich Związ- 
ków Obrony Ojczyzny 
Udzial p. Preuydenta Rzplitej — Wyjazd do Spa- 
ły na „dożynki* 

W dniach 15 i 16 sierpnia br. odbędzie się w 
Warszawie zjazd Federacji Polskich Związków 
Obrońców Ojczyzny, z udziałem delegatów wszyst 
kich związków b. wojskowych, należących do Fe- 
deracji, oraz przedstawicieli wojewódzkich 
rządów Federacji. 

W pierwszym dniu zjazdu, po pabożeńsiwie w 
katedrze, odbędzie się na piacu Marszałka Piłsud- 
«kiego uroczystość wręczenia sztandaru Federa- 
cj wileńskiej, poczem nastąpi udekorowanie Krzy 
żami Zasługi szeregu ociemniałych żołnierzy. zło- 
*Żenie wieńca na grobie Nicznanego Żołnierza oraz 
defilada. 

W południe odbędzie się w radzie miejskiej u- 
loczyste otwarcie zjazdu. któr 
becnością p. Prezydewt Rzpdii., 
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Klub posłów i senatorów Żyd Rady Narodowej 
wystosował następujące pismo w sprawie zajść. ja- 
kie miały miejsce w Kowlu, zalączając przekład 
opisu zajść tych, zamieszczony w „Kowler Salime * 
z 4 bm: 

„ Do Pana Ministra Spraw Wewnętrznych! 

Załączając przekład informacji o przebiegu 
ekscesów antyżydowskich w Kowlu z miejscowej 
gazety „Kowler Sztime* mamy zaszczyt nadmie- 
nić ponadto. że wbrew komunikatowi, ogłoszone- 
mu przez anihasadora polskiego w Waszyngionie, 
napastującą stroną byli chrześcijanie, a Żydzi się 
tylko bronili, — że wśród ..apadniętych i poturbo- 
wasych żydów byli mężczyźni w starszym wieku 
i kobiety oraz dzieci — że ciężko ranni zostali Ży- 
dzi Naftali Zale, Hirsz Bokser, Eleazar Pajer, 
Abram Bajner, zaś lekko ranych było 17 Żydów — 
że poza interwencja policji podczas bójki w dn. 
28 czerwca, kiedy chodziło o ratowanie poranio- 
nego w bójce chrześcijanina Styczyńskiego, urzę- 
dnika państwowego, policja nie reagowała w cią- 
gu trzech dni następnych, kiedy bito Żydów i do- 
piero 1 lipca wieczorem ukazała się policja, która 
aresztowała nie napastników — z wyjątkiem jed- 
nego Janickiego — iecz bitych Żydow w liezbie 
12-tu. 

Wobec powyższego uważając za karygodne po- 
stępowanie właaz policyjnych, które w ciągu dni 
kilku tolerowały ekscesy, a jak się okazuje, — 
mogły je opanować momentalnie gdyby tylko ze- 
chciały, — prosimy uprzejmie o zarządzenie w tej 
sprawie dochodzenia, o zbadanie przytem nietył- 
ko funkcjonarjuszy policji i napadających chrze- 
ścijan, lecz też i napadniętych Żydów i o pocią- 
gnięcie winnych do odpowiedzialności. 

Prosimy o łaskawą odpowiedź 

A. Hartglas. 
Załącznik: 
9364. LXXXVIII. 
„Kowier Stime“ z dn. 4 VII, 1930 r. Nr. 26/1537. 
NIESPOKOJNE DNI W KOWLU 

W sobotę w dzień, gdy dużo Żydów — męż- 
czyzn, kobiet i dzieci kanało się w rzece ra ulicy 
Brzeskiej przy żelaznym moście kolejowym, na- 
gle ukazała się banda chrześcijańskich chuliga- 
nów i obrzuciła rzekę z obu jej stron, jak rów- 
nież ze strony mostu kamieniami. Wśród kapią- 
cych się powstała straszna paika: kobiety mdla- 
ły, jedno dziecko dostało konwulsji i niektórzy 
zostali poranieni kamieniami. Tłum rzucił się do 
ucieczki; z przeciwnej strony nadjechała banda 
chuliganów na koniach i kamieniami obrzucała 
uciekających Żydów. Jednocześnie na rzece z łód- 
ką jechały Marchla Perwin (ul Włodzimierska), 
Etla Heil (ul. Apteczna), Bonia Rojzen (ul. Wło- 
dzimieska) w towarzystwie młodzieńców: Sen- 
dera Turka (ul Warszawska), Szmaji Bojma (ul. 
Rzeczna) i Szachny Fajera (ul. Mieszczańska). 
Ghuligani zmusili ich dopłynąć do brzegu rzeki 
i tam ich wraz z łódką przewrócili Te niesłycha- 
ne napady poruszyły całą lńdność żydowską. 

W sobotę wieczorem kilku młodzieńców żydow- 
skich spotkało na ulicy Werszawskiej niektórych 
chuliganów, którzy dowcipkowali z powodu so- 
botniego napadu. Młodzieńcy ci nie mogli prze- 
milczeć tych dowcipów i doszło do skandalu i bój- 
ki obustronnej, w której raniony został i odwie- 
ziony do szpitala chrześcijanin Styczyński zam 
przy ul Sienkiewicza Policja wmieszała się i 
skandal został zlikwidowany. ` 

W niedzielę około godz 10 wieczorem niespn- 
dziewanie zaczęli awanturować się na piaskach 
od strony miasta chuligani, uzbrojeni w białą 
broń i kamienie i napadali n żydowskich przecho 
dniów W przeciągu godziary ruch uliczny jakby 
zamarł i z różnych ułie dały się słyszeć wołania 
o pomoc iskko i ciężko rannych Żydów Dr. Szac 
w niektórych punktach udzielił pomocy rannym 
Do mieszkania lekarzy dra Zyskina i dra Widra 
przywieziono kilku rannych 

O pomoc lekarską zmuszeni byli zwrócić == 
następujący ranni Żydzi: Chaim Plat (ul Monopo- 
lowa), Gell (ul Łucka). Witebski (ul. Cyrkowa), 


du W drugim dniu zjazdu odb;dą -ię właściwe 
obrady, w dniu zaś 17 sierpnia br. na zaprcszenie 
p Prezydewta- Rzplitej uczestnicy zjazdu wyjadą 
do Spały na uroczystesć dożynek 

GEN GÓRECK] NA CZELE DELEGACJI POL- 
SKIEJ NA KONGRES FIDACU W AMERYCE 


W pierw szych dnie września wyjedzie do Wa 
szyngtonu delegucj. polska na wielki kongres Mig 
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Co było w Kowlu? 


Szereszewski (ul. Artyleryjska), Stok (ul Ware 
szawska), z kobiet — Rajchszud. Chrvzinan ful 
Kościuszki), Gips. {ul Listopudewa. Fuks ul. 
Warszawska), aftz (ul. Pomnikcwa. i Naftali 
(ul. Listopadowa). Ostatniego musiano przewieźć 


do szpilala żydowskiego Większy,ć została taug- 
na nożami i kamieniami. Późna nova ehu gani 
wybli szyby w inieszkaniu Frydnuana na ul. Po- 
mnikowej, 


W poniedziałek w nocy napady chu!igańskie po 
wtórzyły się. Napadniętych zoslało więcej niż 10 
Żydów. W niektórych wypadkach chuliganie po- 
sługiwali się rewolwerami i strzelali do przecho- 
dniów Żydów. Hirsz Bokszy został jedną z lych 
kul raniony w nogę i w ciężkim stanie odwiezło- 
ne do szpitala, gdzie znajduje się do dniu dzisiej 
szego pod obserwacją lekarska Bracia Abram i 
Eleazar Bajner, zam. przy ul. Cyrkowej prowa- 
dzili cieląka na ul. Pomnikową, gdy napadła na 
rich banda uzbrojonych w kije i butelki Rzącili 
ich na ziemię i tak pobili, że musiano ich od- 
wieźć natychmiast do szpitala żydowskiego gdzie 
leżą dotychczas Eleazar Bajner jest ciężko ran- 
ny i lekarze stosują wszełkie środki, aby go przy 
życiu utrzytnać 

We wtorek rano zgłosiła się do tuiejsezgo sta- 
rosty delegacja składająca się z rabina gminy p. 
Twerskiego, wiceprezesa gminy p Lejby Fisza 
| dra Zyskinda. Starosta orzyrzekł delegacji za- 
rządzić środki w celu przywrócenia spokoju 

W przeciągu wtorkowego dnia miały miejsce 
na kilku ułicach zajścia między chuliganami a Ży 
dami Przed wieczorem ukazała się na ulicy po- 
licja. która aresztowała z pośród spacerującej 
publiczności następującyca Żydów: Symcha Klein, 
Szercszewski, Załmen Lande. Wainsztajn, Pin- 
czuk, Motel Mełamed, Kirżer. Walk, Broder. Zaa- 
resztowany został również chrześcijanin Janicki, 
który podobno strzelał z rewolweru 

We wtorek o 9-tej wieczorem. ulice miasta fak- 
by zamarły Nie widać na ulicy Żyda Cisza *mier 
telna panuje w całem mieście. W różnych miej- 
scach widać grupy clmliganów, lecz Żyda do bf 
cią nie można znależć Od czasu do czasu uka- 
zuje się ko.ma policja. a jedaak udało się chuli- 
ganom złapać ofiary. Uczeń Glazer zam przy uł 
Mickiewicza, który przypadkowo wyszedł z mię- 
szkania otrzymał kilka uderzeń kijami w głowę. 
Tak samo kilku przyjezdnych Żydów. którzy szli 
z kolei do miasta nie wiedzac że chuligani roz- 
panoszyli się po mieście Późną nocą chuligani. 
powybijali szyby w mieszkaniu p. Quperfajna ma 
ul. Łuckiej. : 

W środę rano policja zwolniła tylko kilku are” 
sztowanych Żydów: Kirżnera, Brodera, Walka! 
i Mełameda. reszta zaś pozastała w areszcie 

W nocy prawie nie widać było Żyda na ułicy. 
W przeciągu nocy miały miejsce nastevujące wy- 
padki: chuligani wybili szyby okienne w domach 
pp. Zafrana i Dubieckiego na ul. Łuckiej Napa- 
dli również i obrzucili gradem kamieni Mojżesza 
Kuperberga i jego matkę (ul. Dzika), gdy chciełt 
wyjść ze swego domu i 

W czwartek rano zwolniono z aresztu Wajne 
stajna, Pinczuka, Szereszewskiego, Landego. Wi 


ten sposób wszyscy zaaresztowani Żydzi został! 


zwolnieni. 


Należy się spodziewać, że policja tutejsza narea 
szcie opannje nienormalne położenie. 


OŚWIADCZENIE RABINA KOWELSKĘEGO 


Rabin kowelski Chaim Mosze Twerski ogłasza 
w „Hajncie* następujące oświadczenie: „Ponte 
waż z wielu stron zwracano się do mnia z pruśbą, 
ażebym poinformował o faktycznym przebiegu o- 
slatnich zajść w Kowlu, które wedłe sprawozdań 
niektórych dzienników przedstawiać się miały 
jako ekscesy antyżydowskie zakrojone na wielką 
skalę, — oświadczam niniejszem, iz wszelkie wia- 
domości o wrogich wystąpieniach przeciwko ży- 
dom, które miały rzekomo nosić charakter spe- 
cyficznie antyżydowski. nie są nrawdziwe Stwier. 
dzam przytem. że władze spełniły należycie swój 


| obowiązek i zasługują za to na uznanie". 


dzyaljanekiej Federacji b Kombatantów (Fidac'u), 
w liczbie około 10 osób 

Na czele delegacji stoi prezes Federacji Polskiej 
Związków Obrońców Ojczyzny, gen. Roman Gó- 
recki; pozatem w skład delegacji wchodzą m. in, 
mjr. Ludyga- Laskowska, Józef Ryszkiewicz, pre- 
zydent Katowic Adam Kòw. se} Karkoszka, 
poseł Pochmarski oraz post wopłak. 
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ZobradUniimiedzypariamentarnej|  k'uczona z turystyki! 1; 
E ka a Z za kulis lwowskiego oddziału Polskiego Towa- = 
Kwestia rozbrojenia, pokoju i bezrobocia rzystwa Tatrzańskiego A 
W uzupełnieniu telegraficznych naszych wia | szych obradach Unji mędzyparlamentarne; w Jeden z naszych przyjaciół lwowskich pisze f A 
domości o toczących się obradach Unji Między | Londynie że bolączka ta dałaby się usunąć, gdy | Pam: 1 
parlamentarnej podaiemy następujące szcze | by dotychczasowe sumy pieniężne, obracane na Przed niespelna trzema tygodniami zwróciłem. | 4 
zóły: zbrojenia, przeznaczono na produktywną pracę | Sie do lwowskiego oddziału Polskiego Towarzy: | R 
. 26—tą sesię Unj. międzypariamentarnej w lon | gospodarczą. Niepowodzenia myśli rozbrojenio móż M mb e z prośbą o przyjęcie mnie wa 
dyńskiej Izbie lordów otworzył onegdaj, — jak | wej świadczą że wiara w pokój ne jest dosta Sa 3 A Tee | > mj t 
wiadomo, — prezydent Izby francuskiej, Buis | tecznie silna. Niezliczone traktaty stworzyły trzy dni po odpowiedź. W oznaczonym tarcz 7 

son, który oddał kierownictwo obrad przewod | gąszcz nie do przebrnięcia nawet przez dośw'ad | zjawiłem się ponownie, by otrzymać wymijającą 
niczącemu delegacji angielskiej, ks. Southerland | czonych znawców prawa międzynarodowego: | informację, że przyjęcia mego Zarząd nie zdołał 4 
Ks Southerland wyraził nadzeję, że wkrótce | dła mas zaś są one zupełnie nezrozumiałe. Usu | jeszcze załatwić. W ten sposób zwodzono mniel I 
już chyba udział w obradach Unji brać również | nięcie międzynarodowych sporów możliwe jest | przez pełne dwa tygodnie Zrozumiałem od pierw- ; 
będą delegaci demokratycznego rosyjskiego | tylko przez rozbudowę autorytetu i agend Ligi | SZEJ chwili, że jedyną trudnością w przyjęciu mnie i 


przedstawicielstwa. Mówca jest zdania, że Unia 
siędzypar.anientarna stać winna się czem rych 
lej „izbą nższą* Ligi Narodów. 

Przemówienia powitalne wygłosiłi: angielski 
minister spraw zagranicznych, Henderson i lord 
Ceai. W przemów eniu swem porusza! Hender 
som między innemi sprawę paneuropejskiego pro 
jektu Brianda. sprawę pokoju i rozbrojenia w 
związku ze zobowiązaniami paktu Kelloga. Hen 
Gerson podkieśla bezsensowność pol tyki, zna 
sej pod nazwą „Splendid isolation“ (odosobrie 
za) i bonizeczność daleko idącej współpracy na 
sodów. Lord Cecil rozróżnia we współczesttej 
polityce narodowej dwa krzyżużące się prądy: 
pacyś zai | spotykaną zwłaszcza u wielkich mo 
<znmsbw skłonność dalszej rozbudowy mentalno 
ści woienn=j. Prąd pacyfistyczny rozwija się, — 
Głanieru Cecila, — powoli, prąd zaś imperjalisty 
emy cocaz iaskrawiej. Jakkolwiek przeceriać 
we można owianych wojennym animuszem 
aw polityków, to jednak z drugiej strony prze 
oczać nie możia militarystycznych przejawów 
Ww poszczęgó!nych krajach. Ani Ameryka, ani 
Aage mio przestają się zbroić. Ponieważ młod 
same pokołen:e ne zna, względnie zapomina stra 
Ewa grozę wojny. przeto powoływać należy 
do Życia organizacje pokojowego i prawno— 
mżędzynarodowego rozwiązywania konfliktów, 
kóre z pewnością nie znikną z pow erzchni — 

oświadcza w dalszym ciągu, że zdaniem 
łego kroki w kierunku technicznego rozbrojenia 
są lepszą rękojmią pokoju, nż wszelkiego rodza 
je pakty, iax naprzykład pakt Kelloga. zawarty 
w cġasie pokoju, a którego wartość dałaby się 
wypróbować dopiero na wypadek międzynaro 
dowego konfl:ktu. Żądając rozbrojenia. żądać na 
leży zaprzestania propagandy wojennej i szerze 
mia opinji o zagrożen u danego państwa, W spra 
wie projektu Brianda jest Cecil zdania. że nie 
jest on pomyślany, jako chęć osłabienia Ligi Na 
rodów. Gdyby było aczej, myśl ta stałaby się 
polityczne niebezpieczeństwem. 

W sprawie bezrobocia, istniejącego w wieksza 
ści państw, oświadczyli mówcy na onegdaj 


Narodów, wzgłędnie przez współpracę ludzi do 
brej wolj we wszytskich krajach. 
Cee 


Rozwód króla Karola H. zkrólową 


Heleną unieważniony 


Z Bukaresztu donoszą ofcjalnie, że rozwód 
króla Kar>la IL. z królową Heleną zostaje unie 
ważn:ony. r 

W najb!iższych dniach odbyć się ma spotka 
nie króla z żoną. poczem pogodzeni małżorko 
wie zamieszkają wspólnie w pałacu królew 
skim. 


Bałkański biok agrarny? 


Polityczne tło bloku. 


Jak już donieśliśmy, w rumuńskiem kąp elisku 
Sinaia odbyć się ma w dniach od 20 do 25 b. m. 
konferencja Jugosławii. Rumunji i Węgier, któ 
ra ma rozpatrzeć możliwość zawarcia bałkań 
skiego bloku sgrarnego. W tym celu bawiło już 
ub egłego tygodnia w Bukareszcie dwóch dele 
gatów jugosłowiańskich, którzy wsiechali też 
do Budapesztu, — celem omówienia wstępnych 
kroków konferencji w Sinaia. Konferencia ma 
zająć się szrawą łącznego i zgodnego wype?nie 
nią kwestonarjusza, wręczonego poszczegól 
nym państwom w zwązku z mającą się w lu 
tym i w marcu 1931 odbyć konferencją celną. 
Ponadto ceiem konferencji jest wspólna polity 
ka sprzedaży produktów rolnych wspomnia 
nych państw. a zwłaszcza zboża. W związku z 
tem duże zainteresowanie okazał również pre 
mjer bulgarsk’ Liapczew w czasie pobytu w Bu 
dapeszcie Także kanclerz Schober przyrze. 
miał poparcie eksportu rolnego Węgier, którym 
zawarowa! podobno kupno dwóch miljonów cen 
tnarów metrycznych pszenicy. 

Utwrze' e bałkańskiego bloku agrarnego nie 
pozbawione ‘est także tła politycznego. Zawar 
cie tego b'osu oznaczałoby osłabienie prest: 
ge'u i pozych małej ententy, na terenie której 
członkowie «i nie mogli dojść do konkretnego 
gospodarcz€go porozum enia. 
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Nowy Jork znów przeżywa teatralną aferę. W 
pośrodku skandalu stoi tyin razem dyrektor Karol 
Carrol, specjalista od rewij zupełnie lekkich i fry- 
wolnych Przed rokiem popadł dyr. Carrol w kon- 
flikt z policją nowojorska. a to dlatego, że w cza- 
sie jednej z rewji urządził na scenie „kolację“, w 
której doszło podobno do wyuzdanych orgij: Na 
scenie postawiono wannę, w której usiadła naga 
chórzystka. Policja wdrożyła proces, przyczem 
dyr. Carrolla skazano na Larę więzienia. Dyr. 
Carroll nie przejął się jednak zbytnio tym wyro- 
kiem Oto wystawił niedawno w „New Amsterdam 
Theater“ rewję pt. „Varsities“. Rewja ta odzna- 
czała się, wedłe zapodań „fachowców*, niejedną 
karkołomną i pikantną sczną. Skutek był taki, że 
pewnego wieczora spowodował komisarz policji 
uwięzienie na scenie — ośmiu girlsów i jednego z 
aktorów. Komisarz policji uznał bowiem, za zdro- 
ng scenę, w której osiem nagich girisów imito- 
Walo lalki woskowe na wystawie sklepowej A- 


ktor kreował rolę owego funkcjonarjusza firmy, 
który ma nagie lałki ubierać . 

Najpopularniejszy przebój owej rewji posiadał 
jako refren słowa: „Is this the law?“ (czy to jest 
lo prawo?). Na komisarjacic policji nie przesła- 
wały chórzystki pod wodzą wspomnianego aktora. 
śpiewać owego przeboju z zacylowanym refrenem 
Tego było już komisarzowi policji za wiele; toteż 
kazał girlsy i aktora uwięzić, a dyrektorowi wy- 
toczyć proces. 


La sgo e 
Półtora miliona komunistów 
w Rosji 
Centralny komitet partji komunistycznej w So- 
wietach ogłosił dane liczbowe, dotyczące składu 

partji. 

W dniu 1 czerwca 1930 r. partja liczyła 1,551,000 
członków i kandydatów Z tej liczby 64,7 proc, 
czyli około 1 miljon, pochodzi z klasy robotniczej, 
310,600 z klasy chłopskiej i 232,600 z innych 
warstw społecznych. 

Z liczby miljona członków pochodzenia robotni- 


na członka, stanowi wpisana w odpowiedniej ru- 
bryce deklaracji narodowość żydowska, zwłasz.. 
cza, że jak mi z różnych stron donoszono, u ludzi: 
nie chcących przyznać się do narodowości pol- 
skiej zwleka się z przyjęciem całymi tygodniami, 
a jeśli mimo wszystko się tem nie zrażają, otrzy- 
mują wkońcu odmowne załatwienie. Nawiasem 
muszę dodać, że zapodanie narodowości polskiej 
umożliwia przyjęcie często bez uchwały Zarządu. 

Onegdaj zwróciłem się po raz trzeci do urzę- 
dującego sekretarza, który zdecydował się wresz- 
cie zakomunikować mi decyzję Zarządu lwowskie- 
go P. T. T przecinającą węzeł gordyjski bezceło-. 
wych starań Gdy oświadczyłem p. sekretarzowi, 
że rozumiem, iż odmowa nastąpiła na skutek po” 
danej przezemnie narodowości żydowskiej, nie u- 
ważał tenże za stosowne zaprzeczyć, tłumacząc 
się, że gdyby Zarząd był poinformowany, iż brat 
mój jest członkiem Towarzystwa (nawiasem po- 
wiedziawszy po długich udrekach i trudach też ze 
względu na le narotowość nieszczęsnu!), decyzja 
byłaby inaczej wybadła i 

Jak wyżej wspomniałem, nie po raz pierwszy 
spotykam się w lwowskim oddziale P. T. T. z te- 
go rodzaju objawami sui generis numeru clau- 
sus. Zarząd P T. T. sądzi widocznie, że w ten 
sposób zdoła odciągnąć młodzi:ż żydowską od tu- 
rystyki, zwłaszcza, że tylko legity.nacja konwen- 
cyjna P T T umożliwia przekroczenie granic 
Polski w pasie turystycznym. Jest zaiste rzeczą 
uiesłychaną, by najstarsze Towarzystwo Turysty- 
czne w Polsce stosowało tego rodzaju proceder, 
skoro turyści żydowscy zajmują w krajowej tury- 
styce niepoślednie miejsce Uważam, że fakt po- 
wyższy, będący jaskrawym dowodem braku praw- 
dziwego ducha sportowego wśród członków od- 
działu lwowskiesa © U " wvmasa dalszych 
komentarzy. Społeczeństwo żydowskie. które tak 
chętnie spieszyło zawsze tema właśnie Towarzy- 


siwu z pomocą w polrzebie. będzie umiało godnie | 


na to postępowanie zare:gować*, 


czego tylko 46.8 proc. zatrudnionych j prze- 

= % . . . Jest w 
myśle lub rolnictwie, jako robotnicy, reszta zaś 
należy obecnie do warstwy urzędniczej Naogół 
urzędnicy stanowią 30.7 proc, ogólnej liczby człon- 
ków partji, liczą bowiem 476.000 osób 

Uczacej się młodzieży jest w partji 154 iące 
czyli 9,8 proc. ogółu człoaków SE B 


RZYM — ATENY — STAMBUL 


Z Aten donosza: W październiku br. podjęte ma 
być regularne polaczenie samolorowe między Rzy- 
mem, Atenami a Konstantynopołem. Komunikacja 
odbywać się będzie na samolotach typu „Dornier“ 
Nowa linja pasażerska, kióra zastąpić ma linię 
dotychczasową Brindisi — Ateny — Konstantyno” 
pol subwencjonowana będzie przez rząd włoski 
a to ze względów politycznych. l 


MILA NIESPODZIANKA DOUGLASA FAIR- 
BANKSĄ 


Miłej niespodzianki doznał znamy bohater ekra- 
nów Douglas Fairbanks. Oto otrzymał zawiado” 
mienie władz podatkowych w Waszyngtonie, że 
według ich obliczeń zapłacił w latach 1924-26 0 
110 tysięcy dolarów więcej podatków aniżeli się 
należało. Jednocześnie zawiadomiono popularne? 
artystę, że suma ta jest d> jego dyspozycji i kał 
dej chwili może ją podjąć Sto dziesięć tysięcy do" 
AR różnicy! Wielki Doug, widać, mało nie za” 
rabia| 


. 


Zmierzch rócziny i 


XVI. ogólnozwiązkowy zjazd partii komunis- 
 tycznej potwierdził stalinowską „generalną li- 
Re“ i zaaprobował oficjalne plany, dotyczące 
socjalizacji życia publicznego w ZSSR. Tak 
wiec władze moskiewskie już w najbliższym 
lezasię będą mogły przystąpić do kontynuowa” 
'ma rozpoczętej już przed kongresem akcji na 
Tzecz tworzenia „miast socjalistycznych”, t. i. 
' ośrodków miejskich, które wybudowane zosta” 
a na zupełnie innych zasadach, niż miało to 
miejsce w miastach obecnych, których zasadni- 
iezą komórką było mieszkanie prywatne. 

Z problemem nowych miast Ściśle zwiazany 
"jest problem nowej rodziny. W jednym ze swych 
ostatnich numerów moskiewskie „lrmsiestja ' 
problem ten szczegółowo omawiają, wypowia* 
dając przytem szereg bardzo interesujących po 
zlądów. 

„łzwiestja* stwierdzają przedewszystkiem, że 
inowe miasta socjalistyczne przynoszą z sobą 
wyzwolenie kobiety z pod jarzma kuchni i po- 
ikoju dziecinnego. otwierając jej równocześnie 
idrogę do wszystkich dziedzin pracy Bisai 
które dotychczas opanowane były prawie cał- 
„kowicie przez mężczyzn. W nowych domach 
sowieckich nie może być miejsca dla starych 
jednostek gospodarskich, jakiemi dotychczas 
była rodzina. Również, jako instytucja wycho 
(wania dzieci, traci rodzina swą rację bytu, gdyż 
[wychowaniem dziatwy zajmować się będą spe 
|cjalne kolektywy. Wreszcie w nowych mia- 
lstąch, — jak podkreślają „Izwiestja”, — poło” 
Żony zostanie kres terytorialnej jedności rodzi: 
ny, gdyż żony posiadać będą w socjalistycznych 
domach swe własne pokoje, a dzieci przebywać 
będą w oddzielnych zupełnie pomieszczeniach. 

Tak wiec miasta socialistvczne. nad których 
stworzeniem pracują obecnie władze sowieckie, 
oznaczać będą do pewnego stopnia koniec ro- 
dziny i malżeństwa w europejskiem słów tych 
znaczeniu. „Izwiestija 
chwilą powstania nowych miast nie wiele się 
pod względem życia małżeńskiego w Rosii zmie 
hi, bo przecież już teraz „nie wymaga się w Z. S. 
S. R. dla zawarcia małżeństwa żadnych przy” 
Siąg wierności do deski grobowej i żadnych z% 
bowiązań natury prawnej. a rozwiązanie mał 
żeństwa możliwe jest każdej chwili bez wszel- 
kich formalności". 

Jednakowoż inicjatorzy stworzenia nowych 
form życia rodzinnego w ZSSR sami przyzna 
ją, że nagłe zerwanie ze staremi zwyczajami 
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PETTICOAT (N. Jork) 


Z za kulis 


Stany Zjednoczone = rzekamo najbardziej 
nowoczesnym tworem państwowym. Wszystko | 
tam wydaje się staremu Światu przykładem, 
wszystko wynędzniałej Europie godne naślador 
wania. Także więzienia. Kiedy mówi się np. w 
Niemczech o więzienach amerykańskich. myśli | 
się powszechnie o ośŚlepiających obrazach. Sing 
Sing. Zdarzają się tam w ciągu 5 miesięcy trzy 
rewolty wojenne w stanie Nowy Jork. Trzy: 
naście trupów po obydwu stronach i szko 
dy na około milion dolarów. Pierwsza rewolta 
nie zastanawiała jeszcze. Może to się zdarzyć 
każdemu porządneinu zarządowi więziennemu. 
Dwie rewolty to już rzecz przykra. Aż trzy? Je 
dnać coś gnić musi w nowoczesnym stanie No- 
wy Jork. 

Stan ten więzi w murach 11.000 ludzi: mor- 
dercy, włamywacze, rabusie, złodzieje, szanta- 
Żyści, sutenermy, wszystko, co należy do kate- 
Zorji ciężkich przestępców albo, co napiętno” 
Walo tak amerykańskie ustawodawstwo krymi 
Nalne, znajduje pomieszczenie w pięciu więzie 
niach nowojorskich. Do Sing — Sing posyła się 
Drzestępców zasądzonych w okręgu miejskim 

owy Jork. Auburn ma oddział dla mężczyzn i 

biet, uważamy może więc być za dwa wię: 


uważają, iż właściwie z i 


„NOWY DZIENNIK" NIK“ niedziela 20. VIL k930 


małżeństwa w Rosji 


Problem nowej rodziny w miastach sowieckich 


jest rzeczą niemożliwą, Stare przyzwyczajenia 
i stare tradycje niechętnie ustępują miejsca zwy 
czajom nowym. Dlatego też w nowych miastach 
z początku nie można będzie stosować przymu- 
su w stosunku do ich mieszkańców i kto nie ze” 
chce początkowo dzieci swych oddawać na wy- 
chowanie do kolektywnych internatów, temu 
musi się pozostawić swobodę indywidualnego 
wychowania dzieci. Tak samo, — zdaniem „Ilz- 
| wiestij“ — nie będzie można zmuszać mieszkań 
ców nowych miast do stołowania się w kolek- 
tywnych jadłodainiach. 
Uświadamiając sobie doniosłą rolę wychowa 
nia dzieci dła przyszłości narodu, działacze mo- 
| zdecydowani są nie szczędzić ofiar, 
by szkoły w nowych domach socjalistycznych 
| postawić na jaknajwyższym poziomie, — oczy” 
wiście z punktu widzenia doktryny komunisty- 
| cznej. W szkołach powinno się od lat najwcze- 
Śnieiszych urabiać duszę i umysł dziecka we 
dług zasad socjalistycznych, by w ten sposób 
| AB krajowi armię zdecydowanych  zwolennt 
ków nowego ustroju społecznego. 


| Dowy wychowawcze w nowych miastach nie 
' mają być jednak zupełnie izolowane od doros- 
łej ludności. Przeciwnie, — według planów mo- 
skiewskich, — przechodzenie z domów dla do- 
rosłych do domów dla dzieci i odwrotnie powin 
no odbywać się zupełnie swobodnie, by rodzice 
mogli każdej chwili z dziećmi swemi się zoba- 
czyć. 

Nie ulega wątpliwości, że węzły rodzinne w 
nowych miastach sowieckich będą daleko słab- 
sze. niż to ma miejsce obecnie w całym kultu: 
ralnym Świecie. Zresztą leży to w intencjach 
bolszewików, którzy w swem dążeniu do stwo- 
rzenia „nowej rodziny“ już zawsze zmierzali 
systematycznie do osłabienia rodziny, jako pod 
sławowej komórki narodu. W niektórych no” 
wych miastach sowieckich, które częściowo zo- 
stały już wybudowane (Dnieprostroi, Stalingrad 
itd.) życie rodzinne ma też zupeinie odmienny 
charakter niż w miastach starych. 


Oczywiście narazie jeszcze nie można prze- 
widzieć, jakie praktyczne następstwa pociągnie 
za Sobą cała ta akcja, która zmierza do znisz” 
czenia tego, co dla człowieka każdego było do- 
tychczas święte, do pozbawienia go rodziny I 
wyzucia go z najszlachetniejszych uczuć, t. j. 
z miłości rodziciciskiej i przywiązania do włas- 
nego ogniska domowego. (Cs). 

|) 


Rewolty więzienne w Ameryce 


tortur XX. 


wieku 


| iyen pr „Sybir*) przyjmuje tylko notorycz- 
nych przestępców ciężkiego kalibru. Dom po- 
prawczy Great Meadow Comstock, najnowsze 
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no przed 20-tu laty, jako dom poprawczy dla | 


„nowicjuszy“. Inne dożyły już czcigodnego wie 
ku. Najstarszą część Sing — Sing zbudowano 
jeszcze w roku 1825, co wedłe europejskich po- 
ięć dużo jeszcze ma wspólnego z Średniowie” 
czem. Auburn i Dannemora, gdzie odbyły się-= 
jak wiadomo — owe trzy pożyczki pochodzą 
z lat 1818 i 1845, Dannemora nie posiada ustępu. 
Więźniowie posługiwać się muszą prymitywne 
mi wiadrami. Najwyżej znaleźć może tam po- 


e | a pree z wszystkich nowojorskich, zbudowa 
| 
| 


niej rewolty więziennej ilość więźniów wynosi- 
ła tam 1568. Auburn posiada już wprawdzie w 
stępys ale nie ma  kanzlizacji. Ilość ro 
bactwa jest tam przysłowiowa. Cele wynoszą 
dwa metry wysokości, dwa metry długości i je 
den metr szerokości. Więzienie obliczone jest 
normalnie na 1226 ludzi, ale w lipcu 1929 r., w 
czasie pierwszej rewoty było tam 1750 wię- 
Źniów, za drugiej rewolty 1560 więźniów. Z bra 
, ku miejsca spali więźniowie w korytarzach. 
IL 
| W Sing—Sing znajduje się 2.000 więźniów. 


Str, 3. 


lowa, nie ma zajęcia. Tylko jedna trzecia prze | 
stępców moće znaleźć pracę w slop. Sporzą 
dzają tam błaszane numery rejestracyjne dla sa 
mochodów, zarabiając dziennie półtora do e5 
centów. Więzienie to — nazwane żartobliwie 
„Mount Pieasant Prison“ załatwia dziś wszyst 
kie kary Śmierci w stanie Nowy Jork. Przed: 
tem dzieliły się między sobą Auburn i Cilgton 
straceńcami, ale tam cele Śmierci, nie posia” 
dały dostatecznej siły prądu. lam t ue 
posiadały własnej dynamo maszyny. W czasie 
straceñ Światło elektryczne przygasało na kil 
ka minut. Ten nie zawodzący sygnal—wedle 
pizepisu państwowego we czwartki o 11 w no 
cy — powodował u łatwo ulegających podraż: 
nieniu więźniów wybuchy wściekłości, albo na- 
pady obłędu. Wobec tego odbywają się odtąd 
wszystkie egzekucje w Sing—Sing, kiórego e | 
łektryczny fotel wedle osądu amerykańskich fa | 
chowców wyposażony jesť w wszystkie najno' 
wocześniejsze zdobycze techniki. 

Ale i Dannemora ma swoją specjalność. Znaj 
duje sę tam „Ice House“ rodzaj zimnej. poni 
żej zera piwnicy z 26 izolowanemi celami dia 
przestępców, którzy (cytuję z regulaminu wię 
ziennego) „nie poddają się żadnej innej formie 
dyscypliny więziennej“. Określenie „lodownia” 
mówi za siebie. Cele te znajdują się pod zie” 
mią i nie posiadają bezpośredniego światła dzien 
nego i są mniej więcej tak wielkie, by mogły 
pomieścić przestępcę i pozwolić mu się położyć 
lub stać prosto. Więźnia obserwuje się zgóry Í 
Stamtąd też przez żelazne okratowanie podaje 
mu się jadło do tej Średniowiecznej komory. 
Obawa przed tym rodzajem kary, prześladuje 
wedle zapewnienia „Warden Lawes“ więzienia 
Sing—Sing, niby zmora każdego więźnia w sta 
nie nowojorskim. Bo kara w celi „Lungeon* w 
Clinton groz. nietylko przestępcom umieszczo 
nym w tem więzieniu. Także i reszta więzień 
chętnie i często korzysta i transportuje niekar 
rnych więźniów do tego „lce House“ Dannema 
ra. Obecnie kiedy w prasie amerykańskiej dteżc 
mówi się o projektach reformy więziemni f 
stało się wiadome, że nawet teraz dobudowuje, ą 
się w Clinto nowe „cele—lodownie", i że 
w nowem więzieniu Attica, którego nie j 
czono jeszcze, planuje się wzorowe takie bi- i 
mory tortur! 


TEE 
m rL 


IM. | 
Cóż zresztą innego czyni stan nowojorski œw 
pięciu swoich kaźni? Wylicza przed opinją publicz 
ną, która na całej linji zajmuje stanowisko przechy 
tym przedpotopowym stosunkom, Że na utrzy” i 
manie więziennictwa łoży pięć milionów dokar 
rów rocznie, że więc na każdega więźnia wy* j 
pada 500 dolarów na rok. So to tyłko koty 
utrzymania, nie włączając sumy 30 mrilionów | 
dolarów, jaką niedawno kongres uchwaħt na 
budowę gmachów więziennych, Ale w szczegó |. 
łach wygląda rachunek inaczej. Na poszczegół 
nego więźnia wydaje się mocą ustawy, pocho" 
dzącej z roku 1868, dziennie 21 (wyraźnie: dwa 
dzieścia jeden) centów na jedzenie. W r. 188 
była jednak siła kupna dolara w Stanach Zje” 
dnoczonych czterokrotnie wyższa niż dziś. Dziś 
otrzymuie więzień za tych 21 centów z | 
rana: siekanego mięsa i kawy, w południe Se 
rowe mięso i jarzynę. wieczorem kawę, chleb ' 
wodnistą zupę. Skutek jest oczywiście taki, ża 


, nawet urzędownie przyznaje się niedożywiank 


wszystkich więźniów. Z własnej kieszeni moga 


, więźniowie dziennie wydawać na odzienie i je 


| 
| 


dzenie po trzy dolary, pod warunkiem oczywt 
ście, że — mają te pieniądze. Że jednak właśnie 
przeważna liczba nie może korzystać z tego n 
dogodnienia, stało się to — jak udowodmiono—' 


| 

| | powodem rewolt, Jednak nie było to w żadnym 
mieszczenie 1.160 więźniów, ale w czasie ostat- 
| 


z trzech buntów rewoltą masową. Była to ra 


| czej zrozpaczona próba mniejszości w kierumki 


zdobycia za wszelką cenę swobody. Wystarczy 
ł, tylko drobne grupy rozsądnych, by resztą 
sprowadzić na drogę rozsądku. Bo zrozpaczo 
na mniejszość straciła rozum. Ceyn ich określ 
amerykański terminus technicus criminals, ja 
ko desperate psychology". Europejscy psycholo 
dzy kryminalni nazwaliby to poprostu wiezien 
nym obłędem. Pojawił się on u stusiedemdzie 
sięciu więźn ów, skazanych pod t. zw. „Baumes 
Law“ na dożywotnie więzienie. Ustawa doży 
wotniego więzienia dotyczy wszystkich, którz 


. Więzienie Clintom Dannemora (z pray | których pilnuje i80 dozarców. Więcej, miż po! po trzykrotnym zasądzeniu popełniają czwari 
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waestępstwo. Czy idzłe tu o przestępswo lżej 
Eo czy ciężkie, przeciw przepisom karnym ~- 
ędzia nioma innego wyboru. Nienbłagana suro 
vość piętnuje skazańca karą najcięższych zbro 
Iniarzy. Niema też możności apelacji ani wido 
tów na ułaskawienie. Beznadziejnie wydany 
est na łup losu, z czego wybawić go może tyl- 
fo śmierć. Fizyczne warunki życia więźnia by 
y wtórneini przyczynami buntów nowojorskich 
sasudniczą przyczyną było: zwątpienie. 
Iv. 


Na Broadwayju wysfawia się sztukę krymi- 
ialną pt. „Criminal Code", która w przeciwień- 


itwie do podobnych brukowych sztuk nie jest 


rozbawiona psychologicznej wartości. Obraz 


AJ 
O żydowski 


w Brzesku 


(Kr. wł) Brzesko, w lipou. 

Od kilku lat istniejąca u nas akcja dookoła bu- 
łowy żyd. Domu Ludowego, doznała w ostatnich 
tzasach pewnego ożywienia. Objaw ten spowo- 
łowany chęcią jak najszybszego zrealizowania te- 

o bądźcobądź nader trudoego — jak na obecne 

rytyczne czasy — przedsięwzięcia świadczy o 
zapale pracy i silnej woli komitetn, co powinno 
tnaleźć zrozumienie u społeczeństwa naszego mia- 
bta. 

Po serji odbytych przedstawień z dochodem na 
ten cel, urządzono onegdaj w sali Magistratu wiel- 
kie zgromadzenie, celem zorganizowania komitetu 
obywatelskiego z programem intenzywnego po- 
parcia tej akcji. Na zgromadzeniu wobec licznie 
aebranago audytorjum, doskonałe przemówienie 
wygłosił prezes tutejszeg> kahału p Dr. Bloch. 
Referent podniósł zasługi dotychczasowych ko- 
mastetów dokoła zebrania funduszów, a przede- 
wszystkiem pebra poświęcenia pracę twórcy i dłu- 
Boleiniego prezesa, nieob-cnego już w Brzesku 
Br. Krittensteina, w nagrodę czego mówca propo 
muje wpisanie go honorowo do Złotej Księgi Żyd. 
Domu Ludowego, co przyjęto jednogłośnie. Nastę- 
ğe pralegeni zwraca się z apelem do zebranych 
s wydatne poparcie komitetu w tej żmudnej a do- 
e ia wysłuchano z niesłabnącą uwagą 
i zaciekawieniem. W dyskusji zabierali głos pp. 
R Alsenherg, M. Strauber i L. Gelberger, poczen 
dokonano wyboru komitetu Obywatelskiego w o- 
sobach pp. Dr. Blocha, Dr. Deichesa, Dr Stiela, 
R. Kramera, R. Ausenberga, Z. Birona, M, Ul- 
maca, I. Panzera, N. Berkelhaimera, J. Schindlera 
1 M Hamersielda. 

Należy się spodziewać, iż praca pójdzie obecnie 
w żywszem tempie i przy imtenzywnym współu 
Gziale Komitetu Obywatelskiego, powiększy zna- 
umie fundusze, co umożliwi przyspieszenie termi- 
wu rozpoczęcia basiowy. (Efes). 


Zycie sjonistyczne w Krośnie 


(Kor. wł) W dniach 6 i 7 bm. bawił u ras gen. 
sekr. org. sjońskiej Zach, Małop. i Śląska tow. A. 
Hofstatter. W trakcie odwiedzin sdbyło się zebra- 
nie młodzieży niezorganizowanej, na którem wy- 
głosił tow. Hofstatter interesujący referat n. t.: 
»Sjonizm i znaczenie młodzieży stamsjonistycznej 
w ruchu odrodzeniowym*. Generalny sekretarz 
odbył również naradę z kierownictwem miejsco- 
wego Brith 'Trumpeidoru, interesując się żywo 
działalnością tejże organizacji. Drugi dzień swego 
pobytu wykorzystał tow. Hofstitter dla zawiąza- 
ma w naszem mieście gniazda Hanoer Haiwri, 
którego kierownictwo powierzono kol. Steigbńglo- 
wi, L. Teplickiemu oraz H. Flavanównie. 

Komitet lokalny Org, Sjon powinien zająć się 
bliżej tą nowopowstałą placówką młodzieży ogól- 
mo- sjońskiej i przyczynić się do realizacji planu 
pracy a tem samem do rozwoju tej organizacji. 

Po omówieniu wobec licznie zebranej młodzie- 
ty Brith Trumpelioru i Hanoaru zadań i celów 
erganizacji stamsjońskiej. wziął gen. sckr. udział 
w posiedzeniu komisji Ź£ F, N. pod przewodnie- 
iwem tow Teplickiego, Na posiedzeniu tem złożył 
śprawozdanie z okecnej sytuacji politycznej w 
śjoniźmie, poczem omówił wyczerpująco cały sze- 
ch aktualnych spraw m. in uroczystość Kaf Ta- 

AZ. 

W miedziele 13 bm. przeprowadzono z wielkim 
sukcesen' zhiórka uliczna na rzecz Z F N w Iwo- 
icz za udział w której należv się szcze- 
$óme , „zkowauie pp. leplickim, Nacntgeisto- 
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przędstawia upadek młodego Amerykanina, któ 
ry przez nieszczęśliwy przypadek dostaje się 
do więzienia, gdzie okropne warunki pchają go 
do rewolty, w której staje się mordercą, Ame" 
rykańska sprawiedliwość zna tu tvlko jedną ka 
rę: elektryczny fotel. Sztuka ta znajdzie zapew 
ne z powodu efektownego przeprowadzenia dro 
ge do Europy. Publiczność europejska nie po” 
winna w rozbudowie akcji tej teatralnej sztuki 
dopatrywać się ani konstrukcji ani też sztucz” 
nych efektów. Audytorjum to musi wiedzieć, że 
taka dola codzięnnie stać się może i staję się 
prawdą w zakresie twardego ustawodawstwa 
karnego i ieszczę twardszego nieludzkiego wy” 
konania kary. 


wej, Cl. Grade, Wallacho vej, Lindberżance, Gris- 
sowi, Voglowi, Biederowi i in. 

W rocznicę Śmierci naszego Wodza urządziły 
org. młodzieży Brith Trnpeldor i Hanoar Hai- 
wri „Uroczysty Wieczór” w lokalu „Beth Jehudy“, 
gdzie miał miejsce raport a umundurowani człon- 
kowie trzymali straż honorową przed osłoniętym 
kirem żałobnym obrazem Herzla. Po przemówie- 
niach kol. Salo.nona Steigbiugla, I. Spitza, Altma- 
na, pieśniami hebrajsko- żydowskimi zakończono 
uroczystość, któru dzięki podniosłemu nastrojowi 
pozostawiła po sobie jak najsympatyczniejsze wra 
żenie. (a). 

—— 

NIE BĘDZIE POLITECHNIKI W LODZI 

Sfery gospodarcze Lodzi już od dłuższego czasu 
czyniły starania mające na celu utworzenie poli- 
techniki w Łodzi. W tych dniach odwiedziła na- 
wet w tej sprawie ministra oświaty delegacja 
miasta Łodzi, która wręczyła ministrowi odpowie 
dni memornjał, 

W odpowiedzi zaznaczył minister Czerwiński, że 
z powodu braku funduszów nie może być w tej 
chwili mowy o utworzeniu politechniki w Lodzi. 
Natomiast przyrzekł p. minister, iż jeszcze w naj- 
bliższym roku szkolnym utworzony zostanie przy 
istniejącej już w Łodzi szkole tekstylnej, cddział 
elektrotechniczny z szerokim programem nauki. 
Na oddział ten bedą mogli zapisywać się kandy- 
daci, którzy wykażą się ukończeniem przynajmniej 
sześciu klas gimnazjalnych Pozatem szkoła ta bę- 
dzie rozszerzona w najbliżzzym roku szkolnym 


: przez utworzenie kilku nowych oddziałów tak, iż 


ofrzyma charakter wyższej szkoły  techricznej. 

Nauka trwać będzie odtąd w szkole tej lata. Ab- 

solwentom szkoły przysługiwać będzie tytuł „te- 

chnik". 

NAPAD BANDYCKI NA HANDLARZY ŻYDOW- 
SKICH POD WARSZAWĄ 

Onegdaj nad ranem jechali szosą z Warszawy 
do Falenicy dwaj handlarze żydowscy Szajnman 
i Rosenberg. Gdy wóz na którym jechali, przejeż- 
dżał przez lasek koło Anina, wyskoczyło nagle 
z zarośli kilku bandytów z nożami w rękuci, któ- 
rzy zatrzymali wóz i grożąc zabiciem, zażądali 
wydania pieniędzy. Szajmannowi zrabowałi þan- 
dyci 200 zł, Rosenbergowi 300, poczen ulotnili się. 
Zaalarmowany posterunek policji zarządził p» 
Ścig który jednak nie dał rezultatu. 

ŚLUB NA LOZU SMIERCI. 

Stanisława Sadowska i Marjan Bartosiak, oboje 
zamieszkałi w Żyrardowie, od kiłku lat znali się. 
uczęszczali na zabawy, tańce, w końcu postanowi- 
li pobrać się. 

Rodzice Sadowskiej, gdy dowiedzieli się o tem, 
sprzeciwili się zamiarowi córki. 

W ubiegły piątek, St. Sadowska, obeszła wszyst- 
kie swoje znajome, opowiedziała im. że nareszcie 
znalazła drogę wyjścia z niemiłej sytuach, i z 
każdą ozule się pożegnała. 

Po pewnym czasie wyszła w pole, gdzie otruła 
się esencją octową. 

W stanie ciężkim przewieziono desperatkę do 
szpitala miejscowego. 


O tragicznym tym wypadku dowiedział się Bar- , 


tosiak, który wnet stawił się u łoża chorej. 

Po krótkiej naradzie z nią, i za zezwoleniem 
naczelnego lekarza szpitala B. wezwał księdza. 
który w obecności kiłku świadków z pośród cho- 
rych szpitalnych oraz posterunkowego policji u- 
dzielił im ślubu. 

Sadowska po upływie godziny zmarła, 
TAJEMNICA SLOJA Z WĘZAMI W PARKU LA- 
ZIBNKOWSKIM 
Nauczycielka szkoły powszechnej z pod Wilna 
pani Słanisława Zawadzka, bawiąc na wycieczce 
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w Warszawie, znalazła się w parku Łazieakow” 
skim, gdzie siedząc na ławce czytała książkę. % 
pewnej chwili zauważyła Zawadzka starszego je 
gomościa w ciemnych okułarąch, który niósł poð | 
ręką szklany słój. Jegomość ten usiadł na ławce 
naprzeciw Zawadzkiej, kładąc obok siebie słój: h 
Nagle dał się słyszeć szmer. Pani <awadąka na" | 
ciła okiem na szklany słój, z którego wiatr zám- 
chnął papier, w który naczynie było opakowane 
Ku swemu wielkiemu przerażeniu spostrzegła pa 
ni Zawadzka, że w słoju znajdują się węże Prze- 
rażona pobiegła do policjanta. Kiedy jednak wreś 
z policjantem przybyła na wskazane miejsce, gw” 
go jegomościa ze słojem i wężami już nie bybe- 

Policja prowadzi w tej sprawie ścisłe dodho” 
dzenia. Istnieje bowiem przypuszczenie, że ów ta“ 
jemiczy osobnik i amator wężów krąży po o0 
dach i skwerach, gdzie wypuszcza jadowite 2%- 
je Kto wie czy właśnie w tym celu nie pr 
do ogrodu Łazienkowskiego 
PONURA ZBRODNIA POD BIAŁYMSTOKRIEM 

We wsi Daniłowiczę pod Białymstokiem doko- 
nano w nocy z Środy na czwartek potwornej abr% 
dni. Niewykryci zbrodniarze wdarli się do mie” 
szkania zamieszkałej w tej wiosce wdowy, nieja: 
kiej Dąbrowskiej, którą zamordowal 
z dwiema córeczkami, podrzymając swym ofiaror 
gardła. Następnie bandyci obrabowali mieszka“ 
nie. Władze śledcze prowadzą dochodzeria cele 
wykrycia potwornych zbrodniarzy. 

ZDZICZAŁY CHLOPIEC ODCIĄŁ KOLEDZE 
GLOWĘ SCYZORYKIBM. 

Z Białegostoku donoszą: Na polach pod wsią 
Rzepice powstała sprzeczka między dwoma chło” 
pakami 14-letmim Mikołajem Tołościukiem i 16-le- 
tnim Janem Panasiukiem Sprzeczka rychło prze” 
rodziła się w bójkę, podczas której Panasiuk 
pchnął swego przeciwnika scyzorykiem w szyję 
Gdy Tołościuk ranny upadł na ziemię, zdziczały 
Panasiuk tak długo znęcał się nad nim, aż odciął 
mu głowę od tułowia. Zwyrodniałego wyrostka 
aresztowano. 


KOBIETA ROZSZARPANA PRZEZ PSA. 
Tragiczny wypadek zdarzył się w lesie we wsi 


Grzybowo w pow. płońskim. «4 


W lesie tym zbierała jagody Marja Skibińska Z 
Warszawy, przebywająca w Grzybowie na letni" 
sku. Kobietę zobaczyli dwaj gajowi: Stanisław 
Grabarz i Jan Olszewski, którzy szli z dużym 
psem wilkiem. Nie namyślając się długo, poszezur 
li oni Skibińską psem, Wilk rzucił się na kobietę i 
poszarpał jej brzuch tak silnie, że jelita wypły” 
nęły na wierzch. 

Świadkiem zajścia był pewien mieszkaniec Grzy 
bowa. Chciał on stanąć w obronie Skibińskiej. Ze- 
zwierzęceni gajowi nie pozwolili na to, grożąc, % 
i jego spotka taki sam los 

Skibińska wśród strasznych męczarni zmarła. 

Celem przeprowadzenia śledztwa wyjechal na 
miejsce starosta z Płońska 


CZY MOŻNA PRZEMYCAĆ FORTEPJANY? 

Dotychczas spotykano się z wypadkami przemy- 
cania drobnych przedmiotów, które łatwo można 
ukryć. O tem jednak, że można przemy. uć forte” 
pijany, nie śniło się nawet podejrzliwym zagwy” 
czaj strażnikom celnym. A jednak jak donoszą 
z Katowic, po dłuższej obserwacji wpadły władze 
graniczne na pograniczu polsko- niemieckiem na 
ślad szeroko zakrojonej afery przemytniczej, przy” 
czem głównym artykułem przemytu były.. forte- 
piany, przewożone z Niemiec do Polski. Mianowi: 
cie pewna wielka firma fortepjanowa w Bytomiu 
za pośrednictwem swego agenta w Królewskiej 
Hucie sprzedawała w Polsce fortepjany przemy” 
cane w wielkich wozach meblowych Stwierdzono. 
iż w ten sposób przeszmuglowano do Polski kil 
kadziesiąt tortepjanów i pianin. Władze prowadz: 
w tej sprawie energiczne dochodzenia. 


NADESŁANE CZASOPISMA. 


„PALABSTINA*. Moaatsschrift fùr den Aufbe? 
Falastinas. (XIII. Jahrg. Juni 1930. Wiedeń I» 
Hessgasse 7.) Treść: Dr. A. Granovsky, Jerusa 
lem: Ueber die Wandlungen in der Strukiur de 
Grundbesitzes in Palśstina; M Nemirowski, Tel 
Awiw: Die Zusammensetzung der Beamtenschaft 
der Pulastinaregierung; G, S. Blake, Regierungs- 
goologe, Jerusalem: Die Frage der Wasserversof" 
gung Rundschau. Dr. Robert Weltsch: Jewish A” 
gency Nachrichten und Daten. Bücher und i 
schriftan (Znakomite to czasopismo, redagowan® 
doskonale przez Adolfa Bóbma, możemy gorąc? 
polccić!). 

PANDUROPA - ZBITSOHRIFT. (Heft 6/7, Wist 
I, Hofburg). Zeszyt, poświęcony barlińakiej KOŃ” 
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t 
dziewcząt 


erotyczny, u którego przeważa kokieterja, flirt, 
typ dążący przedewszystkiem do „wyżycia się“ 
5. Typ trzeźwy, stawiający sobie cele prakty- 


Zauadnienia wych 


Wychowanie dziewcząt jest obecnie kwestją 


Bardzo aktualną, tembardziej, że żyjemy w epo | 


»e dokonywujących się zmian życia społeczne” 

a w związku z temi zmianami nastaje nowa 
ira wychowania wogóle, a wychowania dziew 
bząt w szczególności. 

We wychowaniu dziewcząt przeważał do nie” 
dawna kierunek majacy przeważnie na celu 
PO towanie do zajęć w ognisku domoweun. 

stosunkowo nielicznych wypadkach można 
wA zauważyć dążenie do samodzielnego sta- 
wiska, do wyboru zawodu dla zarobku. 

Teoretyczną stroną wychowania dziewcząt 
bardzo rzadko się zajmowano, a ceł i ideał wy- 


Chowania dziewcząt — mimo zmienności celów | 


wychowania ogólnego stosownie do epoki — 

ostawał przez wieki prawie. żetensznuw > 
b narodów, mianowicie wychowanie jedynie 
Hzielnej matki i gospodyni domu, 

Dziś ideał ten nie wystarcza; doznał też roz” 
Szerzenia. Celem wychowania dziewcząt jest o- 
tcenie nietylko przygotowanie dla ogniska do- 
towego, lecz zarazem przysposobienie do za 
Wodu, ponadto wykształcenie, któreby umożli 
Wilo wytworzenie zwartego światopoglądu, o- 
taz pewne zainteresowanie się sprawami pu“ 
bticznemi, w szczególności w zakresie opieki 
śpołecznej. 


W aktualnej dziś kwestji wychowania dziew- : 
tząt winna być wskaźnikiem przedewszystkiem ; 


thajomość psychiki dziewczęcej, 

Jedną z cech psychologicznych wieku dziew 
tzęcego jest nastawienie woli ku celom idea!- 
fym w okresie młodocianym, o ile otowenie nie 
działa destruktywnie. 

Z tego wynika konieczność 
Wnej zajęciom dziewcząt, także zajęciom domo 
Wym np. w pomaganiu matce w pracy, w prze- 
tiwnym razie nie wydobędzie się należytej e- 
tergji na te cele. Z tego nastawienia wynika 
konieczność, ażeby pewne rzeczy tyczące we 
Wnętrznego rozwoju stały się dzięki przyzwy” 
tzajeniu niejako naturą dziewczęcia. Dziewczę 
musi przed wejściem w okres dojrzewania przy 
twyczaić się do sumienności w wykonywaniu 
fewnych zleceń, gotowości udzielenia pomccy, 
lo u'rzymywania w porządku własnych rzeczy 

szczególności do pewnego opanowania się i 
dyscypliny przedewszystkiem w  drobiazzach 
tycia codziennego, (opanowanie sie w zachowa 
alu w poruszaniu, mówieniu, Śmianiu się i pła 
kaniu). Wszystkie te akty nie powinny już wy” 
magąć wysiłku woli lub zastanowienia w ukre- 
„Ble dojrzewania. Okres ten tyle nowego przy 
Rosi, że byłoby to przeciążeniem, gdyby dopie- 
fo wtedy dziewczę musiało się tego uczyć; w 
młcdem dziewczęciu, jak u każdego młodego 
Człowieka, siła wołi jest do pewnego stopma 
d8raniczona. U 16-letniej dziewczynki nie po- 
winno już być aktem decyzji albo wysiłku woli 
odniesienie papierka leżącego na podlodze. 
Zaniknięcię szuflady lub spokojnego zachowa- 
ùa się na schodach budynku szkolnego. Winno 
to być u niej samo przez się zrozumiałem 
tiejako mechanicznie wykonywane. Wolę swą 

ABK mają dziewczęta w młodocianym wie 

u skierować ku swemu kształceniu duchowemu 
ku tworzeniu podstaw swego światopoglądu. 

lewczęta w wieku młodocianym przeważnie 
gozliciowe, o silnem życiu intuicyjnem, wyma 
ają rozumnego i subtelnego traktowania. 

Psychologowie współcześni rozróżniają pew- 
© typy dziewczęce według cech psychicznych, 
zeważających u danej jednostki; Elsa Croner 
swej „Psychologii młodzieży żeńskiej“ usta 
"Ja zasadniczych typów: 1. typ romantycz- 

trudno oddzielający fantazję od rzeczywis- 
kj zamiłowany w poezji, w muzyce. dążący | 
do życia pełnego wrażeń i nastrojów. 2. Typ i' 


ła 


nadania treści ide : 


jwywania i ksztalcenia 


czne. możliwe do osiągnięcia, dążący przede 
wszystkiem do życia spokojnego w dobrych ma 
teiialnych warunkach. 4. Typ imielektualny do” 
syć rzadki, wykazujący zdolność myślenia syn- 
ietiycznego, krytycznego, który ceni przede” 
wszsytkiem wiedzę i wykształcenie. 5. Wresz” 
i cie typ macierzyński, najczęstszy i najbardziej 
| pożądany z biologicznego punktu widzenia, dla 
| którego życie ma wartość, o ile związane jest 
z dzieckiem i opieką nad nim. Odmianą typu 
riacierzyńskiego jest typ społeczny. Oba te ty- 
py wykazuią pragnienie pracy a nawet poświę- 
| cenie się dla innych; typ macierzyński dla naj- 
| bliższych, typ społeczny dla szerokiego ogółu. 
Kształcenie dziewcząt należałoby indywiduali 
zować wedle właściwego im typu. Fakt, że typ 
i 
| 


macierzyński 2 względnie społeczny wśród dzie 
wcząt przeważa, winien być pobudką do tworze 
nia Szkół przeważnie dostosowanych do tego 
typu; w mniejszej ilości potrzeba szkół wzglę- 
dnie pewnych oddziałów dostosowanych do nie- 
iicznego typu intelektualnego. 


Dla dziewcząt typu macierzyńskiego nie jest 
odpowiednią jako szkoła wyższa ani akademia 
handlowa ani uniwersytet: odpowiada im — co 
stwierdził prof. William Stern — szkoła pracy 
społecznej lub seminarjum nauczycielskie, Dzie 
| wczęta wymienienego typu dobrze się czują w 
zawodzie społecznym, iako kierowniczki ognisk 
| dla dzieciiogródków dziecięcych lub w zawo 
| dzie nauczycielskim, szczególnie wśród małych 
| dzieci, u których bardziej widoczną jest po- 
! trzeba pomocy i opieki. 
| Nateży zatem przeciwdziałać szkodliwej am- 

bicji, by dziewczę za wszelką cenę przedostało 

się przez gimnazjum, a wskazać na równowar:- 
tość szkól innego typu np. szkół zawodowych. 


W naszych czasach widoczną jest tendencia 
w tym kierunku. W estatnich latach powstaie 
coraz więcej szkół zawodowych dla dziewcząt, 
iak szkoły przemysłowe, szkoły gospodarstwa 
domowego lub kursy dla freblanek.*) Do insty 
tucyj nowego typu należą szkoły społeczne, 
przygotowujące do zawodowej pracy społecz 
nej. Po ich ukończeniu mogą dziewczęta zna- 
leźć pracę jako pracownice instytucyj społecz” 
nych np. jako sekretarki lub kierowniczki w za- 
kładach opieki społecznej, jako bibljotekarki, 
inspektorki pracy. 

Szkoły społeczne znane są na zachodzie, szcze 
gólnie w Anglji, Belgji. Niemczech i Szwaicarii. 
Szkoły te zaczynają i w Połsce budzić zainte” 
resowanie. Istnieją szkoły społeczne w Warsza” 
wie i w Poznaniu; w Krakowie zamienione zo- 
stały dawne kursy żeńskie imienia Baranieckie- 
go na „Szkołę pracy społecznej“, która kształci 
młodzież żeńską w dziedzinie tej pracy. Na w 
wagę zasługuje państwowe studjum pracy spo- 
łecznoroświatowej w Warszawie pod kierowni 
ctwem Dr. Heleny Radlińskiej, które powstało 
w r. 1925. Jest to kurs dwuletni, obejmujący 
cztery działy pracy społecznej: nauczanie do: 
į rosłych, organizację życia społecznego, biblijo- 
tekarstwo, opiekę nad matką i dzieckiem. 


Poisce zakładają poszczególne stowarzyszenia 
kursy pracy społecznej. Niedawno został pa 
wołany do życia kurs pracy Społecznej z ramie 
| nia sekcji społecznei Komitetu Organizacji Ko 


biet Żydowskich Wschodniej 


| *) Wśród zawodowych szkół żydowskich na 


szczególną uwagę zasługują: Szkoła zawodowa 


p. Dr. Klattenowej we Lwowie i „Ogniska Pra- 
cy“ p. Franklowej w Krakowie. 


W Niemczech jest obecnie 30 takich szkół, W 


Małopolski we 


Myśli o wychowaniu dziewcząf 


„Bóg dał równie kobietom jak mężczyznom, wolę 

i rozum, Shiszność i dobro kraju wymaga, aby rów 

wane było prawo dla mężczyzn i dla białychgłów'' = 
Staszic. 


Należy się spodziewać, że w ciągu najbliższych 
lat kola rudziców zrozumicją, że wyższe wykształ- 
cenie nie da się wymusić, lecz że jest ono funkcją 
uzdolnienia, oraz, że przecenianie szkoły. która jake 
jedyny warunek dla dostania się do lepiej płatnych 
zawodów stawia świadectwo dojrzałości, ciężko się 
pomści ma dzieciach i na strukturze gospodarczej: 
tstnieją bowiem różnorodne, praktyczno-artystyczne 
albo społeczne wzdokrienia u naszych dziewcząt, 
które się pięknie rozwijają i mogłyby dojść do ©- 
wocnej działatwości, gdyby im pozwolono wyżyć się 
w praktyczne] pracy bez przeciążania abstrakcyj- 
nym materiałem naukowyun... 

Suszeme Enęeimana. 


„Kultura demu wyciska najsilniej swe piętno ma 
osobowości imłodego dziewczęcia; to piętno prze. 
bija się motan we wszystkich fazach życia kobiety, 
czyto w życiu zawodowem, czy też w życiu jej ja. 
ko matki i zzspodymi*, Else Cromer. 


„Jest cechą naszej epoki, że brak jest kobiecie 
dumy, Świasłomości, że należy zachować swą god. 
ność, i że brak jej dlatego poczucia tego, eo Się ge. 
dzi... Cechy prawdziwej kobiecości nafeży dzkiuę 
śwradownie pieięgmować w młodzieży żeńsłią.. Ba 
więcej karności wewnętrzaej posiada dkóSYKEJE, 
tem prawdziwrzą stanie się kobóetą — bep kusacki 
tej nigdy nie dojdzie dziewczę do pumwdzłanć kolie, 
cosci. Wa puni Tą 


Droga do istotnej i zdrowej emraacypacji peak 
mie przez zapożyczanie od mężczyzm ich wad i sim. 
bostek, lecz przez mądre, świadome i cełrwe ma. 
bywame tych umielętności, poprzedzio tylko dłę 
mężczyzn dos:ępnych, które i kobietom przydać sm 
mogą i które ż pożytkiem dla nich i dka społecześń. 
stwa mogą być przez nie uprawiane.. Chodzi © 
to, by dziewczęta były tak kształcome I wychowy- 
wane, by główne cele ich przysztego życia były 
w nauczaniu szkolnem brane pod awagę, oraz by zg; 
wody dla nich były umiejętnie dobrame, 

Z. Degen Śłósarska, 


Lwowie. Ma on za cel przeszkolenie teoretycz” 
ne i piaktyczne dz.ałaczek i zawodowych pea- 
cowniczek, a także i pracowników na polu owłie” 
ki społecznej. 

Narazie niewielka liczba dziewcząt kształci 
się dla pracy społecznej. Większość dziewcząt 
z domów dobrze sytuowanych i Średnio zamoż” 
nych uczęszcza do gimnazjum nie zastanawia” 
jąc się zbytnio nad przyszłą pracą. Gimnazjum 
pozostanie i po dokonanej potrzebnej reformie 
szkołą odpowiednią dla typu intelektualnego dzie 
wcząt, dla większości jednak winna być stwo- 
rzona Sieć szkół zawodowych, seminarjów ochro 
niarskich i szkół pracy społecznej, 

Dr. A, Brossowa. 


D wychowaniu dziewcząf 


dużo ostatnio pisze się w prasie pedagogicznej, tak 
polskiej jak i zagranicznej. Z ostatnich prac nałe- 
ży zanotować Dr. A. Brossowej „Z zagadnień psy- 
chologji i wychowania młodzieży* w „Przeglądzie 
Społecznym 1929 Nr. 12 i w „Przeglądzie Pedago- 
gicznym' Nr. 14 i 15 z r. 1930, Dra J. Kuchty „Z ba 
dań nad psychiką młodzieży żeńskiej w „Ruchu 
Pedagogicznym“ Nr. 3, 1930. Z książek ostatniej 
doby najciekawsze wyszły w literaturze niemiec. 
kie. Są to. Else Cromer: „Die Psyche der weibki 
chen Jugend“ nakł. Beyer u. Söhne, Langensalza, 
1928; w tymże nakładzie Mgd. v. Tiling „Psyche und 
Erziehung der weiblichen Jngend”. Else Schitforth: 
„Die psychelogischen Grundlagen der heutigen Mid 
chenbildung", Kłinkhardt, Leipzig, 2 tomy; Susanse 
Engelmann: „Die Erziehung des Mädchens“ Queiie 
und Meyer, i efpzig, 1929, Th. Friedrich: „Dio Frau 
als Biklungszieł', Teubner, Leipzig, 1929, H, Graf: 
„Das Problem der weiblichen Bildung“, Göttinges, 
"1925, A. Kmocke: „Was kann unsere Tecimer_ ver- 
den?“ Quche a Meyer, Leipmig | inne, 3 


Str. TA z 


Wydawkieiwa RAŃESIARE 


KSIĄŻKI. 

SPRAWOZDANIE GIMNAZJUM ŻEŃSKIEGO 
„FOW. ŻYD SZK. ŚREDH. W ŁODZI ZA ROK SZK. 
1929/30, Łódź 1930, str. 167 tekstu polskiego, 39 he. 
,brajsktego. Sprawozdanie daje wgląd na stosunki 
wewnętrzeńn zakładu, xtóre, jak eń wnioskować mo 
źna, oparte sa ra zdrowych odstiawach pedago 
giki wspcłuzennej oraz zasadzie współpracy nauczy 
ckfstwa, rauziców i ndodzieży. Zewnętrznym wyra 
zem tej wepcipracy iesi np. udział przedstawicicik: 
Kom:teru Rodzicielskiego w Radzie pediko zni, 
udzia! Rodzców w imprezach szkolnych, kolonij: 
wakacyjna w Zawoji, wydawanie pisma dła rodzi- 
cow „Ogniwa“, samorządowa organizacja uczenic 
„Achwak* a. Zakład liczy 4 klasy wstępne (pow 
szechne) i $ gimmazjalnych „obejmując razem 427 
uczenic, w poszczegółnych klasach jest uczenic 18 
do 44, w gir'nazjum przeciętnie 25. Ułatwia to zna 
komicie działanie wychowawcze nauczycieli. Grono 
nauczycielskie liczy sił 27. Program obejmuje dział 
przedmiotów jmdaistycznych (1 g. religii, 3—4 biblii. 
3—5 hebra-kicgo, 2—3 historii Żydów), oraz dział 
bamanistyceny owółrokształcący. 

W sprawozdaniu znajdujemy 3 cenne prace: 

1. Prof, Dr Z. Ellenberg: „Żydzi i początki szkol 
mżctwa powszechnego w Łodzi (1806—1864). 

2. Prot. D: Henryk Ormian: „Niektóre problemy 
metodologiczne psychologii młodzieży”, oraz w czę. 
ści hebrajex e; 

3. „Treny“ Kochanowskiego w pięknem tlumacze- 
mia prol. Chua Rozencweiga. = 

Wszysiki:: ie prace mają poważną wartość: dwie 


pierwsze naukową, trzecia — literacką. Fachowi y 
pośralią ie rałeżycie ocenić. mi, 
CZASOPISMA. 


„WIEK SZKOLNY” Nr. 11: O zdrowe wakacje. 

e geneyczne a kategorie zabaw (Dr Sten 

de), Obóz w Beskidach, Niech idą w cały Świat 

Qry i zabawy piłką, Higjena młodych dziewcząt. 

Lektura wa wakacje. — Warszawa, Piac Zamko 
wy 5. 

„PRZEGI AD SPOŁECZNY” Nr. 6: Rzeczywisto 
ci w oczy... (Dyskusja o pracy społeczno op:ekuń 
czej), Dziecko |! zabawa, O potrzebie poradnictwa 
guycho-terapeimycznego. Czy zakłady nasze mogą 
realizować 4aszdy Ligi Nowego Wychowania? Zna 
czemt wyciowawcze sSaaropomocy szkołnej, Kro. 
mia Z certra] mierocych. — Lwów, Mickiewicza 4. 

„Z czasou'sm obcojęzycznych godne są polecenia 
dha rodziców: 

„THE NEW ERA IN ROME AND SCHOOL“, 
angieżski urgan Ligi Now. Wychow., mies. zawiera 
jacy piękne rozprawy. Tak mp. numer lipcowy 1930: 
„Ddpowiedz:a ność rodziców w wychowani dziec 
ke“, „Poco wychowywania rodziców" ?, „Współpra 
ca rodziców z mauczycielstwem', „Angielskie szko 
ły powszechne i nowe wychowanie" 1 i. Wydaje 
Beatrice Enzer, adres: 11 Tavistock Square, Lou 
don W. C. I. rocznie dol. 2.75 (s. 8). 

„DAS WE£RDENDE ZEITALTER“, niemiecki or 
gan Ligi Nowego Wychowania, mies. wydawany 
przez Fiżbi tę Rouen. Numer iipcowy 1930 zawie- 
ra: „Szramka yi ec", „Artyzn młodzieńczy”, „Ne. 
cha! dzieci tańczą”, „Godzina rytmiki". „Życie In. 
djan" (zabawa), Schronsenie w ogrodzie, Znaczenie 
rysunków dz:sczęcych i |. Poszczegółne zeszyty po- 
święcone u jnazczegówrym zagadnieniom. — Adres: 
Dresden N 5 Kasermeastr. 20/11., kwart. Mk. 3.—. 

Zamkaięcie „Domu i Szkoły” 

| 1IMAIERJAŁY tapicersko- oo e 

FIRANKI lurtownie i azęściowo NAJTANI 
= Krakowakia| Fabryce Firanek 23 


MICHALA WEITZA, FLURJAŃSKA 


ZAKOPANE 
pod zarz, Drowe’ Atratowej zmia nl | 


poleca pięku.c polożone, wśród lasu, słonecz:i 
pokoe., Kamiort — bieżąca ciepła i zimna wod 
w każdym pokoji Wykwinina kuchnia. Cet: 


u:  rkoware. ZW 


Hallo! Tu mów. „PERFUMERJA*' 
f Kraków, Krakowska 7. (w sicsi). burtowny skła? mydeł i perfon: 

Praad pań lełniak jecazda 

* cagke Pedra zę u BAB . por Edhe 5 akeni 


a wadia, aa PER dodaje cię Bozprat. 


„NOWY DZIENNIK” niedziela M. VH 493% 


Jjönsong 


Coraz więcei szczytów Himalajów ugina się | 


pized zdobywcza stopą nieustraąszonyci podró- 
żników. Obecnie nadchodzi wiadomość o no 
wym triumiie. Szczyt Jonsong wznoszący się 
w Himalajach 7418 metrów nad poziom morza 
został zdobyty przez naukową ekspedycję ty 
rolczyków pod dowództwem dra Wielanda. 

Pokcnanie góry nastręczało niezwykłe tru: 
dności, od których wieksze inożna napotkać 
chyba przy wspinaniu się na niedostępny do” 
tychczas, najwyższy Sszcwyt świata Kindzin— 
dzingę (Mont Everest). 

Potężne lodowce. odbijające promiene po 
łudniowego słońca, powodowały porażenie 
wzroku mimo okularów ochronnych oraz opa 
rzelinę skóry. W olbrzymich źlebach podszczy 
towych nawisłe lawiny na każdym kroku gro” 
| ziły śmier::, zuchwałym eksploratorom. Jedna 
| z lawin przewaliła się tuż obok ekspedycji, tak, 
że odpryśnięte bryły Śniegu rzuciły na ziemię 
kilku ludzi, Gdyby ekspedycja w danej chwili 
znajdowała się choć o kilkadziesiąt metrów da 
lej, kroniki wypraw naukowych notowałyby no 
we. tajemnicze zaginienie wyprawy w Himala- 
iach, o której ni słychu ni śladu. Pod zwałami 


"czu, uszu i nosa. Znaczną ulgę sprawiają zbio. 


lawiny bowiem, wśród odludnych dzikich skał | 


łał odnaleźć dzielnych tyrolczyków. 
Ekspedycji jedak sprzyjało szczęście, ten nie- 
odzowny warunek wszelkich przedsięwzięć, w 


i wiecznych śniegów niktby napewno nie zdo | 


których obok osobistej dzielności i hartu gra ' 


niepoślednią rolę ślepy los. Również technicz- 
nie ekspedycja była Świetnie przygotowana. 
Wielką trudność przy zdobywaniu „akad 


Nr. 189 


zz: papia m. 
zdobyty 
świata stanowi rozrzedzone powietrze, powodu 
jące chorobę górską, objiawiającą się w posta” 
ci osłabienia władz fizycznych i umysłowych 
oraz w cięższych wypadkach krwotokiem z 0 


niki z tlenem, niesione na plecach, bez który 
w najwyższych rejonach Himalajów nie sposób 
się obejść. Lecz pojemność zbiorników iest 0% 
graniczona, więc należy zacząć z nich korzy” 
stać mmożliwie najpóźniej przy ostatecznym ata 
ku na szczyt. Tyrolczycy, z których przeważ” 
nie składała się wyprawa, jako przyzwyczaj 
do stalego przebywania na wysokości ponad tý. 
siąc metrów, łatwiej znosili wysokogórski ił 
mat niźli mieszkańcy dolin. 

Sama walka z masywem górskim odbywała 
się etapami. Pierwszy etap na wysokiej wyży” 
nie u stóp szczytu urządzono możliwie dostał 
nio jako obóz stały. Stamtąd w szeregu wypa| 
dów posuwano się coraz wyżej, tworząc małe 
etapy, zaopatrzone w garść żywności i zbiorni” 
ki z tlenem. Równocześnie poznawaro dostęp 
do szczytu, wybierając przejścia najłatwiejsze: 

Po takim przygotowaniu nastąpił ostateczny 


: szturm. Od etapu do etapu posuwano się możli” 


wie szybko, by wreszcie zaatakować najwyż” 
szą, najtrudniejszą, przez nikogo jeszcze nie 
przekroczoią Ścianę szczytowa piramidy. Ła 
dunkiem, który niesionu na szczyt, był sztanda” 
a krótkim drzewcu i kilka ważniejszych instru 
mentów do pomiarów naukowych. Los, jak się 
rzekło, sprzyjał i niedostępny Jonsong należy 
dziś do szczytów zdobytych. 


Auformafyczny Sprzet do! wagonów systemu Sokołowskiego 


+ kolejnictwa, musi iść po linii wytrzymałości go” 


Zainteresowanie jakie budzi automatyczny 
sprzęg do wagonów kolejowych systemu inż. 
Sokołowskiego, wystawiony na MWKT. w pa 
wilonie Ministerstwa Komunikacji w Poznaniu, 
świadczy o doniosłości i aktualności wynalazku: 
| Kolejnictwo europejskie postanowiło zerwać 
zaporę tamującą oddawna jego postęp i ręczne 
| sprzęgi wagonowe zamienić na Sprzęgi automa 
tyczne. Na Międzynarodowym Kongresie Kole- 
jowym U.L.C. w roku 1906 wyłoniła się specjal- 
na komisja, którei iedynym celem jest opraco: 
wanie warunków i badanie przejścia odręczne” 
go do automatycznego łączenia wagonów. Jako 
przyszły typ wagonu komisia ta wybrała wa 
gon jednozderzakowy, gdzie sprzęg automaty- 
czny, osadzony w środku wagonu, jest zarazem 
zderzakiem. 

Gdyby Europa posiadała wagony jednozde' 
rzakowe, wybór automatycznego sprzęgu byłby 
łatwy, bo istnieje kilka pomysłów automatycz: 
nych sprzęgów-zderzaków. W Ameryce półno* 
cnej od kilkudziesięciu lat i w Japonji i na kil- 
ku zamkniętych liniach kolejowych  europej' 
skich od kiłku lat kursują wagony jednozderza* 
kowę, zaopatrzone w różnę systemy sprzęgów 
, automatycznych. 

Europejskie administracje kolejowe muszą je 
dnak myśleć o swoim cennym balaście, tļ. o 5 
miljonach wagonów dwuzderzakowych, posia 
dających konstrukcję dużo słabszą, niż wyma: 
"ają zderzaki centralne. 

Wzmocnienie wszystkich wagonów europej- 
skich i pnzerobienie ich na jednozderzakowe po 
ciagnęłoby za sobą nieobliczalne miliardowe ko 
szta i zatamowałoby ruch kolejowy na kilka- 
naście lat. 

Genjusz wynalazcy, pracując nad postępem 


| SOBOTA, 19 LIPCA. 


Kraków (3128) 1140 Przegl. Prasy, (PAT), 
11,58 Sygnał czasu, Hejnał, 1410 Gramof. 13 Kom. 
meteor. 15,15 Kom. gosp 16,15 Gramoi. 17,35 Kro- 
nika przyrodnicza, 18 Dla dzieci i młodzieży, „Hej, 
wakacjel.'* 19 Rozmait., program, 1920 „Przegl. 
polit, zagran. ub. tyg“ — Dr. J. Reguła, 19,46 Dla 
rolników, 20 Dziennik , 2015 Koncert z 
Warszawy (Gounod, Strauss, Czajkowski, Grieg), 

i 22,30 Gewgdziarz podhalanski, p Domla, qzrzań 


spodarczej panstw europejskich. 

Automatyczny Sprzęgrzderzak systemu inż. 
Sokołowskiego. jest jedynym pomysłem, który 
nie wymaga najmniejszej nawet przeróbki wago 
i'ów dwuzderzakowych. W przeciągu 10 minut 
zinontowany na haku wagonu dwuzderzakowe” 
zo, nie daje żadnego oporu, ponieważ z chwilą 
'ołączenia staje się giętkim łańcuchem, pozwa” 
lając bocznym zderzakom pracować normalnie. 
Zmontowany do wagonów jednozderzakowych 
traci własność giętkoŚści, odwrotnie — z chwila 
połączenia, iako prawdziwy sprzęg-zderzak — 
przyjmuje na siebie i na centralną silną sprę* 
Żynę wszystkie opory. 

W czasie przejściowym równoczesnego kur” 
sowania wagonów jedno i dwuzderzakowych 
którego trwanie jest przewidziane na 40 lat, 
sprzęgautomat systemu Sokołowskiego pozwa” 


i la na wzajemne łączenie wagonu jednozderza” 


AKWA, a WRZ O A O 


kowego z dwuzderzakowym, przyczem chroni 
słaby wagon dwuzderzakowy od sił zderzają“ 
cych. 

Konstrukcja jego jest bardzo prosta, wskutek 
tego jest tani, bo kosztuje zaledwie 300-——400 
zł. na wagon. 

Automatyczny sprzęg systemu Sokołowskie* 
go został przez Ministerstwo Komunikacji prze 
dłożony Komisji Międzynarodowej jako spełł 
niający wszystkie warunki, postawione przez ”9 
misję specjalną. 

Na MWKT. w Poznaniu sprzęg systemu So” 
kołowskiego jest wystawiony w pawilonie Mi 
nisterstwa Komunikacji, następnie przy wago' 
nach górnośląskich Zjedn, Hut Królewskiej i 
Laury, a wreszcie na terenie stacyjnym, gdzie 
cdbywają się codziennie pokazy działalności 
sprzęgu w ruchu kolejowym. 
SE i 
nikrofonem, 23 Muz. tan. 24 Hejnał 

Warszawa (1411,7) Łódź (233,8) 20,15 Muz 

Katowice (408,7) 12,05 Graimof. 13 Kom, meteor. 
16 Kom. gosp. 16,20 Gramof. 17,25 Skrz. poczt. dzie- 
ci, (listy), 18 Dla dzieci i młodzieży, (p. Kraków), 
18,30 Gramof. 19 Odcinek powieści, 19,15 Rozmaii. 
Program, 19,30 „Piękne Karpat“, % Dziennik ra- 
dżowy, 20,15 Koncert (p Kraków), 2215 Kom. met. 
23 Muz tan, 

Lwów (3851) 11.40—4 p, Kraków. 

Wiedeń (516,3) 11, 15,0, 2006 Mwz. 

Kgmigswusterhauscn (1635) 16 i 20 Muz. 

Badaporst (650) 1205, 18 i % Mug 


Zachód 
słońca 
19. m. 48 


Sobota 
23 Tamus 5690 


Rabożeństwo ku czci Teodora Herzla 


W niedzielę, dnia 20 bm. odbędzie się w tem- 
j piu przy ul. Podbrzezie o godz. 12-tej w polv 
i inie uroczyste Nabożeństwo Żałobne ku czci 


„NOWY DZIENNIK” niedziela 20. VII. OD _ 


= Str. R 


"WY 10tys. szekli wykupiła już nasza dzielnica 


i Feodora Herzla z okazji 26-letniej rocznicy Je” , 


| to zgonu, Nabożeństwo to, które w roku bieżą” 


Aa ko będzie szczególnym aktem pietyzmu wo”, 


t wielkiego Zmarłego, skupi 
w | Wołeczeństwo żydowskie wszystkich sfer. 


| Termin zgłaszania roszczeń do zaopa- 
a! irzenia inwalidzkiego 


Związek inwalidów wojennych R. P czyni sta- 
tania u władz pańsiwowych o dalsze sprolongo- 
ie terminu zgłaszania przez inwalidów, ich 
sodziny po poległych na wojnie, oraz ro- 
dziny zmarłych inwalidów — roszczeń do zaopa- 
m: Termin ten upływa z dniem 31-ym gru- 
br. i wszelkie roszczenia zgłaszane później 
być pozostawiane bez rozpatrzenia. 
Poem: nie wiadomo, czy termin ten zostanie 
y, osoby, które zamierzają zgłosić swe 
== do zaopatrzenia z tyiułu inwalidztwa 
— powinny niezwłocznie starać się o uzyska- 
p dokumentów, aby złożyć właści 
We podania przed końcem bieżącego roku. 


"m pragnących studjować zagranicą 


Żydowskie Akademickie biuro informacyjne za- 
l a zainteresowanym wcześniejsze załatwienie 
| m na uczelnie zagraniczne, by nie narazić się 
późniejszym terminie na ewentualność odmo- 
wy przyjęcia na rok akademicki 1980/31. Biuro u- 
dziela wszelkich informacyj oraz załatwia wszy- 
$tkie formalności zapisu na uczelnie zagraniczne: 
rańcuskie, niemieckie, włoskie, szwajcarskie, ho- 
Jenderskie, belgijskie, czeskie i amerykańskie 
tłumaczenia, legalizacje, ulgi kolejowe, wizyt itp.) 
Hi Biuro mieści się w Warszawie przy ul. PI. żel- 
mej Bramy Nr. 6,36. luformacje pisemne udziela- 
ue są po uprzedniein przesłaniu zł 3 na pokry- 
(ie kosztów informacyjnych. Biuro wydaje do- 
Wy do Międzynarodowej Konfederacji Studen- 
(CIE.), na podstawie których otrzymuje się 
ligowe i bezpłatne wizy. 
—Q— 
— NOCNY DYŻUR APTEK. Dziś w nocy z so- 
boty na niedzielę mają dyżur apteki: Rynek 2, 
(W Florjańska 15, Karmelicka 23, Al. Królewska 
Š, Dietla 76 i pl. Zgody %. 
; — ODCZYT DR SCHWARZBARTA 0O HERZLU 
| Dziś w sobotę odbędzie się w lokalu , Przedświt 
_ ĦHaszachar“ o godz. 8-mej wieczór uroczyste ze- 
-manie organizacyj młodzieży  oqólno-sjońskiej 

: Ekari 26-tej rocznicy zgonu błp Teodora Herzla 


Z odczytem dr. Schwarzbarta n. t: „Cośmy uczy- 
nili ze spuścizną Herzla" 
— MIEJSKA STACJA OPIEKI NAD MATKĄ 


1 DZIECKIEM zatacza coraz szersze kręgi. Osta- 
io otwarto 4-tą już z kolei miejską stację opie- 
| nad matką i dzieckiem przy ul. Słonecznej 1. 4, 
| Brzeznaczoną dla mieszkańców Zwierzyńca i Pół. 
Wsia zwierzynieckiego. Stacja udzielać będzie po- 
Tad dla niemowlat do lat dwóch w poniedziałki 
czwariki w godzinach od 130—)-ciej zaś we śro 
dy od godz. 150—3-—iej dla dzieci od 2 do 6 lat. 
Opiekę lekarską powierzono lekarzowi specjali- 
ście chorób dziec ięcych p. dr Kołodsńskiej 
— OURIOSUM. We wczorajszym numerze „Gło- 
w Narodu“ niema ani raz słowa „Żyd!“ — za = 
nym wyjątkiem dobrotliwej zresztą notatki, 
Bam użyto dwa razy słówka „żydek”, raz w gra 
i a raz w szóstym przypadku, iteż tylko w licz 
j bie pojedynczej! 
| — POSTRZELONY Z FLOBERTU podczas 
pe zeczki został wczoraj popołudniu Adam Soba- 
AA 14) «um przy ml. Czarnieckiego l. 6 przez 
Mojżesza Hirschfelda. Ofiara sprzeczki 
"s rany postrzałowej w prawe ramię. Za- 
cor lekarz pogotowia ratunkowego prze- 
ózł Sobalę do szpitala chirurgicznego. 


bezwątpienia ; 


--.-SEMMAR | NZ DRZE E pm 


— NAGLE ZMARŁ wczoraj popołudniu na bul- | 


ag nad Wisła opodal III.go mostu Franciszek 


Z dniem 15 bm. akcja szeklowa w całej dziel- 
nicy naszej została ukończona, a obecnie prze- 
prowadza się we wszystkich miejscowościach li- 
kwidację tej akcji. Dotychczas Egzekutywa otrzy- 
mała z poszczególnych miejscowości należytość 
za 10.000 szekli. Żadna z miejscowości naszej dziel 
nicy nie zgłosiła jeszcze ostatecznej likwidacji 
akcji szeklowej. Mimoto Egzekutywa jest już w 
możności na podstawie wpływów pieniężnych p» 
dać pewne miejscowości, które mimo że akcję je- 
szcze w zupełności nie zlikwidowały, kontyngent 


szeklowy na nie nałożony osiągnęły, względnie 
przekroczyły, 

Dotychczas %4 miejscowości naszej dzielnicy 
przekazało kwoty z akcji szeklowej uzyskane. 


Żadna jednak z tych miejscowości nie przekazała 
Jeszcze wszystkich kwot z akcji szeklowej. 23 miej 
scowości nie przekazały jeszcze żadnej kwoty na 
poczet akcji szeklowej; 

Kontyngent już osiągnęły względnie przekroczy 
ły następujące miejscowości: Gdów 30 (20), Gry- 
ków 150 (120), Łącko 61 (50), Niepołomice 50 (30), 
Pybnik 32 (30), Skoczów 150 (150). Szczawnica 
22, Trzebinia 154 (80), Tarnowskie Góry 30 (30), 
Ulanów 50 (46), Wieliczka 230 (210), Wiśnicz 80 
(70). (Cyfry podane przy każlej miejscowości o- 
znaczają liczbę uzyskanych szeklowców, cyfry zaś 
w nawiasach wymiki szeklowe w ubiegłym roku 
przez te miejscowości osiągnięte). 

Ponieważ w ubiegłym roku dzielnica nasza osią 
gnęła rekordową liczbę szekli, ZPOW CMJ” adw ck cont NONE R jeszcze 


gotowia a aae UWaci. | - <Zwdkcik Zi WA zgon w następstwie krwotoku. 
Bliższą przyczynę zgonu ustali sekcja zwłok 

— BESTJALSKI FIGIEL. Dnia 17 bm. o godz. 
21-szej do jadącego pociągu pospiesznego w Kła- 
ju rzucił nieznany sprawca kamień, który wpadł 
do przedziału wagonu, nie wyrządzając żadnej 
szkody. 

— PRZEZ OTWARTE OKNO. Chwastek Jan 
Kanty, właściciel realności, zam. przy ul Mazo- 
wieckiej 104 zgłosił do policji, że w nocy z 16 na 
17 bm. skradziono mu z mieszkania przez otwar- 
te okno garderobę wartości 230 zł. 

— KIESZONKOWIEC KOLEJOWY. Weinslein 
Mojżesz (lat 30) bez zajęcia i stałego miejsca za- 
mieszkania, międzynarodowy złodziej kieszonko- 
wy i kolejowy, przytrzymany został pod zarzutem 
kradzieży portfelu z pieniądzmi i paszportem za- 
granicznym na szkodę Natana Wiesena z Rozwa- 
dowa w czasie wsiadan a do pociągu oraz za Za- 
kazany powrót z szupasu, 

— ROWER. Gieranowski Albin robotnik. zam. 
w Łagiewnikach zgłosił do policji, że dnia 17 bm. 
skradziono mu na ul Dabrowskiego rower war- 
tości 300 zł, który chwilowo pozostawił bez nad- 
zoru, 

— ARESZTOWANIA ZNANYCH ZLODZIEJI. 
Kurek Władysława (lat 32) znana złodziejka kie- 
szonkowa i Ziarnko Marja (lat 57) wyrobmica 
przytrzymane zostały za kradzież kieszonkową w 
tramwaju. — Biela Jakób (lat 29) znany złodziej, 
przytrzymany został na goracym uczymku Wła- 
mania do mieszkania Mendla Scheinera, kupca 
zam. przy ul. św Katarzyny 3, skąd skradł ubra- 
nie wartości 200 zł. — Liszczak Juijan (lat 33) 
znany złodziej, przytrzymany został za szereg 
kradzieży towarów z wozów. — Matuś Ludwik 
(lat 21) robotnik, Trzeciak Andrzej (lat 22) robot- 
nik zam. przy ul. Sarmackiej 9 i Mroczek Jan (lat 
17) robotnik, przytrzymani zostali wszyscy za 
kradzież łyżek i widelców na szkodę fabryki „A- 
lumet“ przy ul. Konopnickiej. 

af 

ZMARLI: Błima Cackerfeld 1. 51, Lola Futter- 
weit 1. 18 
Ee En EP 


ZDROWE PŁUCA I KRTAŃ za -howuie ten, 
kto używu tutek (gilz ALTESSE lub MOKKA 
pełnowatki 1781m 

ZWIĄZEK SJONISTÓW REWIZJONISTÓW. Dziś 
w sobotę o zodz. 2'30 popołudniu zebranie członków 
i sympatyków. Sprawy bardzo ważne. 


0—— 


CEIREJ I CHALUC MIZRACHI (KUPA 16). Dziś 
w sobotę o godz. 3 popołudniu „Mesibat ojneg sza 
bat“, z referaiem kol. Skuratowskiego z Palestyny. 
n. t. „Prob emy światowego zjazdu młodzieży miz 
rachistyczn:' w Gdańsku“. Goście mile widziani. 


Celem uniknięcia przerwy w wysyłce 
pisma, prosimy 0 rychłe odnowienie 


(lat 44) krawiec. Zawezwany lekarz po- | prenumeraty na miesiąc sierpień b.r. 


poniżej miejscowości, które dotychczas nie prze: 
kazały wprawdzie kwot za pełoy koniyngent, je- 
dnak pokryły już pieniądzmi liczbę szekli w ubie- 
glym roku u nich uzyskaną Do tych miejscowo- 
ści należą: Brzesko, Czudec, Jasien'ca Kalwarja, 
Pilzno, Ropczyce, Sokołów, Wadowice, Zator. 

Żadna z tych miejscowości nie przysłała nam 
dotychczas protokołu likwidacyjnego a wyniki pe 
wyższe uważać należy za tymczasowe na pod- 
stawie dotychczasowych wpływów pieniężnych. 

Następujące miejscowości nie przekazały dotych 
czas żadnej kwoty: Baligród, Brzostek, Bukowsko 
Czchów, Dopczyce, Dąbrowa, Gogołów, Grodzisko, 
Korczyna, Krynica, Leżajsk, Limanowa, Łapanów 
Majdan Kolb., Mielez, Przeclaw, Piwniczna, Ra- 
dymno, Rajcza, Radomyśl u. S, Raniżów, Skawi- 
na, Strumień. 

Egzekutywa wzywa wszystkie Komitety Lokal- 
ne naszej organizacji, by: 1) przekazały wszyst- 
kie znajdujące się w ich rękach kwoty z akcji 
szeklowej, 2) ściągneły wszystkie, u Towarzyszy 
znajdujące się kupony szeklow» i kwoty z akcji 
szeklowej, 3) sporządziły w 3 egzemplarzach spi- 
sy szeklowców i 2 z nich przesłały Egzekutywie 
w Krakowie. 

Towarzysze! Ukończoną akcję szeklową mu- 
simy w dniach najbliższych zlikwidować w zupeł- 
ności. Zatem załatwcie sprawy pod 1, 2 i 3 poda- 
ne w przeciągu 4 dni 

Egzekuiywa Organizacji Sjońskiej 
dla Zach. Malopolski i Śląska 


"IRAK W LONDYNIB 
w Londynie bawi obecnie premjer Iraku w 
oficjalnej misji Przedniotem jego rozmów jest 
przedewszystkiem sprawa zarządu kolei w iraka, 
Na najbliższy czasokres spodziewany jest w Lom- 
dymie również przyjazd króła Iraku Fejsaka, 


ZYTA I OTTO W HISZPANII? 


Wedle zapodań prasy węgierskiej, opuścika ex- 
cesarzowa Zyta wraz z dziećmi Belgję i i mia 
się do Hiszpanji, gdzie spędzi dwumiesięczne fer- 
je. Wobec wciąż uporczywiej ponawiających a9 
pogłosek v mającej jakoby w jesieni br. nastygóć 
intronizacji „królewicza“ Ottona (na co weai 
już podobno zgodę rząd włoski) — dość silna 
partja elekcjonistów węgierskich postanowiła gea 
wrzeć szeregi wszystkich przeciwników domm 
Habsburgów. W dniu 22 bhm. odbyć ma się też do 
ża maniľestacja przeciwhabsburgska, mająca dań 
początek odpowiedniej lidze przeciw Ottonowi. 

TAJEMNICA ZAGINIĘCIA KONSULA ' 

Sprawa zaginięcia brytyjskiego kousuła, Aaasu 
Lee w Marsylji o czem donieśliśmy ju 
kilku dniami, nabiera coraz bardziej cech 
niczości. Jak się okazało uporządkował 
przed wyjścien z biura i zamknął wszystki. 
niejsze papiery w tajnej skrytce, do której klacz 
sam jeden tylko posiadał. W skrytce tej znajde 
je się również tabela szyfrowa, tak, że wpływa- 
jących telegramów rządu angielskiego personal 
konsulutu nie umie obecnie odcyfrować, Ponadto 
pobrał koasul z kasy pewną kwotę pieniężną, któ 
rej wysokości nie można było dotąd- ustalić. Kon- 
sul Lee uchodzii zawsze za dziwaka i melancho- 
lika. Policja przypuszcza, że Lee popełnił samo- 
bójstwo. 

TRZĘSIENIE ZIEMI NA GUATEMALI 

Guatemala przeżywała ostatnio stosunkowo 
znów silne trzęsienie ziemi, które dokonało zuu- 
eznych spustoszeń, zwłaszcza w okręgu Jalpata* 
gua. Znalazło tam śmierć kilkunastu robotników; 
około 100 domów zostało zrównanych z ziemią, 
65 budyuków znacznie uszkodzonych. 

—z 
ZNOSZĄ PASZPORTY !.., 

W Hadze podpisano onegdaj umowę między Ho- 
landją, a Niemcami w sprawie zniesienia paszpor« 
tów dla wycieczkowców. Wedle umowy zniesione 
będą odtąd poszporty dla turystów niemieckich $ 
holenderskich. Wystarczy przepustka, otrzymy- 
wana na granicy. Umowa wejdzie w życie już w 
sierpniu br. 


| Z OŚ" 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 

CZYTELNIK Z UL. LWOWSKIEJ: Ab. Kahaa, 
red. „Forwerts*, New York 175 E Broadway. 

F. G 22: Informacji udzieli p. Dr. Leop Dreher, 
Kraków, Starowiślna 34, 
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Z per spektywy leżaka 


(Refleksje) 


Leżak jest najlepszym punktem obserwacyij' 
$ nym dia człowieka. Stąd można najlepiej obser 
wować wszystkie zjawiska zachodzące tak w 
naszeni życiu społecznorpolitycznem, jak i w 
Życiu 'iterackorkulturalnem. Stąd człowiek wł 
dzi świat w zupełnie imnem Świetle, Istnieje wo 
góle specjalna  filozofja letniskowa. Letnik 
siłą rzeczy zmienia swój dotychczasowy „miej- 
ski* światopogląd. Tu jego krąg myśli może 
się tak bardzo nie rozszerza, przeciwnie, ogra” 
nicza się bardziej, lecz zato staje się łagodniej" 
szy i refleksyjny. O ile pod wpływem wielko- 
miejskiego życia i walki o byt człowiek wszyst 
ko polmuje rozumem, to na etnisku kieruje 
się wyłącznie uczuciem i semtymentem. Tu pod 
wpływeni otaczającej go natury człowiek tago 
dnieje ı staje się bliższym ludziom. Zdaje się 
iakoby letnik nie należał do ludzi całkem nor 
malnych. Człowiek bowiem walczący o byt iest 
zwykle ciężki, twardy, ale za to w swoim ży” 
wiole. Jest — że się tak wyrażę — człowiekiem 
| po grzechu pierworodnym. 

Z drugiej strony jednak potrafi letnik bar 

dziej objektywnie ocenić zjawiska. Znajduje 

= się on bowiem poza areną rozgrywającej się 
~ walki na scenie życiowej. Nie bierze czynnego 

= udziału w życiu, a zatem może trzeźwiej osą 
dzić jego różne odcienie. Przedewszystkiem | 
mie zapatruje się na walki polityczne poważnie. 
Nie rozumie np. powodu kłótni i tarć osob 

= gtych między różnemi partjami. Bo pocóż wai- 
zy sanacja z Centrolewem? Przecież ludzie 
lntaj żyją ze sobą w tak harmonijnej zgodzie 

f w takich anielskich stosunkach, że  trudro 
kwierzyć. żeby tam gdzieś ludzie sprzeczali 

u programy i idee w sposób tak fizyczny 

f tak namacalny, Dlaczego projekt unii państw 

_ fmiropeiskich tzw. projekt Brianda o Paneuro 
z ñapotyka na takie ogromne trudności ze 


strony różnych polityków europejskich?" Dla- 
czego dzieje się tyle intryg około tego tak logi" 
cznego i samo przez Się zrozumiałego proje 
ktu? Nie rozumie tego letnik i dlatego wszyst” 
ko wydaje mu się dziwnem i komichem. Le 
tnik jest przekonany, że gdyby ta wielka poii 


i tyka europejska rozegrała się tutaj na łonie na: 


tury, wszystko inaczejby wyglądało. Tuiaj bo” 
wiem ludzie mają zupełnie inny pogląd na ży 
cie i na zjawiska. Ludzie tutaj inaczej pojmują 
swoje zadania życiowe. Tu wobec otaczającej 
go rrzyrody człowiek nie może myśleć wyla“ 
cznie kategorjami ekonomicznemi i polityczne” 
mi. Tu słońce świeci dla wszystkich. Tu niema | 
suteryn * innych plag wielkomiejskich. Tu roz” | 
koszują się naturą wszyscy bez różnicy wyzna” 
pia, narodowości i przekonania politycznego. 
Tu człowiek mimowoli musi pojąć Świat uczu” 
ciem i sercem. Logika i względy ekonomiczne 
schodzą na ostatni plan. Tu poliwwe się Świat 
relleksyjnie, a nie — że się tak wyrażę 
naukowo. Tu człowiek nie jest koroną wszech” 
świata, lecz małą cząsteczką wielkiej i wszech” 
potężnej przyrody. Tu człowiek czuje się ni- 
czem wobec prapotęgi natury. I dlatego nie 
jest zachłanny i nie ma apetytów zaborczych 
lub szowinistycznych. Jednem słowem: stad 
widzi się Świat inaczej. Będąc stale w towarzy 
stwie tak drogiego przyjaciela — słońca 
staje się człowiek bliższym prazwyczajom na 
tury i mniej podobnym do... ludzi. 

Gdyby zatem nasi dyplomaci, ekonomiści i 
przywódcy chcieli załatwiać swoje spory i zæ 
targi nie w wielkomiejskich gabinetach dyclo 
matycznych, lecz tu, na łonie natury, zapewne 
świat inaczejby wyglądał. 

fest to może ideał przyszłego współżycia 
ludzi między sobą. B. Zangen. 
o Rytro. w lipcu. w i o a 


- Przemówienie przedstawiciela Polski 


Tondyn 18, 7. PAT. Przemawiajac na kon 
Derencji unji międzyparlamentarnej przedstaw" 
giel Polski p Graliński nawiązał do memoriału 

da, mówiąc, że zbliżenie gospodarcze po: 
wzczególnych państw zależne jest ad pomyślne” 
Igo rozwiązania kwestyji politycznych i stworze 
ima atmosfery wzajemnego zaufania. Zdaniem 
mówcy, ażeby dojść do pomyślnych rezultatów 
 iwpragniorych przez wszystkich. jest rzeczą ko 


miczną popierać organizację polityczną panew 
o CZ =: 


y na kongresie lini! mięńzypariamen(arnej 


ropeiską na podstawach protokołu genewskie- 
go, on bowiem tylko może wytworzyć atmosfe 
rę bezpieczeństwa, niezbędną dla współpracy 
europejskiej we wszystkich dziedzinach, Pol- 
ska -- mówił p. Graliński — należy do grupy 
państw, pqrzywiązujących specialne znaczenie 
de spraw gwarancyjnych, które według niej 
mogą powstrzymać państwa od konsekwencyj, 
jakie pociągnęłoby zą sobą złamanie przyję 


tych zoŁowiązań. 
LJ 


Premier czeski Udrżal w par- 
lamencie zustr'ackim 


Wiedeń, 18. 7. PAT. Bawiący tutaj inco” i 


tmito premier czechosłowacki Udra! zwicdził 
dziś budynek parlamentu. Premier %vł za cza- 
Bów monarchii członkiem czeskiej partji agrar= 
mej nej i jako taki brał żywy udział w obra- 
dach parlamentarnych. 


Wicekonsul angielski w Marsylji 
popełnił samobójstwo 


d Marsylia 18. 7. PAT. Z morza wyłowiono 

"walizkę, zawierającą bieliznę, portfel z niewiel- 
ką sumą pieniężną i fotografię oraz kartkę z 
napsem — „odebrałem sobie życie”. Jak stwier 
dzono była to waliza wicekonsula angielskiego 

w Marsvlji, którego od kilku dni daremnie po- 
%7 ukiwano. 


Ruch rewolucyjny przeciwko 
dyktaturze portugalskiej 


Lizbona IR. 7, PAT. Półoficjalna nota mi- 
mistra spraw wewnętrznych zaznacza, iż rząd 
HMowtedział się o ruchu rewolucyjnym. skiero- 


NN LENO NA OAZA Z ZZ ZAZNA — nD_- t 


wanym przeciwko dyktaturze rządu. Wojsko” , 


yych i cywilnych uczestników ruchu areszto- 
wano. Garnizony pozostały wierne rządowi, 


60 milionów funtów 
na bezrobocie 


Londyn 18. 7. PAT. Na posiedzeniu izby 
gmin przyjęta została rezolucja podnosząca 
z 50 do 60,000,000 f. szt. kredyty na fundusz 
bezrobocia. Spowodowane to zostało wzrostem 
bezrobocia. Minister pracy przedstawił szereg 
danych statystycznych. ilustrujących stan bez- 
robocia. Większość bezrobotnych pozostaje 
bez pracy w ciągu okresu nie dłuższego niż 3 
miesiące. Jest jednak około 125.000 takich, któ 
rzy pozbawieni są pracy od ro 

Eks-król Ferdynand wraca 
do Bułgarii 

Wiedeń 18. 7. PAT. Wedle doniesień dzien 
ników z Sofji przyjął król Borys na audjencji 
konsula bułgarskiego w Hamburgu  Roseliusa. 
Przypuszcza się ogólnie. eż tematem rozmowy 
byla kwestja powrotr: ekskróla Ferdynanda do 
Dałgarji. Premier Ljapczew oraz wieksza 
część członków gabinetu mieli się wypowie- 
dzieć za udzieleniem pozwolenia pobytu ekskró 
lowi Fedynandowi w Bułgarji. 


Nakaz aresztowania Micha'łowa 
Wiedeń 18. 7. PAT. Wedle doniesień dzie- 


„tików z Sofji wydała generalna prokuratura 


EMIL LUDWIG. 


Mój kodeks karny dta 
wychowanych 


pasażera odpowiada: „Wszystko zajęte'* — pod: 
czas gdy *aktyczn e są wolne mieisca, — inaki | 
być skaza:y na zamknięcie w tym przedziale! | 
banicję z wagonu restauracyjnego, A 


1 
Kto póź1ym wieczorem w hotelu z zasa | 
zamyka drzwi albo wyrzuca obuwie tak głośna: | 
| że słychać to w sąsiednim pokoju, — powinieśi , 
być skazany na wysłuchanie podobnych prak: 
tyk za swojem: an o piatej nad ranem ' 
Kto opuszcza = > w hotelu, zostawił 
jąc nieporządek, zamiast kilkoma ruchami rę 
doprowadzić pokój do ludzkiego stanu, — j 
nien być skazany, przy użyciu najbliższego bo! | 
telu, na zaścielenie cudzego łóżka. 
LJ 


Kto w towarzystw e pani z windy albo z 6 | 
nych drzw* wychodzi przedtem, nim przepuścił, 
pana, który ustąpił miejsca pani, 
skazany 
trzech dnt 


— ma być 
na nieużywanie windy w przeciągu 


Kto, przechodząc ulicą, widz: pestkę od wiśni 

i nie usuwa .ej nogą na bok, — winien w nocy 
przejść przez ciemuy plac, na którym wykony 
wują roboty ziemne: kto pestkę chce usunąć; 
ale nie udało mu się to . idąc dalej. nie próbuje. 
usunąć jej — winien być skazany na przekrocze 
nie szczeliny w lodowcu. 
e 


Kto, telefonując, rysuje coś na książce telefoni! 
cznej, — tymu trzeba wytatuować numery tele 
| foniczne jego znajomych na skórze 

e a a 


Kto na draćze alpejskiej, dziecku, podającemu 
! bukiecik szarotek, rzuca 10 centinów i jedzie 
dalej, — tego winna dotknać klęska deszczu pod 


czas urlopu. 


Kto rzuca papiery na droogę podczas podró 
ży — winen być skazany na zbieranie papierów 
w pon edziałek w okolicy podmiejskiej. 

LJ LJ s 


-eo MJ m 


Kto zapala papierosa bez pozwolenia pam do 
mu. — wirier być na noc zamknięty w niewie 


trzonej pajari. 


Kto opowiada historię po to tylko, aby się po 
chwalić, w iakiem towarzystw e przebywa, — 
tego życie codzienne winno być na filmie poka 
zywane. 


e e a 


Kto nawyc'eczce nie zaprasza do wspólnego 
posiłku szofera, — ten powinien na najbliższym 
obiedzie proszonym usługiwać przy stole. 

e a LJ 


Kto, poniżej lat 60, mówi do swojej żony: „Ma 
mo, mateczko”, — powinien być tak ukarany: 
ciotka zaręczy się z przystojnym  młodzień 
cem, w którym się „Mama“ zakocha. 

LJ LJ a 


Kto każe służbie w kuchni czuwać po północy 
i jeszcze gasi przy tem kilka lamp. — pow sien 
być skazany na spędzenie kilku dni wśród słu 
żŻby. 


Kto po udarej kuracji i powrocie da zdrowia, 
chce wyzyskać lekarza w zapłacie. — winien 
być doprowadzony do pierwotnego stanu cho 
roby. 


Kto ma puste m<isce w aucie i nie zabiera 
spotkanego zmęczonego piechura lub człowie 
ka. niosącego ciężar. — temu trzeba przedziura 
wić comi“ n'e] dwie oncny. 

=; aji 


nakaz aresztowania szefa macedońskiego ko 
| mitetu rewolucyjnego Michajłowa. Prokurato 
| rja domaga Się wydania na niego wyroku śmief 
ed za współudział w morderstwie znane” 7 
zmtika Protogerowa Punajawa, zastrzelonego 
w Sofji 5 marca rb. i 


Js 


ONT, 


9 Z GIEŁDY % 
GIEŁDA KRAKOWSKA 

„Kraków, 18. 7. 1989. Akcje utrzymane. Dolar 
ba zmiany. 

Akoje bankowe: Bank Polski 167, 

Akcje przemysłowe: Zieleniewski 35, Chybie 25. 

Papiery procentowe: 4-proc. Prem Poż. inwe- 
Mycyjna 110.75. 

Zebranie giełdowe przeszło pod znakiem na- 
„roju lekko mocniejszego. Chęć kupna większa 
Ga Banku Polskiego i Zieleniewskiego po kur- 
jach nieco mocniejszych. Chybie w transakcji bez 
(wyd Z papierów procentowych 4-proc. Prem. 
À lowestycyjna nieco mocniej. Ruch na ogół 
Słaby Obroty niewielkie. 

Na pogiełdziu robiono jedynie 5-proc. Poż Kon- 
Res, Kolejowa po kursie 51. 
Waluty i dewizy oficjalnie bez ruchu. 
„ Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
R międzybankowych sytuacja bez zmiary Podaż 
(większa przy malem zapotrzebowaniu W Krako- 
pe dolar gotówkowy 8.88—8.89, czeki bankowo 
0% i jedna czw. do 8.91 i jedna czw Warszawa 
A 887 i trzy czw. do do 8.88 i trzy czw. czeki 

90—891. Lwów dol 889S—889, czeki 890 i jedna 
tow. do 891 i jedna czw. Katowice dol 8.88 i 
jedna czw. do 6.89 i jedna czw, czeki 8.90 : pół 
% 891 i pół. Notowanie dzienne Banku Polskie- 
& nie uległo zmianie. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 
Warszawa, 18. 7 PAT. Akcje: Bank Polski 166, 
tocice 32 Węgiel 40, Lilpop 25. Pożyczki: 
S-proc. dolarowa 62 i trzy czw. 63, 5-proc. kon- 
iWersyjna 56 i trzy czw. 8-proc. L. Z. Banku Gosp. 
Kraj 94, 
„_ Dewizy: Belgja 12456, 1087, 124.25, Gdańsk 
173.30, 173.73, 17287, Londya 43.35 i pół do 4345, 
4325 Nowy Jork 8.902, 8922 8.882, Paryż 35.08, 
%.17, 34.90, Praga 2642 i trzy czw. 26.49 i pół, 
26.36, Nowy Jork wypł. telegr. 8.914, 8.934, 8.894, 
»zwajcarja 173.27, 173.70, 172.93, Wiedeń 12592, 
126.23, 125.61, Włochy 46.69 i pół, 4881 i pół, 46.57 
I pół, Berlin 212.83. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska giełda zbożowa z dnia 18. 7. 1930. 
Żyto 19—19 i pół, pszenica 48—49, mąka żytnia 
3 i pół, pszenna 73 i pół do 77 i pół, otręby ży- 
tuie 13 i pół do 14 i pół, pszenne 16—17, owies 


i jedna czw. Tendencja stała 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 18. 7 PAT. Waluty i dewizy: Berlin 
168.70—169.20, Budapeszt 123.92—124 22, Bukareszt 
419 i pięć ósmych do 4.21 i pięć ósmych, Londya 
437 i trzy czw do 3447 i trzy czw, Nowy Jork 
206.50—709, Paryż 27.79 i trzy czw. 2789 i trzy 
czw. Praga 2094 i pięć ósmych do 2102 i pięć 
Ósmych, Warszawa 79.21—79.49, Zurych 137.32— 
137.82, Amerykańskie 703.40—707.40, Belgijskie 
%.56—99.16, Angielskie 3428 i pół do 34.44 i pół. 
Włoskie 3/.15—3731, Szwajcarskie 137.32—138412, 
Czeskie 20.92 i pół do 2104 i pół, Węgierskie 123.71 
—124.11. 

Papiery wartościowe: Renta majowa 1.83, Ren- 
ta lutowa 1.81, Renta koronowa 1.82, Losy Turec- 
ke 18 i jedna czw. Cement 83 i jedna czw. Zie 
leniewski 33 i pół, Karpaty 311, Galicja 22 i pół 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 18. 7 PAT. Paryż 0.24 i pół. Londyn 
25.02 i pół, Nowy Jork 5.1440, Belgja 71.87 i pół. 
Włochy 26.94 i pół, Berlin 122.82 i pół. Wiedeń 
1268, Praga 1525 i pół, Warszawa 5770, Buda- 
Peszt 90.20, Bukareszt 3.06 


Te 


AWITAL DORTHAYMEROW A. 


Dawna „Ezra“ 


<e starych wspomnień krakowskich 


(Ze starych wspomnień krakowskich). 
Była to moja pierwsza zima w Krakowie. Był 
Wieczór. Zamigotały pierwsze światła wieczorne, 
W chwili, gdy tajemna tęsknota budzi się i snuje 
Za cieplem, za światlen za nieskończonością. 
Oto w głębi tego budynku jest jasno. To Ezra 
roczysta cisza zalega w niej, jasność i ciepło. 
skupienie i świętość. Jeno ciszę trąca szelest obra- 
Canych kartek. Godziny płyną jasne, ciepłe i gł+- 
kie nad księgami. Ludzie tu siedzą różni: Żydzi 
W długich i krótkich kapotach, postępowi i nie- 
postępowi, starzy talmudyści z długiemi białemi 
rodami i wątli studenci 7 mundurach gimnazjal- 
Rych, z odkrytemi głowami 
Bibljotekarzem jest p. Abrahamer, człowiek o- 
ty. w jarmułce na głowie: spokojny. dobry i po 
 ©xiwy. Odbiera książki, wydaje świeże, wspina 


i 


| 


| 
| 
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PO ZAMKNIĘCIU KRONIKI 


A.P] 


Lalruta gazami studnia w Borku 
pochłonęła dwa życia ludzkie 


Wczoraj w południe zdarzył się w Borku Fa 
łęck m tragiczny wypadek, któregą ofiarą pa 
dły dwa życ'a ludzkie. Do studni, głębokie! na 
15 metrów, w realności pod 1. 10 wpadło wia 
dro, dla wydobycia którego spuszczono do stu 
dni 1l—lerniego Stefana Florczyka. Zjechał on 
do studni siedząc na drugiem wiadrze, jednak 
w pewne: chwil: trzymający korbę zauważyli, 
że chłopiec wypadł z wiadra i znikł w głębi Na 
pomoco Fiorczykowi udał się 35—letni Andrzej 
Piskorz, którego spuszczono do studni również 
na wiadrzę. Jednak i ten z niewyjaśnionej dla 
zebranych ra górze ludzi przyczyny wypadł z 
z wiadra, nie dając więcej znaku życia. Na miej 
sce wezwano straż pożarną z Borku, której 
członkow e schodząc do studni, poczuli jakiś 
gaz dławący. wobec czego momentalnie wró 
cli na górę i zaalarmowali krakowską straż po 
żarną. Strażacy krakowscy przybyli na miejsce, 


zaopatrzeni w maski gazowe i aparaty tlenowe. 
Po kilku rieudałych próbach dostania się do za 
pełnionej truącemi gazami studni (mimo masek 
gaz tak dokuczał strażakcei, że k lkakrotnie a 
larmowali. aby ich wyciągnięto) udało się wkoń 
cu przy nadludzkich wysiłkach strażaków z po 
mocą wyciągu blokowego wydobyć ze studnł 
Florczyka i Piskorza. Na miejscu oczekiwał za 
trutych leharz Dr. Grüner, iednak mimo natych 
m astowegc zastosowania Środków zaradczych 
nie udało się ich przywrócić do życia. Obaj uie 
gli śmierte.nemu zatruciu jakiemiś nieokreślone 
mi bliżej gazami, któremi — jak się okazało — 
wypełniona była studnia. Akcja ratownicza kra 
kowsk ej straży pożarnej trwała blisko 3 go 
dziny. Organa bezpieczeństwa wdrożyły docho, 
dzenia, ce'em wyjaśnienia pochodzenia trują 
cych gazów w studn‘. 


Projekt reformy Kalendarza _ 


Od dłuższego czasu specjalnie utworzona ko 
misja Ligi Narodów rozpatruje projekt reformy 
kalendarza. Sprawa znajduje się narazie w sta 
djum przygotowawczem, projekt iednak, który 
wszedł pod «brady, skonstruowany jest w ten 
sposób, że zagraża stałości dna sobotniego. — 
W razie przeprowadzenia projektowanej refor 
my zachodziłoby niebezpieczeństwo, że dni so 
botnie nie zawsze wypadałyby w siódmym dniu 
tygodnia of:cialnego kalendarza. 

Nie dz w więc, że żydostwo religijne z zanie 
pokoienien. śledzi postęp prac komisji i zorgani 
zowało aŁcę. zmierzającą do udaremnienia ta 
kich zmiar kalendarza, któreby godziły w prze 
pisy religii żydowskiej. We wszystkich krajach 
prowadzora st odpowiednia propaganda. W tej 


sprawie interwenjował między innemi Związek 
Gmin Żydowskich w Anglii (Board of Deputies), 
Jak już derieśl śmy, interweniowała również w 
tej sprawie delegacja Agudy u wiceministra 
spraw zagranicznych Dra Wyseckiego. — choć 
wyrazić należy zdziwienie, że właśnie Aguda, 
która przecież jest tylko grupą, czy partią, uzum, 
puje sobie pawo występowania w sprawie obi 
chodzącei całe żydostwo. Interwencje tego so 
dzaju mogą Tylko zaszkodozić sprawie, wyma 
gającej solidarnej i jednolitej akc żydowskiej. 

Przy sposobności pragniemy zauważyć, że ta 
legram Ż. A. T—nej, donoszący o wspomnianej 
interwencji Agudy. otrzymał przez niedopatrze 
ne nieodpowiedni napis. 


ROZMAITOŚCI. 


Zbyf dokładne przepisy szerzą często 
ńezorganizacje 


Podczas kąpieli w jeziorze pod Poczdamem 
utonął wskutek ataku sercowego kelner Bonko 
wski. Po pięciu dniach rybacy w Nedlitz, leżą: 
cego nad tymże ieziorem, wydobyli zwłoki już 
w Stanie silnego rozkładu. Władza tej miejsco" 
wości poleciła pewnemu zakładowi pogrzebowe 
mu zająć się trumną i zwłokami. Ponieważ Bot 
kowski przebywał na urlopie w Gross-Glieni' 
cke. trumnę wysłano do tej miejscowości, by 
zwłoki na tamtejszym cmentarzu pochować. Za 
rząd cmentarza odmówił jednak przyjęcia zwłok. 
tłumacząc to tem, że Bonkowski nie był przy 
należny do Gross-Glienicke. Ponieważ m. Są 
kro nie posiada cmentarza, trumnę postawiono 
poprostu aż do dalszego wyiaśnienia pod... krza 
czkiem, zrozpaczona rodzina zaś nie mogła nic 
na to poradzić, bo przepisy są przepisami. Słu 
sznie stwierdza jedno z pism niemieckich, że 


się cicho po drabinie i cicho schodzi. Mówi sze- 
piem. Jest bardzo łagodny. i 

Oto przyszła tu młoda ázewczyna. (Lecz kobie- 
tom jest wstęp wzbroniony) To uczenica | roku 
seminarjum naucz, w czarnym fartuszku i czar- 
nym kapelusiku F 

— Kobietom wstęp wzbroniony — mówi p. A- 
brahamer łagodnie Smutek ją ogarnia. 

— Pomówię z p Dr Thonem i p Leserem, po- 
ciesza bibljotekarz. (To serdeczni Opiekunowie 
Czytelni). Ożywia ją nadzieja: „Pozwól mi Pan 
czytać w kącie na krześle” Bibljotekarz jest wzru- 
szony. Dziewczynka dostaje mały stolik. krzesło, 
„Haolam* i „Hasziloach* do czytania. Znajduje 
tu tę nieskończoność, za którą tęskniła, znajduje 
tu powiew Boskości. Zostaje picrwszą i stałą czy- 
telnieczką Ezry. 

To było. 

Dziś — mury te drzemią, jakby zaklęte Są to 
świadkowie dawnego świaiła i ciszy, która była 
życiem To było w złotym wieku tej czytelni w 
zenicie jej rozwoju Wspominam ją, jak święty 
Sen... 


obywatel niemiecki od chwiłi urodzenia aż dd 
śmierci krępowany jest tysiącznesń przepisami 
w interesie porządku i hygieny, jeżeli jednak poj 
zwoli sobie przypadkiem umrzeć nie szabiomo" 
wo, wszystkie paragrafy i ich wykonawcy bigi 
rą w łebl 1 
COŚ DLA SMAKOSZÓW — MIĘDZYNARODO 

WY TUPNIEJ KULINARNY W ZURYCHU, 

Do Zurychu zwołano kongres mastrzów pa 
telni wszystkich narodów. Zjazd był potężny, 
bo zewsząd przybyły całe oddziały kucharzy, 
by walczyć o palmę pierwszeństwa dla swoje 
go krain. Wprawdzie nie kruszono kopji na ubi 
tej ziemi, ale zato gotowano, smażono, przypra 
wiano. pieczono i duszono na wyścegi, że aż pot 
kapał z ob: cza uznojonych zawodników. Wresz 
cie zwycięstwo przyznano Austrji za doskonałe 
knedle z morelamil Jak nam wiadomo, knedle 
są raczej narodową specjalnością Czechów. 


TRZYDZIEŚCI MILJONÓW FRANKÓW NA 
STACJE KRÓTKOFALOWE WE FRANCJI. 


Senat frzrcuski zatwierdził plan, według któ 
rego w roku 1930 ma być wydanych 30 mljo 
nów franiów na połączenie krótkoofalowe mię 
dzy Francią a jej koloniami. Można się więc spo 
dziewać że Francja wkrótce będzie posiadała 
większą ilość stacyj krótkofalowych. 
wm "ZR RÓ "NERONA 

TEATRY ŚWIETLNE I DŹWIĘKOWE 

SZTUKA: „Baśń miłości“ 

UCIECHA: „Białe cienie“, 

WANDA: Na dachu odo Zanzibarru*. 


REPERTUAR KINOTEATRÓW: 
APOLLO: „Królowie puszczy”. 
BAGATELA: „Intrygant” (E. Jannings). 
CORSO: „Miasto klęski“ (Ken Maynard) 
[ "= OE | ë U  IOWÓNAWNONNNNEN 
— ODCZYT DRA SCHWARZBARTA O HER 
ZLU, o którym donosimy na str. 13—tej, rozpo 
cznie się "ię o godz. 8—mej, lecz o 8'45 wieczór 
w sali „Przedświtu” przy ul, Stradom 18- 


DYREKTORA, sneigkZ 
JUG. Z ploi kwai 
xaciawi poszukuje słu 
naziun żeńskio Gzmesaż 
styczne (żyd) w Łodzi. 
Tylko poważni reflektan 
ci zechcą nadesłać secze 
gółowe oferty nod adre 
som.  Bmro HC wek” 
„Promień* Łódź, Pietr- 

kowska bi da „Dyrer- 
turo“ TINGI 


PRAKTYKANT biarowy 
potrzebny — Zgłogzema 
Wanig ` Ska Marka 8 od 
godz. 9—10. _ Mx 
PRAKTYKANTA kote- 
wego poosztwaje Biuro 
spedycykie W. Bażański 
Linja A—B Nr. 47. 


2402er 


Posad poszakają E 


RUTYNOWANY buchal. 
ter-bilansista, korespon- 
dent połsko_memiecki, do 
bry organizator, poszu- 
kuje poszdy. Łask. zgło 
szania pod M. S. 29 do 
Adm. N. Dziemmika. 


2405x 
MŁODY uszędnik z ukuń 
opus  3Haqmią Szkołą 


Handiową oraa praktyką 
bechalter-konespord. po- 
amsukuje posady. Wyma 
gania skromne. Łaskawe 
zgłoszenia do Admin, N. 


POKÓJ irontowy ume- 
błowary z osobnem wej 
cem zaraz do wynaję” 
aha. Alaa Krasińskiego 
Nz. 20 parter ma lewo. 
"u47g 


WE WIEDNIU studiują - 
cym wynajme 
Wwomiortowy, fortepian, 
tami utrzymanie. Zgło 
szema Kraków Krzywa 
13, | Momderer. 1042z 


POKÓJ frontowy, pel- 
ny komśo:t, ogobrw wej. 
ścię dla solidnego pana 
zwał do wynajęcia. Gra 
We 5, N. r. Kleinberg. 
10432 


FOKÓJ umeblowany sło 
neczay z osDbuem wej: 
kiem Gu 2 panów lub 
mans va od t sier 
pria du wynajecia. Wia 
diosswść: Choczner Brzo 
zowa 12. 1040bp 


LOS M "SA WE z du 
ZA vystuwą, urządze 
ngv akh bez przy ulicy 
Ponlo wskiej róg Strado 
Pra z.ra7 do wynajęcia. 
ZY + pod „Gwarancja? 
a. uu. N. Dzieunika, 

1052g 


SKI. EP z piwnicą do wv 
miccia m. Mcdowa 39. 


10503 


: 


| 


EMMY 3 


WYTWÓRNIA  Kilimów 


artystycznych, iabrycz- 
ny skład dywanów orięn 
talnych Ceny miskie — 
warnuki dogodne: 


w 


Nazwisko 
ulica i Nr. 


PEWNA EGZYSTEN.- 
CJA. Szukam spólnika 
z odpowiednim kapita 


, łem do założenia fabryki 


Gra- , 


nerowa, Kraków. Tarło- | 


wska 6, L piętro, boczna 
Zwierzynieckiej 


MEBLE KUCHENNE 
przedpokojowe w wyko 
nariu  pierwszorzędnem 
poleca specjalny skład 
Sebastjana 7. 595x 


FIRANKI od najtań 


szych do najwykwintnee 
szych poleca Wytwórn:a 
firanek, Podgórze, daw 
niei Trauguta 5, obecn: 
uL Rękawka Nr. 3 (tuż 
a Rynku podgórskie- 
go). 


462x 


Świafowej sławy 


rowery marki 


WAFFENRAP 


zastopuje: 


kecpola Kuffere: 
Kraków 
ul. Grodzka 43 
„DYWAN“ 
IKALNIA DYWANOW 
NILIMOW 
KRAKÓW EONGORZE 
Św. Kingi 9. (linia Iram. 3) 
poleca 


| DYWANY I KILIMY 


rezkonkurercy ru tanir. Klinika 
cla nnurawy dywanów perskich 
i hilimów —  Telefcn Nr 1650 


wcdłim koszernych, 
Wszelkie wymagane fa 


|! chowe pozwołenia posia 


1298x | 


l 


Fłel- 
1048g 


dam. Zgłoszenia: 
scher Koletek 6. 


KOSTIUMYŃ 
KĄPIELOWEĘ 


też wełniane 


25 % niżej 


cennika 


jk. bichfig 


=- 


Szewska % 
Fahryka Wielicka 25 
CHCESZ POŻYCZKĘ? 
Żądaj bliższych imforma. 
cyj: Katowice, skrytka 
669 md. 2417x 


LEON Haber ur. w kra. 
kowie 1902 unieważnia 
książeczkę wojskową wy 
daną przez P. K. U. Kra 
ków Miasto. 1051g 


POWSZECHNY RANK KREDYTGWY 
W KRAKOWIE, RYMER GŁ 35 


uprasza krawnych | sunjo- 
mych pani 


Rose Scharfstein 


z Ameryki, które odwiedziła 
ich tymi dniami, a bawiła 
dnia 14 lipca br w Krako- 
wie, by zechcłeli się zgłosić 
jakoa, rychlej u Sekretarza 
Bnoku w jej aprąwach pie- 
| nieżnych. 2415x 


UNIEWAŻNIAM skra. 
dzioną książeczkę woj. 
skową na nazwisko Jan 
Filanowski ur. 1901 r. 
Brzoza Królewska pow. 
Łańcut. 1003g 


PRENUMERATA: w Krakowie i na prow miesęczn Zł. 6'00, kwartal, ZŁ 18'00 


w Frakowie z odnoszen. do domu - 
Na prowinci' z przesyłtą pocztową = 
Zagra cą z przesylka pocztową w 


3620 a » 18'60 
» 660 x » 19'80 
„ 1000 2 » 3000 


NOWY DZIFNNIK* wychcdz! codz'ewre, także w poniedziałki 4 dni poświąt. 


Wydzwca: Za Spółke Wyd. 
Redaktor odpowiedzialny: Zygtiyd Moses — Nowa 


i + 


Wypadanie włosów 


Polsce i 
(Dalsze próbki lekarskie stoją lekarzom bezptalnie do dyspozycji.) 


Obok umieszczony kupon przesyłki bezpłainej przesłać w kopercie, zaopatracnej w anaczek poczłowy da: 
; ae a | i | ukl: Tdk X E Mk | 


j SILVIKRIN - VERTRIEB, Gdańsk, 372 Bottchergasse 23/27 


4 
a 


, went 


„Nowy Dziennik“: Zygmunt Hochwald. — 


usuwa 


zagranicą 


Pan O. W. pisze: 
Z obrazków powyższych możecie się przekonać, jak 
bardze mi włosy wypadały. Już pa 3-miesięcznem 
użyciu preparatów Silvikria ukazały 
skutki. Po dalszych 3 miesiącach miejsca łyse porosły 
włosem. Silvikrin okazał się świetnym środkiem, wo- 
bec czego zostanę PP zawsze wdzięczny. 


7 | Nauka | wychowanie Ę 


CHCESZ OTRZYMAĆ 
POSADĘ? Musisz ukoń: 
czyć kursy fachowe, ko- 


kiurecja włosów Siivikrinem 


rzy stałej pielęgnacji zdrowych włosów Siivikrit Shampoon' em i Silvikrin Fiuid'em uniknąć można powyżt 


podawych sakód. — Setki !ekarzv uznało, 


Proszę o przesłanie mi bezpłatnie i franko: 1. Ppébką p noTkawo 3 
danie i regeneracja włesów* 3 Najnowsze sprawozdanie o wynikach zabiegami oi 
4 Plan leczenia Silvikriuenz, zredagowany przez Prof. med. Lipiawskiego. 


Pam Elvira z Chrząszczyńskich Kruszyńska 
pisze nam: 
Stałemu używaniu Siłvikrin Shampoonu i Silvikrin 
Fluidu zawdzięczam mój jedwabno lśniący bujny włos. 


responderncyjne, profeso. , 


ra Sekułowicza, Warsza 
wa, Żórawia 42 d. Kursy 
wyuczają listownie: bu 
chalterji, rachunkowość 
kupieckiej, koresponden. 
cji handlowej, stenogra- 
fii, nauki handlu prawa, 
kaligrafji, p sania na ma- 
szynach, towarcznaw- 
stwa, angielskiego, fram 
snskiego, niemieckiego, 
pisowni, oraz gramatyk: 
polskiej. Po skończeniu 
świadectwo. — Żądajcie 
| mega PPE 

ATES WN | 
zduliy podróżujący, pe 
szwkuje zastępstwa, — 
branża obojętna, w razie 
porrzehy da zabezpiecze 
nie. Zgłosz. do Administr 
N. Dziennika pod „Refe 
Tencje“. 2409x 


ABSOLWENTKA cztęro 
letniej szkoły handlowe: 
obeznana z pracą bwr». 


wą piszącą na maszynie , 


poszukuje posady. Łask. 
zgłosz. do Adm. Nowego 
Dziennika pod „Zdołna* 


CHŁOPIEC miody, zdoł 
ny, z porządnego domu 
z 5-letnią praktyką z 
branży tekstylnej poszu. 
kuje posady. Zgłoszenia: 
Danzig, Starowiślna 51. 

1041g 


STUDENT praw absol. 
państw. Akademii 
handlowej władający ję- 
zykiem hebrajskim, ży- 
dowskim 1 niem.eckim 
poszukuje odpowiedniej 
posady. Zgloszeala pod 
Skromne wynagrodze 
nie do Admin. „Now. 
Dzieęmika“. 998z 


OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym lamie, — Strona W 
tekście i nadesłanem ma 3 lamy po 74 miim. ~-~ Strona za tekstem 6 le” 
mów po 37 men. — Najmniejsze oglotzenie drobne liczymy za 10 słów. 

CENY w złotych: Lstrona 1'25. — Toket 1—. Nadesłane 0'75. — Za tekstem 
0'25. — Drobne od słowa 020. Dla poszukujących pracy 0'10. — 
cje 1250. — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się25%, 


Redaktor naczelny: Dr. Wifhołm Berkelhamuner. 
Drukarnia Dziensibowa, Kraków, Orzensi qaej Z, pod zarządem Maksymiana Felimana 


| A ON a M NEA A 


łupież lysine! 


iz preparaty Siivikrin są niedoścignione 


ooann“, T. Kaliążk 


a adaa 2... o 


poczta >. S a PS 
ana T 


e A 


z è 


się pierwsze 


UNIWERSALNA 
WYPOŻYCZALNIA 


KSIĄŻEK 


Otwarta od 15 czerwca b. r. 
w pensjonasie ,.Zorzać w Ralee ra Senen 


kciece książki NAJRCWSZE, 
w jezyku 
pelskim 
niemi ekim 
frazenskim 
angielskim 
i włoskim. 


Abkenamemt Zł 2560 miesiecznie 


Dochód przeznzczery na kolonię ra' crańzka na kegu 
W każdą źrodę wspólny apacer cclem oglądalęcia tejże kolonji 


TATUSIU! Proszę nii kupić 


koszulke sporicwą z krawaiką 
w najtańszej wytwórn! bielizny 


„LŁABĘDZ” kraków, Starowiślna 6 


RUTYKOWAKEGO, SAMODZIELKEGO 
BUCHALTERA BILANSISTY 


pierwszorzędnej siły 
poszukuje od zaraz wielkie przedsiębiorstwo 


fabryczne. Zgłoszenia z podaniem referencji 
skierować do skrytki pocztowej 441, Kraków 1 


T ú R S À B. ZIMMERMAN 


Najnowsza nasza powieść pałestyńska, uznana 
została |jednomyśliym głosem dotychczasowej 
krytyki za objektywny i z wielkim artyzinem od 
tworzony obraz współczesnego życią Żydów w 
Palestyu'e. Porwieść ta zbliża czytełnika poprzez 
wnikliwa analizę duszy kraju 3 hudzi do skom- 
płikowania interesującej pałesiyńskiej rzeczywi- 
stości. To też z jej treścią zapoznać się winien 
każdy, komu załeży na poznaniu istoty twórczego 
wysiłku Żydów, a zarazem na zmawmieriu wy- 
padłków rozgrywających się współcześnie w ko- 


lebce trzech religij. 2423x 
Nakładem Wyd. „Pantoea, Kraków. — Cena Zł. 8— 
a a 


Gzatułs” 


